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Lewa strona broni Rakowskiego Minister Skubiszewski wrócił z Dalekiego Wschodu

SEJM PUSTYCH KRZESEŁ Za mało nas w Chinach
Waobotę rano Sejm nie 

mógł przyjąć lub odrzu­
cić propozycji zmiany po­

rządku obrad, bowiem na sali nie 
było wymaganej do głosowania 
większości posłów. Po pewnym 
czasie posłowie zaczęli wracać 
do sali obrad, gdzie podpisywali 
listę obecności. Był to pierwszy 
tego rodzaju przypadek w histo­
rii Sejmu.

Sobota była czwartym, „po­
nadplanowym” dniem obrad. Po­
święcono go głównie na prace 
legislacyjne. .

Znowelizowano ustawę o do­
chodach gmin i zasadach ich sub­
wencjonowania w br. oraz usta­
wę o samorządzie terytorialnym 
(i niektóre inne). Umożliwia to 
zarządom gmin przygotowanie do 
15 listopada budżetów na przy­
szły rok.

Wolność
dla zakładnika

BEJRUT (AFP,' Reuter). Biuro 
informacyjne ONZ w Bejrucie 
podało w niedzielę, że w ciągu 
najbliższych 24 godzin spodziewa 
się uwolnienia jednego zakładni­
ka amerykańskiego. Równolegle 
na wolność miałaby być wypusz­
czona pewna liczba Libańczyków 
przetrzymywanych przez Izrael 

'w Libanie południowym. Akcja 
byłaby następstwem wysiłków 
podjętych przez Giandominica 
Picco, specjalnego wysłannika se­
kretarza generalnego ONZ Javie- 
ra Pereza de Cuellar.

Uroczysta inangurada roku akademickiego w PAT

(Ińf. wł.) Jubileusz 10-lecia ist- 
nienia obchodzi w tym roku Pa­
pieska Akademia Teologiczna. 
Korzenie tej uczelni sięgają jed­
nak aż roku 1397. Wówczas pa­
pież Bonifacy IX zezwolił na o- 
twarcie Wydziału Teologicznego 
w Jagiellońskiej Wszechnicy. Wy­
dział przetrwał, wieki i dopiero 
w 1954 r. władze komunistyczne 
usunęły go z UJ. Wbrew inten­
cjom autorów owej decyzji nie 
tylk0 działał nadal — 'związany 
z Krakowskim Seminarium Du­
chownym — ale i rozwijał się. W 
1981 r. na mocy dokumentu Jana 
Pawła II „Matu proprio »Beata 
Hedvigis«” został przekształcony 
w Papieską Akademię Teologicz-

lic wydawało KtiB?
MOSKWA (Reuter) — Komi­

tet Bezpieczeństwa Państwowe­
go znany lepiej pod skrótem 
KGB, organizacja, która przez 
70 lat wzbudzała lęk przeciętne­
go obywatela a teraz przechodzi! 
proces przeobrażeń dysponowa­
ła budżetem rocznym w wyso­
kości 6.4 miliarda rubli, podał 
tygodnik. „Argumenty i fakty” 
w swym ostatnim wydaniu.

Z sumy tej 50 milionów rubli 
(85 milionów dolarów) do dys­
pozycji mocodawców pozosta­

Ustawa o radiofonii i telewizji 
— jak wiadomo — niedawno u- 
padła w związku z . nieodrźuce- 
niem i nieprzyjęciem poprawki 
senackiej. W sobotę Izba uchwa­
liła inną ustawę o radiofonii i 
telewizji, której projekt zgłosiło 
29. posłów. Nie obejmuje ona pu­
blicznej telewizji i radia. Nowa 
ustawa reguluje m. in. zasady 
przyznawania koncesji na ernito- 

, wanie programów, rozprowadza­
nie programów w sieciach kablo­
wych oraz sprawę opłat abona­

Krzyż nad zalewem we Włocławku

Panieci ksietia lirzin
4Q bm. w 7 rocznicę uprowa- 

dizenią i zabójstwa ks. Je­
rzego ■ Pop:elu.9Zki, prymas Pol­
ski kard. Józef Glemp przewod­
niczył mszy koncelebrowanej na 
tamie k. Włocławka, podczas któ­
rej dokonał pobłogosławienia 
krzyża upa.m:ętniającego tragicz­
ne wydarzenia z 19 października 
1984 r.

W uroczystości uczestniczył 
prezydent RP Lecih Wałęsa, 
przedstawiciele parlamentu i rzą­
du, przyjaciele kapelana, obecni 
byli rodzice ks, Jerzego: Marian­
na i Władysław Popiełuszkowie. 
Stanęły poczty sztandarowe NSZZ 
„Solidarność” z całego kraju.

Prymas Polski, kard. Józef 
Glemp, w homilii przypomniał 
ewangeliczną prawdę, że męczeń­
ska krew nigdy nie idzie na dar­
mo, że zawsze przynosi owoce. 
„W czasie dzisiejszej uroczystoś- 

ną. Władze państwowe aż do ro­
ku 1987 nie uznawały stopni nau­
kowych nadawanych przez aka­
demię, a zapis cenzorski dotyczył 
nawet nazwy uczelni.

Dziś na PAT działają trzy wy­
działy: teologiczny, historyczny 
i filozoficzny. W tym róku uczel­
nia przyznała trzy doktoraty ho­
noris causa. W sobotę podczas u- 
roczystej inauguracji roku aka­
demickiego odebrali je: Radim 
Palous, rektor Uniwersytetu Ka­
rola w Pradze i członek Papies­
kiej Rady Kultury oraz o. Paulis 
Rabikauskas; historyk Uniwersy­
tetu Gregoriańskiego w Rzymie. 
Trzeci honorowy tytuł przyznany 

(Dokończenie na str. 2)"

wało w walutach wymienial­
nych.

Na mocy podjętych ostatnio w 
Moskwie decyzji postanowiono, 
że KGB zostanie przekształcone 
w trzy niezależne wydziały zaj­
mujące się kontrwywiadem, wy­
wiadem zagranicznym i Ochroną 
granic.

„Argumenty i fakty” podały, 
że KGB zatrudniało 486 tys. ofi­
cerów kadrowych, w tym 217 
tys. strażników granicznych. 

mentowych. Ustanawia powoła­
nie Krajowej Rady Radiofonii i 
Telewizji, w której skład wej­
dzie 9 członków powoływanych 
w równej liczbie przez Sejm, Se­
nat i prezydenta.

Rozpatrując senackie poprawki 
do ustawy, o gospodarowaniu nie­
ruchomościami rolnymi Skarbu 
Państwa Izba nie zgodziła się, by 
minister przekształceń własno­
ściowych — tworząc spółkę — 
przekazał jej nieodpłatnie na

(Dokończenie na str. 2)

ci widzimy w blasku słońca to, 
co było zakryte, co było skryto­
bójstwem. Dzisiaj, w wolnej,oj­
czyźnie. odsłania się to w tej 
manifestacji. Ks. Jerzy zginął za 
„Solidarność”, dał za nią życie 
— te słowa rozbrzmiewały i

(Dokończenie na str. 2)
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Ostatnie zdjęcie księdza Jerze­
go Popiełuszki, wykonane 19. X. 
19S4 r. podczas mszy św. w Byd­

goszczy.

Milifory Arms '^"-pierwsza odsłona
(Korespondencja własna z Sopotu)

Tego jeszcze' w krajach daw­
nego bloku wschodniego nie 
było, targi bronią wojiskową, 

na które mógł wejść każdy, 
kto wykupił bilet wstępu. Mógł 
otrzymać foldery % danymi tech­
nicznymi, podyskutować z fa­
chowcami. Do Hali Tenisowej w 
Sopocie ciągnęły tłumy, szcze­
gólnie w dwa ostatnie dni trwa­
nia „Military Arms ’91” w mi­
nioną sobotę 1 niedzielę. Nie za­
brakło , również potencjalnych 
klientów, zjechały się przedsta­
wicielstwa ambasad z całego 
świata. Organizatora Agencję Pro­
mocyjną „Folk” pytano o nastę­
pną podobną imprezę. Odbędzie 
się ona we wrześniu przyszłego 
roku. Spodziewać się należy, że 
będzie anacznie większa niż te­
goroczna a zagraniczna prezenta­
cja producentów nie ograniczy 
się do południowych sąsiadów.

Produkcja zbrojeniowa w Pol­
sce podobnie jak we wszystkich

Z Chin i Korei powrócił 20 
bm. do Warszawy minister 
spraw zagranicznych Krzy­

sztof Skubiszewski. Omawiał tam 
m. in. kwestię naszych stosun­
ków gospodarczych z tymi pań­
stwami.

„Uzyskałem potwierdzenie od 
rządu południowokoreańskiego 
że* 400 min dolarów gwarancji 
kredytowej jest w dalszym cią­
gu do naszej dyspozycji; prosiłem 
też o uruchomienie kredytu 50 
min doi. na telefonizację woj. 
opolskiego” — po-wiedział dzien­
nikarzom.

W rozmowach z chińskimi par­
tnerami min. Skubiszewski zwra- , 
cał uwagę na to, że polsko-chiń­
skie obroty handlowe są nieza­
dowalające. Jego zdaniem w Chi­
nach niezbędna jest większa ó-

Sgwsia Izraela
JEROZOLIMA (AFP) Rząd 

izraelski podjął w niedzielę de­
cyzję o udziale Izraela w blisko­
wschodniej konferencji pokojo­
wej. Po żywej kilkugodzinnej de­
bacie, jak podały źródła, oficjal­
ne, odbyło się głosowanie, 
sów padło za udziałem w 
rencji, trzy były przeciw, 
wstrzymujący się. W ten 
usunięta została ostatnia

16 gło- 
konfe-
jeden 

sposób 
przesz-'

Kaczyński w Krakowie

Dekomunizacja nie eznacza zemsty
(OBSŁ. WŁ.) — Nie jest tajem­

nicą, że w wielu sprawach nie 
zgadzam się z prezydentem Wałę­
są. Uważam, że do rozmów mię­
dzy Wałęsą a Jaruzelskimi Kisz­
czakiem po ogłoszeniu puczu w 
Moskwie nie powinno dojść. Ale 
stało się. Sam. prezydent powie­
dział mi, iż były to rozmowy o- 
śtrzegawcze — stwierdził senator 

krajach socjalistycznych przez 
lata była otoczona ścisłą tajem­
nicą. Kurtyna podniosła się w 
momencie, gdy firmy pracujące 
na rzecz wojska przeżywają tru­
dny okres. Recesja, ograniczenie 
wydatków budżetowych na cele 
militarne, a także reorientacja 
polityczna stwarzają nową, nie­
bezpieczną sytuację. ' Zakłady 
zbrojeniowe mają poważne oba­
wy czy ich potencjał intelektu­
alny i techniczny nie umrze 
naturalną śmiercią w momencie, 
gdy znikają polityczne bariery 
blokujące wejście w kooperację 
światową.

Handel bronią zawsze budził 
emocje. Dzisiaj również. Broń za­
wsze była przedmiotem speku­
lacji i pożądania, a świat nie 
uwolnił .się od . dramatycznych; 
napięć. Jawność handlu stwarza 
możliwość międzynarodowej kon­
troli nad jego kierunkami. So­
pockimi targami Polska weszła 

becność polskich orzedsiębiorstw 
prywatnych. „Handel z Chinami 
nie może być — powiedział K. 
Skubiszewski — ograniczony do 
firm państwowych i prywatnych 
handlarzy, Dseudoturystów. któ­
rych zachowania nie przysparzają 
nam dobrej opihii”.

Min. Skubiszewski stwierdził, że 
na klimat jego wizyty w Chi-

Cteffie ńN 0 IM
ZAGRZEB (AFP). Zdaniem 

chorwackiej agencji informacyj­
nej Hina w rejonie Dubrowni­
ka toczyły się we wczesnych go­
dzinach popołudniowych w nie­
dzielę ciężkie walki mimo kolej- 

koda przed konferencją w Ma-. 
drycie. (która rozpocznie się 30 
października) Premierowi Szami- 
rowi udało się złamać opór mi­
nistrów skrajnej prawicy, w tym 
zwłaszcza Ariela Szarona, który 
jednak mimo wszystko głosował 
przeciw. Ministrowie obrony 
Arens i policji Milo głosowali za 
uczestnictwem Izraela w konfe­
rencji pokojowej.

Jarosław Kaczyński, który ucze­
stniczył w sobotę w spotkaniu 
przedwyborczym w Krakowie.

Roman Bartoszcze, także lider 
koalicji Porozumienie Obywatel­
skie Centrum, dodał, iż Polska 
jeszcze przez długie lata będzie 
się borykać ze znakomicie zakon­
spirowanymi służbami KGB i... 
być może Kiszczak i Jaruzelski 

w tej dziedzinie do Europy. Po­
dobne imprezy odbywają sie w 
świecie, są tylko znacznie więk­
sze. M. in. jednym z miejsc tar­
gowych jest Paryż.

(Dokończenie na str. 9) 

Dziś w godz. 10—12
22-75-88 w. 262, 22-95-92

iHT Renty i emerytury
Sejm rozstrzygnął sprawę zasad rewaloryzacji rent i eme­

rytur. Wiadomo już jak będą one obliczane. Czytelników za­
interesowanych tym tematem zachęcamy by dzwonili dziś do 
„Dziennika Polskiego” w godz. 10—12. Przy redakcyjnych te­
lefonach: 22-75-88 w. 262 i 22-95-92 na pytania odpowiadać 
będą dyrektorzy krakowskiego ZUS: naczelny — ZBIGNIEW 
KARCZEWSKI 1- zastępca do spraw emerytur i rent — MA­
REK SOWIŃSKI. (bdo)

nach nie miały wpływu wypo­
wiedzi polskich parlamentarzy­
stów, którzy przed nim gościli w 
tym państwie. „Przyjmowany by­
łem bardzo dobrze, Chiny chcą 
współpracy z Polską, ta współ­
praca jest pozbawiona jakichkol­
wiek elementów ideologicznych” 
— powiedział K. Skubiszewski.

(Dokończenie na str. 2)

nego rozejmu zarządzonego dzień 
wcześniej przez federalnego mi­
nistra obrony, gen. Veljka Kadi- 
jevicia i prezydenta Chorwacji, 

, Franja Tudjmana.
Armia jugosłowiańska, pisz« 

Hina, użyła ciężkiej artylerii w 
próbie przebicia się około dzie­
sięciu kilometrów na wschód od 
Dubrownika do nadadriatyckiej 
szosy, między miejscowościami 
Piat i Cavtat. Strona chorwacka 
stawia, jak podano, silny opór.

Prezydium SFRJ oskarżyło pre­
zydenta Chorwacji Franjo Tud- 
mana o niedotrzymywanie zo­
bowiązań podjętych w Hadze. 
Chodzi o stawianie armii fede-i 
ralnej warunków, których nie 
przewiduje porozumienie o przer­
waniu ognia podpisane w piątek.

(Dokończenie na str. 2)

są ich dysponentami. Stwierdził 
także, że to co się dzieje w na­
szej gospodarce jest sterowane 
właśnie przez owe służby. I mi­
mo że koalicja opiera się na 
wartościach chrześcijańskich, nie 
godzj się na miłosierny akt prze­
baczenia, gdyż najpierw musi 
nastąpić rozliczenie.

— Kto jest odpowiedzialny za 
rozbicie krakowskiego PC? Jak 
pogodzić problem dekomunizacji, 
której domaga się PC z umiesz­
czeniem przez ową partię, na li­
ście kandydatów do Sejmu naz­
wiska Kazimierza Barczyka, by­
łego członka PZPR.? — chcięli 
wiedzieć przyszli wyborcy.

Senator Kaczyński odpowiada­
jąc na te pytania stwierdził, że 
w momencie tworzenia w Krako­
wie PC zostały popełnione per­
sonalne błędy i obecne zmiany 
na liście kandydatów do Sejmu 

(Dokończenie na sir. 2)

Przyjdź Zobacz — Kup.

30-107 KRAKÓW, PL. NA STAWACH 3, tel. (0-12) 21-33-80, 21-31-10, fax (0-12) 22-13-60

ARURO
Zapraszamy!

Wszystkie modele FORD-a 
na zamówienie i od ręki, 

także na raty!
MOŻLIWY RABAT!

Samochody można oglądać na parkingu 
naprzeciwko motelu „KRAK"
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W MERCEDESIE 
TEZ USTERKI

Amerykańska filia niemieckie­
go koncernu samochodowego 
Mercedes-Benz opublikowała spe­
cjalny komunikat do 96 tys. 
klientów, w którym wzywa ich 
do zgłoszenia się do stacji ser­
wisowych w celu usunięcia u- 
sterki hamulca ręcznego. Komu­
nikat dotyczy modelu „mercedes 
ISO” produkowanego w latach 
1984—1988, *8 wyposażonego w 
hamulec ręczny z uchwytem. 
Usterka ta może 'spowodować 
nagłe odblokowanie hamulca i 
niekontrolowane przemieszczenie 
się zaparkowanego pojazdu, jeśli 
nie jest na żadnym biegu.

TRAGICZNY FINAŁ 
RODZINNEGO SPORU

Tragicznie zakończył się spór 
między ojcem a synem: 24-letni 
Holender oblał swego 47-letnie- 
go ojca benzyną { podpalił. Syn, 
po awanturze z ojcem, czekał na 
niego przez cały wieczór, ukry­
ty w bramie rodzicielskiego do­
mu. Kiedy ojciec wszedł, młody 
człowiek oblał go benzyną i na­
tychmiast podpalił. Człowiek-po- 
chodnia wybiegł na ulicę, gdzie 
policjanci zdołali ugasić ogień, 
jednak doznał on ciężkich popa­
rzeń i został przetransportowa­
ny do szpitala. Syn podpalił 
również klatkę schodową rodzin­
nego domu. Strażacy ugasili po­
żar i uratowali dwie osoby, któ­
re znajdowały się w domu. Pod­
palacz został aresztowany.

STO ŁAT KONDORA 
W ALGIERSKIM ZOO

Andyjski kondor Hektor, ptak 
imponujących rozmiarów (trzy 
metry rozpiętości skrzydeł, dwa­
dzieścia kilo wagi) obchodził se­
tną rocznicę urodzin w algier­
skim ogrodzie zoologicznym. Hek­
tor jest rekordzistą, gdyż kondo­
ry rzadko żyją powyżej. 50 lat. 
Jego długowieczność tłumaczy 
się silną budową, dobrym odży­
wieniem (głównie konina, żywe 
gryzonie i wnętrzności zwierzę­
ce), ale zwłaszcza mikroklima­
tem algielskiego zoo. Rekordową 
długowieczność Hektora porów­
nuje się z podobnym „osiągnię­
ciem” aligatorzycy Jacoueline z 
Missisipi, która dożyła niedawno 
99 lat 1 ośmiu miesięcy, podczas 
gdy najstarszy aligator samiec 
przeżył 47 lat.

KAPEL GOTT 'ŻEN.T SIĘ 
PO RAZ PIERWSZY

52-letni Kareł Gett postanowił' 
— po raz pierwszy w. życiu — 
wstąpi w związki małżeńskie. 
Wybranką słynnego piosenkarza 
jest 24-letnia Martina, studentka 
Akademii Filmowej w Pradize. 
Wiadomość ta stała się prawdzi­
wym zaskoczeniem, gdyż jeszcze 
do niedawna Gott wykluczał mo­
żliwość związania się z jakąkol­
wiek kobietą w sposób formalny, 
twierdząc, iż jest to nie do po­
godzenia z karierą artystyczną. 
Data ślubu nie została określona; 
— obciąłbym, by Martina naj­
pierw skończyła studia — powie­
dział Kareł Gott w wywiadzie 
radiowym. Myślę jednak, że 
wszystko pójdzie dobrze i że ■ z 
■Martiną doczekam się upragnio­
nego syna (Gott ma 18-letnią 
córkę ze swego związku z tan­
cerką praskiej operetki).

Trzęsienie ziemi
w Indiach

DELHI (AFP). W następstwie 
dwuminutowego trzęsienia ziemi 
o sile ponad 6 stopni w skali 
Richtera w niedzielę rano w pół­
nocnych Indiach zginęło najmniej 
200 osób — poinformowała miej­
scowa policja. Większość z nich 
utraciła życie w rejonie Uttar 
Kaszi, dystrykcie stanu Uttar 
Pradesiz. Pierwsze doniesienia mó­
wiły o 13 zabitych. Władze oba­
wiają się obecnie, że liczba ofiar 
będzie bardzo wysoka.

Epicentrum trzęsienia ziemi 
znajdowało się ,w pobliżu gra­
nicy z Tybetem. Łączność tele­
foniczna z rejonem dotkniętym 
przez kataklizm jest w większoś­
ci zerwana. Ekipy ratownicze z 
trudem niosą pomoc z powodu 
obsunięć terenu spowodowanych 
przez wstrząsy. W sobotę, trzę­
sienie ziemi o nieco mniejszej 
sile odnotowano w Indonezji,. 
Brak informacji o skutkach 
wstrząsów.
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Sejm pustych krzeseł
(Dokończenie ze str. 1) 

własność lub w użytkowanie bu­
dynki, mienie ruchome 1 grun­
ty.

Znowelizowano ustawę o PKP, 
wprowadzono też zmiany, do u- 
stawy o kolejach i prawa prze­
wozowego. Nowelizacja — w 
przypadkach zmian organizacyj­
nych lub zmniejszenia stanu za­
trudnienia — umożliwia wcze­
śniejsze przejście na emeryturę 
pracowników kolejowych (35 lat 

j>racy dla kobiet i 40 dla męż­
czyzn) jeśli przepracowali w PKP 
co najmniej 15 lat.

Izba wprowadziła, na wzór 
państw zachodnich, możliwość 
badania przez niezależne osoby 
sprawozdań finansowych nie­
których „podmiotów gospodar­
czych”. Przewiduje to uchwalo­
na ustawa „o badaniu i ogłaszai- 
niu sprawozdań finansowych oraz 
biegłych rewidentach i ich samo­
rządzie”.

Do następnego posiedzenia 
Sejm odroczył decyzję w spra­
wie tekstu przysięgi wojskowej. 
Najwięcej, zastrzeżeń zgłosił pos. 
Włodzimierz Cimoszewicz, u któ­
rego zasadnicze wątpliwości 
wzbudził fragment projektu mó­
wiący, że żołnierz przysięga wier­
ność prezydentowi Rzeczypospo­
litej. — Czy to ma oznaczać wy­
konywanie każdego polecenia, 
nawet niezgodnego z prawem? — 
zapytał. Posłowie Radosław Gaw­
lik i Jacek Szymanderski sprze» 
ciwili się redagowaniu roty na 
sali sejmowej i zaproponowali 
dalsze prace w komisjach.

Sejm w sobotę nie zdołał, za­
kończyć sprawy odpowiedzialno­
ści konstytucyjnej i karnej b. 
premiera Mieczysława Rakow-

Cieżkie walki o 9drawsk
(Dokończenie ze str. 1)

Tekst opublikowany w nocy z 
soboty na niedzielę nje jest pod­
pisany. Jego prawdopodobnymi 
autorami są politycy bloku serb­
skiego, Kosowa i Czarnogóry.

Porozumienie z Hagi przewi­
duje natychmiastowe odblokowa­
nie koszar i obiektów wojsko­
wych armii federalnej w Chor­
wacji. Ewakuacja tych oddziałów 
pod kątem ich całkowitego wy­
cofania z terytorium Chorwacji 
ma odbywać się przy udziale ar­
mii, władz chorwackich i obser­
watorów z ramienia EWG.

Prezydium SFRJ żąda od pre­
zydenta Chorwacji natychmia­
stowego i bezwarunkowego roz-

Korzenie sięgają
XIV wieku
(Dokończenie ze str. I) 

przez Papieską Akademię Teolo­
giczną zostanie wręczony kardy­
nałowi Andrzejowi Deskurowi w 
Rzymie 15 listopada.

Inauguracja roku akademickie- 
go 1991/92 w PAT rozpoczęła się 
mszą świętą koncelebrowaną 
przez ks. bp. prof. Józefa Życiń­
skiego w kościele św. Anny. Dru­
gą część uroczystości rozpoczął 
hymn Gaudę Mater Polonia od­
śpiewany przez chór w auii Col­
legium Novum UJ.

W przemówieniu inauguracyj­
nym ks. prof. Wacław Swierzaw- 
ski, rektor PAT, nawiązując do 
korzeni uczelni mówił 0 nowych 
zadaniach stojących przed profe­
sorami i studentami w zmienio­
nej rzeczywistości. „Wiedza bez 
żarliwej wiary staje się jałowa, 
ale i żarliwość bez wiedzy jest 
niebezpieczna" — powiedział.

(ek) 

Oto nowe stawki oprocentowania kredytów i depo­
zytów — w stosunku rocznym — jakie proponujemy 
naszym Klientom od 20 września br.

Oprocentowanie kredytów
H stopa podstawowa
EU dyskonto weksli
fi zadłużenie przeterminowane

44—46 proc.
40 proc.
90 proc.

Oprocentowanie depozytów
a vista 10 proc.
ROR 18 proc.
1-miesięczne 18, proc.
3-miesięczne 37’ proc.
6-miesięczne 44 proc.

12-miesięczne 50 proc.
24-miesięćzne 52 proc.
36-miesięczne 54 proc.

Zapraszamy do naszych oddziałów!

skiego i trzech członków jego rzą­
du. Przypomnijmy, że przed ty­
godniem Izba postanowiła skie­
rować sprawę b. premiera do 
Trybunału Stanu za decyzję o 
rozwiązaniu Stoczni Gdańskiej. 
W tej kwestii nic się w sobotę 
nie zmieniło.

Prezydium Sejmu przedstawiło 
projekt uchwały umarzającej po­
stępowanie w sprawie wniosku 
o pociągnięcie do odpowiedzial­
ności konstytucyjnej i karnej M. 
Rakowskiego (który ma odpowia­
dać tylko w związku ze Stocznią 
Gdańską) oraz członków jego 
rządu — Kazimierza Olesiaka, 
Mieczysława Wilczka i Andrzeja 
Wróblewskiego. Oprócz stoczni — 
zarzuty wiązały się bowiem tak­
że z przekształceniami „Igloo- 
polu” 1 dopuszczeniem do znacz­
nego niedoboru budżetowego.

Projekt ten, mimo wielu prób 
głosowań, nie mógł zostać u- 
chwalony: .stale bowiem liczba 
głosujących była niższa od wy­
maganych 230. Najwyraźniej kil­
kanaście osób nie chciało ucze­
stniczyć w głosowańiu — na sali 
było bowiem 238 posłów, co 
stwierdzili. sekretarze .Sejmu.

Za mało nas w Chinach
(Dokończenie ze str. I)

Rozmowy polskiego ministra w 
Seulu i Pekinie., oprócz spraw 
stosunków dwustronnych — poli­
tycznych i gospodarczych — do­
tyczyły kwestii międzynarodo­
wych; „Chiny i Korea uznają ro­
lę Polski jako, państwa biorące- 
go udział w różnych akcjach mię­
dzynarodowych, np. w Komisji 
Nadzorczej Państw Neutralnych 

kazu odblokowania tych obiek­
tów.

Francuski konwój wywożący 
ponad 100 rannych osób cywil­
nych z oblężonego chorwackiego 
miasta Vukovar. po dramatycz­
nej 18-godzinnej podróży dotarł 
w nocy z soboty na niedzielę do 
celu.

Rzeczniczka francuskiej orga­
nizacji humanitarnej „Lekarze 
bez granic” poinformowała, że 
złożony z 12 samochodów kon­
wój przybył do szpitala w chor­
wackiej miejscowości Novi Mi- 
kanovci; Po opuszczeniu w so­
botę Vukovaru samochody ostrze­
lane były ogniem z moździerzy.i 
artylerii. Dwie pielęgniarki z 
konwoju zostały ranne kiedy ich 
ciężarówka , wpadła na minę.

Eskortowany przez oddział ar­
mii federalnej konwój musiał 
poruszać się okrężną drogą i na 
kilka godzin utknął w błotni­
stym polu. Był to pierwszy 
transport rannych wywiezionych 
z Vukovaru od czasu, gdy dowo­
dzona przez Serbów armia fede­
ralna rozpoczęła przed prawie 
dwoma miesiącami oblężenie 
miasta.

Pamięci księdza Jerzego
(Dokończenie ze str. 1) 

brzmią nadal” — powiedział. We­
zwał do spostrzeżenia głębszego 
sensu wartości, za które życie 
oddał ks. Popiełuszko.

Uczestniczący w ' uroczystości 
nuncjusz apostolski, abp Kowal­
czyk odczytał list ze słowami pa­
pieża Jana Pawła II. Ojciec Świę­
ty pozdrawiając uczestników u- 
roczystości, pisze: „Ten pomnik- 
-świadectwo stopi się z polskim 
krajobrazem tak, jak ofiara ka-

Przez godzinę trwały wzajem­
ne oskarżenia z prawej i lewej 
strony sali, wzajemne zarzuty 1 
złośliwości, głośne okrzyki i o- 
klaski dla „swoich” mówców — 
tak, że chwilami nie było nawet 
słychać przemawiających z try­
buny. „Ośmieszamy parlament” 
— oświadczył pos. Aleksander 
Małachowski. Posiedzenie zakoń­
czono, przerywając rozpatrywanie 
sprawy, która zapewne powróci 
na następnym posiedzeniu zapo­
wiadanym na 25 bm.

Do Prezydium Sejmu wpłynął 
podpisany przez 57 posłów wstę­
pny wniosek o pociągnięcie b. 
ministra rynku wewnętrznego A- 
leksandra Mackiewicza do odpo- 
powiedzialności konstytucyjnej w 
związku z aferą alkoholową. Au­
torzy wniosku zarzucają b. mini­
strowi naruszenie ustawy o wy­
chowaniu w trzeźwości 1 prze­
ciwdziałaniu alkoholizmowi, zgo­
dnie z którą minister rynku we­
wnętrznego ma obowiązek u- 
st-aiać na każdy rok plan sprze­
daży napojów alkoholowych w 
kraju. , (PAP) 

w Panmundżonie w Korei” — 
powiedział.

Proszony o komentarz do u* 
trudnień, jakie strona północno- 
koreańska stwarza eolskim człon­
kom tej komisji minister stwier­
dził, źe „nie mają one podstaw pra­
wnych”. Dodał, że polska misja w 

■Panmundżonie powinna mieć peł­
ną swobodę działania, zgodnie z 
podpisanym w 1953 r. rozejmem. 
Minister uznał za nie odpowia­
dające prawdzie informacje o 
odcięciu wody i energii dla pol­
skiej misji w Panmundżonie. choć 
nadal istnieją ograniczenia w 
jej funkcjonowaniu.

♦
Termin swojej wizyty w trzech 

państwach bałtyckich — na Li­
twie, Łotwie i w Estonii — mi­
nister spraw zagranicznych Krzy­
sztof Skubiszewski uzależnił od 
stanu stosunków polsko-litew­
skich.

„Chodzi o możliwość podpisania 
deklaracji polsko-litewskiej, któ­
ra to możliwość przed moim wy­
jazdem wyglądała zupełnie do­
brze” — powiedział ■ K. Skubi­
szewski. Zdaniem ministra pew­
ne punkty tej deklaracji wyma­
gają jeszcze wyjaśnienia.

„Nie chciałbym jechać na Ło­
twę i do Estonii, a Litwę pozo­
stawić na boku. Ta wizyta na­
stąpiłaby nie prędzej jak z po­
czątkiem liistopada”.

Pytany też o termin podpisa­
nia traktatu polsko-radzieckiego 
K. Skubiszewski stwierdził, że „i* 
stnieje możliwość szybkiej decy­
zji, ale nie wszystko jest przesą­
dzone”. Zgodnie T. ostatnimi pro­
jektami traktat ten mieliby pod­
pisać prezydenci obu państw, po 
uprzednim parafowaniu go przez 
ministrów spraw zagranicznych.

(PAP)

płans zapadła głęboko w serca 
■rodaków i tylu ludzi na całym 
świecie”.

Na zakończenie uroczystości, 
przy krzyżu, poświęconym przez 
Papieża 7 czerwca br. podczas 
pielgrzymki do Potoki, abp Ko­
walczyk powiedział: „Ńa polskiej 
ziemi stanął jeszcze jeden krzyż. 
Ten znak krzyża, który stoi nad 
brzegami Wisły, niech stanie się 
przekonującym wyrwaniem dla 
nas wszystkich, źe naszym po­
wołaniem jest budowanie cywili­
zacji miłości”.

*
W rocznicę męczeńskiej śmier­

ci ks. Jerzego aufragah warszaw­
ski bp Stanisław Kędziora prze­
wodniczył 19 bm. koncelebrowa­
nej mszy św. w stołecznym koś­
ciele św. Stanisława Kostki, miej­
scu ostatniej pracy duszpaster­
skiej zmarłego kapłana. 
---------- ,------------------ ----- 1-------- 

Dekomunizacja
(Dokończenie ze »tr. 1) 

to swego rodzaju „akcja ratun­
kowa”, za którą bierze odpowie­
dzialność na siebie.

— Dekomunizacja nie oznacza 
planu zemsty w stosunku do 3 
min byłych członków PZPR, ale 
rozliczenie wąskiej grupy osób, 
którzy władzę zamienili na wła­
sność ś przejęli już część mająt­
ku państwowego. Kazimierz Bar­
czyk, który kandyduje z naszej 
listy do Sejmu był rzeczywiście 
w przeszłości członkiem PZPR, 
ale w stanie wojennym Zajmował 
się także tajną poligrafią, kolpor­
tował ulotki. O jego wyborze na 
posła w ostateczności zdecydują 
wyborcy — powiedział Jarosław 
Kaczyński. (ek)

Chłodniej
Od zachodu Polska stopniowo do­

stawać się będzie pod wpływ klina 
wyżowego. Krakowskie Biuro Pro­
gnoz IMGW przewiduje, że dziś bę­
dzie zachmurzenie duże i przelotne 
opady deszczu, a w górach powy­
żej 1000 m n.p.rn. śniegu. Tempe­

KRAJ sobota! niedziela ŚWIAT
A PREMIER BIELECKI przebywał w woj. wrocławskim. W 

Środzie Śląskiej spotkał się z członkami sejmiku samorządowego oraz 
z wójtami i burmistrzami gmin. Był gościem Uniwersytetu Wrocław­
skiego, a także odbył spotkanie z dyrektorami 20 przedsiębiorstw i 
spółek.

A BIURO RADY POLITYCZNEJ Konfederacji Polski Niepodleg­
łej zdementowało wiadomość o rzekomym zamachu na życie prze­
wodniczącego KPN Leszka Moczulskiego.

A KAMPANIA WYBORCZA „SOLIDARNOŚCI" nie jest finanso­
wana ze składek związkowych — stwierdził podczas przedwyborcze­
go spotkania w Lublinie przewodniczący związku Marian Krzaklew­
ski. Poinformował, że pieniądze na wydatki związane z wyborami 
pochodzą ze sprzedaży cegiełek i od otób wspierających.

A TRZECH ŻOŁNIERZY IZRAELSKICH Zginęło, pięciu zostało 
rannych w zamachu bombowym dokonanym, w Libanie Południo­
wym.

A IZRAEL DYSPONUJE co najmniej 300 głowicami nuklearnymi, 
a więc znacznie większym arsenałem niż podejrzewały Stany Zjed­
noczone. Z taką tezą wystąpił amerykański dziennikarz Seymour 
Hersh. •

A WIELKI POŻAR WYBUCHŁ w elektrociepłowni położonej w 
północno-zachodniej części Moskwy.

Lotnikom amerykańskim
13 września 1944 r. na polach 

pomiędzy Witanowicami a miej­
scowością Wyżrał doszło do tra­
gedii; przelatująca eskadra alian­
ckich samolotów, która dokonała 
bombardowania niemieckich o- 
biektów wojskowych i przemysło­
wych w rejonie Oświęcimia o- 
sttzelana została przez niemiecką 
artylerię pJotniczą. Czterosilniko* 
wy amerykański liberator został 
trafiony nad rejonem Wadowic. 
Pięciu lotników ratowało się sko­
kiem ze spadochronem. Sześciu 
zginęło spadając na ziemię wraz 
ze szczątkami bombowca, który 
eksplodował w powietrzu. Szcząt­
ki opadły na polach Witanowic, 
ZygadłoWiC, Wyźrału i Tłuczni. 
Podczas katastrofy zginęła mie­
szkanka Tłuczni Maria Opalińska. 
Pamięć po tamtym dniu jest 
wciąż żywa, Jan Pamuła z Tłu­
czni wówczas 17-latek wraz z 
czterema chłopcami pod nadzo­
rem Niemców znieśli ciała zabi­
tych lotników na miejsce pochów­
ku na skraju' lasu. Odbywały się 
tutaj w rocznicę wydarzenia 
zgromadzenia mieszkańców, któ­
rzy upamiętnili mogiłę brzozo- 
wym krzyżem. Już w roku 1947 
pragnęli wznieść pamiątkowy o- 
belisk gdy ciała żołnierzy ekshu­
mowano przewożąc do Stanów 
Zjednoczonych. Sytuacja politycz­
na uniemożliwiła ten zamiar. Do­
piero wczoraj na wzgórzu pomię­

Szkoła przyszłości
(Inf. wi.) Szkoła Braedsiębior- 

czości j Zarządzania Akademii 
Ekonomicznej w Krakowie, . w 
nowym j zreformowanym kształ­
cie, rozpoczęła swoją działalność 
dydaktyczną.

Jak nas poinformował dr 
Zbigniew Paszek — dyrektor 
szkoły, pierwsze zajęcia zorga­

9 dni we Włoszech i Austrii
WENECJA — FLORENCJA — RZYM — WATYKAN 

— WIEDEŃ
Taką podróż — marzenie wielu z nas — proponuje firma SOV- 

POLDA TOURS, Kraków, ul. św. Krzyża 17, telefon: 22-61-62 Mo­
że w niej wziąć udział jedynie 40 osób, warto więc szybko podjąć 
decyzję. Dodatkową szansę ma każdy

CZYTELNIK „DZIENNIKA POLSKIEGO”
który zechce wziąć udział w naszym KONKURSIE. Od soboty 19 
bm., w kolejnych wydaniach „Dziennika Polskiego” zamieszczamy 
kupony konkursowe, w sumie będzie ich pięć. Komplet tych ku­
ponów, wypełnionych i nadesłanych do Redakcji (do 28 bm. — de­
cyduje data stempla pocztowego), uprawnia do wzięcia udziału w lo­
sowaniu atrakcyjnej wycieczki do Włoch i Austrii. Nasz adres: 
„Dziennik polski”, 31-072 Kraków, ul. Wielopole 1, II p. Prosimy o 
dopisek na kopercie: „Konkurs — Sovpolda”.

Kupon konkursowy nr 2
Imię i nazwisko 0 „ G »

C • ° a 9 fi B • ii Z e e a 0 „ , k .

Adres ©g. ©»&•». o®. » • ® ® ?
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ratura w dzień od 6 do 9 ot., a w 
nocy od —1 do 4-3. W Tatrach już 
zima — około —3 st. przez całą do­
bę! Wiatr słaby i umiarkowany, 
zachodni.

Prognoza orientacyjna na na­
stępną dobę: przejściowa poprawa 
pogody, ale nadal chłodno.

Ciśnienie atmosferyczne w Kra­
kowie na wysokości lotniska w Ba­
licach z 20 bm. godz. 15: 736,8 mm, 
tj. 982,3 hPa, wzrost ciśnienia.

(k)

dzy Zygadłowicami a Wyźrałem 
odsłonięty został pomnik pole­
głym lotnikom. ■ W uroczystości 
wzięła udział konsul generalny 
Stanów Zjednoczonych. Dianne E. 
Markowitz, attache lotniczy am­
basady amerykańskiej pułkownik 
Jeseph Gardewin, władze lokal­
ne, duchowieństwo i mieszkańcy 
okolicznych miejscowości. Po od­
słonięciu monumentu mszę świę­
tą połową celebrował ks. infułat 
Kazimierz Suder, który dokonał 
poświęcenia pomnika. W przemó­
wieniach podnoszono element 
wspólnej walki i ofiar., które pła­
ci się za wolność. Opiekę nad mo­
numentem powierzono młodzieży 
Zygadłowic i Wyźrału.

W Domu Ludowym w Wyźra- 
le udostępniona została wystawa 
ze zbioru wadowickiego kolekcjo­
nera Zygmunta Krausa „Przy­
jaźń narodów Polski i Stanów 
Zjednoczonych Ameryki Północ­
nej”. Z.- Kraus zebrał wszelkie 
możliwe dokumenty i ślady tra­
gicznych wydarzeń wojennych. 
Zdołał ustalić, źe dwaj polegli lo­
tnicy byli pochodzenia polskiego. 
Był to Jan Pali vel Paluch i Pię­
ta. Attache lotniczy płk J. 
Gardewin zadeklarował po­
moc w identyfikacji nazwisk 
wszystkich poległych by ich na­
zwiska mogły być wyryte na pły­
cie obelisku. (jr)

nizowano na poziomie kursów, 
obejmujących marketing, banko­
wość i rachunkowość. Obecnie, 
wspólnie z zagranicznym; par­
tnerami przygotowywane są stu­
dia na poziomie podyplomowym. 
Początek zajęć przewidywany 
jest na przełomie stycznia i lu­
tego 1992 r. (ks)
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— Jak Pan widzi przy­
szłość Białorusi i Związku 
Radzieckiego?

— Mówimy po prostu o przy­
szłości Związku, już choćby dla­
tego, że Białoruś nie ma już w 
swojej nazwie słów1 „radziecka”, 
ani „socjalistyczna”. I skreślenie 
tych słów nie jest bynajmniej 
czymś formalnym, chociaż Zwią­
zek realnie przecież istnieje. Tak 
więc, jeżeli mówimy o przyszło­
ści Związku, to mam nadzieję, 
mam głęboką nadzieję, że Zwią­
zek będzie istnieć.

Po wydarzeniach 19—21 sierp­
nia stało się jasne, że Związek 
zmienił się diametralnie i nieod­
wracalnie. Istnieje ■wprawdzie ja­

Jeśli ktoś urodził się na Białorusi.

lo

kieś prawdopodobieństwo, że 
Związek przestanie istnieć, ja je­
dnak jestem przekonany, iż w 
tej lub innej formie przetrwa. 
Jestem przekonany, przykładowo, 
że Rosja i Kazachstan wejdą w 
skład przyszłego Związku. Jestem 
również przekonany, że Białoruś 
będzie prowadzić taką politykę 
— i władze republiki zyskają dla 
niej poparcie narodu — której 

. celem będzie zapewnienie repu­
blice równoprawnego uczęśtni- - 
ctwa w sprawiedliwym Zw'ąż- 
ku. Sprawedliwym — tzn. ta­
kim, w którym nie- będzie opie­
kuńczości, kurateli i - starszych

■ braci. Uważam więc. że Zwią­
zek będz5e i - że ■'w .odpowiedzi- 
■na wzrost czynnika - narodowego, 
przyjdz:e zrozumienie koriieczno-

? ści bycia razem. •
•Jesteśmy urodzeni z wrodzoną 

wadą; jesteśmy .syjamskimi , bli­
źniętami. I jeśli już dojdzie do 
tego etapu, że będzie można nas 
rozdzielić, to będzie potrzebna 
bardzo skomplikowana i mister­
na operacja, chirurgiczna, wyma­
gająca cierpliwości i bardzo wy­
sokich kwalifikacji.

— Panie Przewodniczący.
Białoruś L przyjęła 25 sierpnia

,Nie boimy się niepodległości"
Ze STANISŁAWEM SZUSZKIEWICZEM — przewodniczącym Rady Najwyższej BiałóRusi 

rozmawia Zdzisław Raczyński.

deklarację o niepodległości 
państwowej. Było to wywo­
łane strachem przed wpływa­
mi rosyjskiej rewolucji sierp­
niowej czy też bardziej hoł­
dem swoistej modzie na nie­
podległość?

— Nasza niepodległość rzeczy­
wiście bardziej pozostaje na pa­
pierze. Jednakże w dążeniu do o- 
kreślonych celów ważne jest, aby 
najp:erw sformułować cele, okre­
ślić perspektywy, dokładnie prze­
dyskutować możliwe rozwiązania, 
stworzyć możliwe modele rozwo­
ju sytuacji, a potem dopiero przy­
stąpić do realizacji wytyczonych 
celów. Amerykańska konstytucja 
była przyjmowana, w epoce nie 
wolnictwa w tym kraju, a prze­
cież dziś jeszcze poz~staje wzor­
cem rozwiązań demokratycznych

Jedną z poważniejszych prze- 
■ szkód na drcdze dp niepodległoś­
ci jest taki; a nie-. -inny stan. spo-; 
łącznej świadomości ,politycznej.

■ polityczne i narodowe wyrobie­
nie ludności Białoruś5. Zmiana 
takiego stanu rzeczy wymaga 
cierpliwości. Dobrze jest mi zna­
na 'chrześcijańska maksyma -- 
Boże, daj mi cierpliwość znosze­
nia tego, czego nie można zmie­
nić. siłę — abym zmienił to, co 
jest do zmieniema możliwe, i mą­
drość — abym jedno odróżniał 
od drugiego.-

. Nie bawimy się w .niepedle- 
głęść, nie żartujemy, a pojmuje­
my ją jako stopniowy, kotnse-

realizowany proces, 
działania mogą dopro- 
wariantu chorwackie-

kwentnie - 
Pospieszne 
wadzić do .... 
go, gruzińskiego czy azerbejdżań- 
skiego, które są dla nas nie do 
przyjęcia. Chcemy najpierw w 
parlamentarnych dyskusjach aż 
do „białej gorączki”, przemode­
lować ten proces, aby uniknąć 
przenoszenia dyskusji na ulice, z 
właściwą jej logiką dyskutowa­
nia i formami. Doprowadziłoby 
t0 do poważnych zaburzeń spo­
łecznych.

Jeśli ktoś sądzi, że jest to 
wszystko niepoważne, na niby — 
ten bardzo się myli.

— Ten sam parlament, któ­
ry 25 sierpnia przyjął dekla­
rację o niepodległości, potrze­
bował aż trzech głosowań i 
nacisków z Pana strony, aby 
przyjąć uśtawę o zmianie na­
zwy państwa i zmianie sym­
boliki państwowej...

Radą Najwyższa Białorusi 
była wybierana w innych od dzi­
siejszych realiach politycznych- 
Nie jest to parlament profesjo­
nalny. Nie ma w nim niezmien­
nych. wykrystalizowanych grup 
parlamentarnych. Cały czas trwa 
proces przechodzenia z jednej 
frakcji do drugiej. Tak, że tru­
dno mówić o jakiejś stabilnej 
większości czy mniejszości.

Spośród około 360 deputowa­
nych grupa, nazwijmy ją — opo­
zycji nieprzejednanej czyli po­
słów z Frontu Narodowego Bia­
łorusi — liczy około 30 osób. Do­
ceniam znaczenie i wpływ tej 
grupy, dostrzegam twardą logi­
kę i konsekwencję w działaniach 
Frontu, ale nie zasze zgadzam 
się z taktyką i sposobem prowa­
dzenia dyskusji przez działaczy 
FNB. Ich radykalizm1 niekiedy 
nie jest najlepszym z możliwych 
rozwiązań.

Do niedawna najliczniejszą gru­
pę stanowili twardzi komuniści 
— około 260 deputowanych. Po 
wydarzeniach sierpniowych i za­
wieszeniu działalności KP Bia­
łorusi, liczba posłów popierają­
cych ortodoksyjną lirrę komuni­
styczną zmniejszyła się co naj­
mniej o połowę —- .trwa proces 
zmian w poglądach i zapatrywa­
niach deputowanych i — wyni­
kające stąd — przelewanie się 
deputowanych do innych frakcji 
i ugrupowań.

Członkowie partii komunistycz­
nej także wcześniej prezentowali 
cały wachlarz najróżniejszych 
stanowisk, tak że formalna do­
minacja komunistów w parla­
mencie nie zawsze oznaczała mo- 
r.oiityczność tego, parlamentu. 
Sam zresztą byłem do 12 lipca 
członkiem partii... Z drugiej stro­
ny dzisiejsi najbardziej antyko­
munistyczni działacze Frontu, jak 
np. próf. Chodykp ćzy Popkow, 
byli ’ przed kilkoma laty bardzo 
przykładnymi członkami KP Bia­
łorusi.

— Mimo zawieszenia dzia­
łalności KP Białorusi i opie­
czętowania jej marmurowych 
komitetów, wpływy partii po­
zostały. Czy nie jest to czyn­
nikiem hamującym gruntow­
ne reformy w republice?

— Komunizm na Białorusi był 
czymś zupełnie innym, niż np. w 
Polsce. Był czymś narzuconym 
odgórnie —' rodzajem wiary, re- 
ligii. Jeśli ktoś urodził się na 
Białorusi, to miał takie szanse 
zostać członkiem partii, jak ktoś 
urodzony w Polsce — katolikiem. 
Nie sposób było zrobić jakiejkol­
wiek kariery, np. naukowej, a 
zwłaszcza w naukach humanisty­
cznych, nie. będąc członkiem par­
tii.

Mówiąc o dzisiejszych proble­
mach z zawieszoną partią komu­
nistyczną, a przede wszystkim o 
problemach z majątkiem partii, 
trzeba też pamiętać o kilku in­
nych aspektach. Po pierwsze, jest 
grupa ludzi autentycznie wierzą­
cych w ideały przez tę partię 
głoszone, wychowanych w cza­
sach. gdy innej wiary nie było. 
Po drugie, problem. nacjonalizacji 
majątku part5i. Jeśli mamy bu­
dować państwo prawa, to musi 
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to miał takie szanse zastać członkiem partii, jak ktoś urodzony 
w Polsce — katolikiem...............katolikiem.

my postępować zgodnie z norma­
mi prawa, a. nie prawo naginać 
do celów politycznych.

I wreszcie wpływy partii. W 
bardzo wielu wypadkach źród­
łem wpływów komunistów jest 
zwykły strach, ponieważ ludzie, 
realnie trzymający, władzę’ w 
swoich rękach w terenie, byli 
bardzo ściśle związani z całą 
strukturą partyjną. 95 procent 
przewodniczących kołchozów, a 
więc tych, kótrzy decydują o ży­

ciowych sprawach setek tysięcy 
ludzi, było mianowanych na te 
stanowiska przez rejonowe ko­
mitety partyjne. Więcej, nawet 
kierownik fermy musiał mieć ak­
ceptację komitetu. Ta mafijna za­
sada formowania struktur władz 
politycznych j gospodarczych nie 
może nie wywierać wpływu na 
świadomość i zachowanie ludzi.

Nie ukrywam, że wrześniowa 
przerwa w obradach parlamentu 
była częściowo wywołana konie­
cznością. realnej oceny, aktualne­
go układu . sił politycznych.

— Rada Najwyższa Repu­
bliki Białorusi, na zamknię­
tym posiedzeniu w końcu 
września, uchwaliła ustawy, 
tworzące podstawy prawne 
ugruntowujące niepodległość 
republiki, o przejęciu kon­
troli nad służbami celnymi, 
wojskami ochrony pograni­
cza, odbywaniu służby woj­
skowej przez obywatel; Bia- 
rusi na terytorium republi­
ki... A w Asinoukie, na gra­
nicy z Rosją, pojawili się mi­
licjanci z automatami, pełnią­
cy rolę celników, czy poja­
wią się wkrótce biał ruskie 
paszporty, białoruskie pienią­
dze itd.?

— Jestem przeciwny temu, aby 
atrybuty niepodległego państwa 
przedstawiać jako samą jego nie­
zależność. Podstawą prawdziwej 
niepodległości jest sprawnie, fun­
kcjonująca gospodarka. Tymcza­
sem u nas, na Białorusi mamy 
do czynienia z absolutnie nienor­
malnym systemem gospodarczym, 
wypaczonymi poglądami na za­
gadnienie własności i brakiem 
jakichkolwiek doświadczeń, jak 
zmienić obecną sytuację. Woźmy 

chociażby rolnictwo — jedną z 
podstaw białoruskiej gospodarki. 
Przecież dzisiaj nie mamy ani 
jednej fermy, mamy natomiast 
ogromne marnotrawstwo, brak 
przedsiębiorczości i całkowity 
brak środków produkcji.. Musi- 
my w pierwszej kolejności zmie­
nić stosunek do własności pry­
watnej. Sama prywatyzacja to 
proces długi ,— i w pewnej mie­
rze — niebezpieczny. Nie możemy 
od razu, natychmiast, całkowicie 
zdementować istniejącego syste­
mu nakazowo-administracyjnego, 
gdyż postawiłoby to na krawę­
dzi nędzy wielkie grupy ludzi. 

.Weźniy dla porównania' Polskę, 
a znam wasz kraj stosunkowo do­
brze, gdyż miałem okazje praco­
wać jako naukowiec w wielu o- 

! środkach — Krakowie, Wrocła­
wiu. na Wybrzeżu. U was pod­
stawy kapitalizmu, który mamy 
zamiar budować, istniały zawsze. 
Wy wracacie do pewnego stanu. 
Na Białorusi takich podstaw nie 
ma, wszystko, co wiązało się z 
gosp darką rynkową, zastało star­
te z powierzchni ziemi.. Mus;my 
zaczynać od zera. I niech ktoś 
podpowie, jak znacjonalizowa.ć 
chociażby taką część gospodarki, 
aby sektor prywatny odgrywał 
znaczącą rolę, jeśli w. Wielkiej 
Brytanii nacjonalizacja londyń­
skiej firmy autobusowej zajęła 
siedem lat.

Co zaś dotyczy pieniędzy. Łą­
czy się to z przyszłym obrazem 
wspólnej przestrzeni gospodarczej 
na terenie Związku Jeśli rubel 
stanie się prawdziwym pienią­
dzem. to nie widzę potrzeby od­
rębnej wa5uty białoruskiej. Jeśli 
natomiast będzie tym. czym dzi­
siaj, to odgrodzenie naszego sy- 

; stemu gospodarczego stanie się 
absolutnie niezbędne.

— Czy wierzy Pan w cał­
kowicie niepodległą Białoruś?

— Absolutna niezależność nie 
istnieje. Niepodległa Białoruś — 
to moje skryte marzenie. Oba- 
wiaim się jednak, że nie dane mi 
będzie tego doczekać.

Szuszkiewicz Stanisław Stani- 
sławowicz, od 18 września 1991 
r. przewodniczący Rady Najwyż­
szej Białorusi. Urodził się w 1934 
r. w Mińsku, Białorusin. W 1956 
r. ukończył Białoruski Uniwer­
sytet Państwowy (BUP), następ­
nie odbył studia doktoranckie w 
Instytucie Fizyki Akademii Nauk 
BSRR. Profesor fizyki jądrowej. 
Procę rozpoczął w 1959 r. w In­
stytucie Fizyki AN Białorusi. W 
latach 1960—1961 — inżynier w 
Mińskich Zakładach Radiowych. 
Od 1961 do 1967 r. — pracownik 
laboratorium BUP. W latach 
1967—69. prorektor ds. naukowych 
Instytutu Radiotechnicznego w 
Mińsku. Od 1969 r. — docent, 
kierownik katedry Szyki jądro­
wej. Od 1986 r. — prorektor ds. 
naukowych BUP, W 1988 r. wy­
brany na deputowanego ludowe- 
go ZSRR, związany z Międzyre­
gionalną Grupą Deputowanych. 
Następnie deputowany da Rady 
Najwyższej Białorusi. W 1990 r. 
— wybrany na pierwszego za­
stępcę przewodniczącego RN 
BSRR. W KPZR od 1968 r. Wy­
stąpił z KPZR 12 lipca 1991 r. 
Żonaty, ojciec dwojga dzieci.

Ii enin . tronuje na Placu
Zwycięstwa, żołnierze szu- 

■kają rozrywki w kinie 
„Październik”, a wiekowe 

s«sśJtramwaje . skrzypiąc, i 
zgrzytając przewożą ca­

łe tłumy ludzi pracy...' Kalinin­
grad pachnie jeszcze mocno „real­
nym socjalizmem”, ale sercem 
jest już gdzie indziej, dawny pru­
ski Koenigsberg marzy dziś o 
tym, aby stać się. „bałtyckim 
Hongkongiem”. Ta strefa woj­
skowa,, do której cudzoziemcom 
wstęp był wzbroniony, przez 45 
lat, ta rosyjska enklawa wciśnię­
ta, między Polskę a Litwę, zwra­
ca się ku otwartemu morzu i 
zamierza przeobrazić się w stre­
fę wolnego handlu. Celem jest 
przyciągnięcie kapitału zagrani­
cznego. dzięki niskim podatkom i 
cłom, tak aby przywrócić doży­
cia ten wielki port i cały region 
zaludniony przez 900 tys. miesz­
kańców, a praktycznie już pół 
wieku odcięty., od świata.

Wiceburmistrz Kaliningradu 
nosi dżinsy i pulower, a nazy­
wa się Wiaczesław Naliwajko. 
Chciałby zaprezentować inny wi­
zerunek swego miasta, więc wy­
chwala jego „atuty”, stocznie o- 
krętowe. łowiska ryb, przemysł 
elektroniczny, a przede wszyst­
kim nie zamarzające wody, 
dzięki którym Kaliningrad’ to je­
dno z nielicznych okien Rosji, o- 
twartych przez cały rok na Mo­
rze Bałtyckie. To godne po­
zazdroszczenia. położenie geostra- 
tegiczne stało się także nieszczę­
ściem dla miasta: w Bałtijsku 
(dawna Pilawa) mieści się jedna 
z, najważniejszych radzieckich 
wojskowych baz morskich.

Ze strony biznesmenów obser­
wuje się zdecydowaną ostroż­
ność. Jest tu około 10 firm ty­
pu joint-venture, głównie radzie- 
cko-polskich i tylko jedna za­
chodnia. Ta jedna; to spółka mie­
szana z udziałem kapitału nie­
mieckiego w wysokości 100 tys.

DM, która ma w planie budo­
wę hotelu o standardzie między­
narodowym oraz zakładu prze­
mysłowego. Nie chcemy jednak 
monopolu niemieckiego — oświad­
cza radny miejski, Nikołaj Gri- 
pisz, stwierdzając jednocześnie, 
że zostały już nawiązane kontak-

Michel Leclerc

Bałtycki „Hongkong"
ty z inwestorami ze Szwecji, z 
państw bałtyckich, a nawet z Ja­
ponii.

Wiatr przemian powinienby. 
również objąć władze re­
gionalne i miejskie, bardzo 

krytykowane przez siły demokra­
tyczne za postawę zajętą w cza­
sie puczu. Przewodniczący rady 
regionu, Jurij .Siemionów, wy­
kazał się znaczną pojednawczo- 
ścią, podczas, gdy rada miejska 
niezwłocznie, bo już 19 sierpnia, 
potępiła zamach stanu. Jednak­
że — według słów Nikołaja Gri- 
pisza, który jak sam określa, 
znajduje się w niejasnej sytuacji, 
ponieważ nie oddał swojej legi­
tymacji partyjnej — to zdecydo­
wane stanowisko z przyczyn tech­
nicznych mogło zostać podane do 
wiadomości publicznej dopiero w 
momencie, gdy zamach stanu już 
chylił się ku upadkowi.

Władze miejscowe są reakcyj­
ne — stwierdza Anna, kierowni­
czka recepcji w hotelu „Kalinin­
grad”, największym w mieście i 
całkowicie już zgrzybiałym, mi­
mo że zbudowano go zaledwie 
12 lat temu. Ta energiczna czter­
dziestolatka nie szczędzi krytyki 
również kierownictwu' hotelu: 
Od roku toczy się batalia, żeby 

hotel sprywatyzować. Przed kil­
koma dniami powstał komitet 
strajkowy i wystosowano ultima­
tum. Jak to bywa, kiedy ludzie 
tracą orientację, Anna z entuzja­
zmem cytuje księgę proroctw, 
która krąży wśród wszystkich 
pracowników: według tych pro-

.roctw, ośrodek władzy jest dziś 
w Izraelu, ale wkrótce będzie w 
Rosji, ponieważ w 1991 roku na 
brzegach Wołgi narodził się nowy 
Chrystus”.

&
Artur Stechert „poruszony do 

głębi serca i smutny” nie może 
rozpoznać w ohydnych budo­
wlach Kaliningradu swojego, 
wspaniałego miasta Koeningsberg. 
Jednakże — jak mówi — nie za­
pomina się Heimat, czyli ojczy­
stych stron Jak powiedział dzien­
nikarzom AFP, prezes towarzy­
stwa kulturalnego „Einstracht”. 
Wiktor Hoffmann, takie melan­
cholijne i sentymentalne powro­
ty do dawnych Prus Wschodnich 
są na porządku dziennym — co 
tydzień przyjeżdża tu kilkudzie­
sięciu Niemców.

Jednakże dla wielu prżyby-. 
wających podróż ta jest często 
wielkim rozczarowaniem. Tak jak 

* dla tych dwóch sióstr, które ma­
rzyły, że zobaczą swoją rodzinną 
wieś, a znalazły jedynie dwasto- 
jące jeszcze domy. Natomiast z 
farmy Stechertów. położonej w 
pobliżu Sowietśka (dawniej Till- 
sit czyli Tylżą) i należącej dc ro­
dziny od 1800 roku, pozostały

tylko kamienie fundamentów, za­
rośnięte wysoką trawą.

anżeatycki Koeningsberg 
przestał istnieć, jeżeli nie 
liczyć cudem zachowa­

nego szkieletu gotyckiej ka­
tedry, gdzie spoczywa Em- 
mariuel Kant. Wieńcząc dzie­

ło dokonane przez bomby, reżim 
komunistyczny ochrzcił na no­
wo miasto i jego ulice, zrównał 
z ziemią cmentarze i deportował 
dziesiątki tysięcy ludzi, którym 
udało się ocaleć. Dziś Kalinin­
grad jest miastem pozbawionym 
pamięci. Kocham to miasto i 
chciałbym, żeby odnalazło swo­
ją historię, swoją architekturę, 
kulturę, język — wyjaśnia Wik­
tor Hoffmann, który przed pół- 
torarokiem założył towarzyst­
wo „Eintracht”. Na początku 
była nas tylko dwudziestka, 
ponieważ sytuacja politycz­
na nam nie sprzyjała — 
mówi Hoffmann. — Tetaz 
towarzystwo liczy 100 człon­
ków, z czego 30 proc, to Rosja­
nie, a naszym największym pro­
blemem jest brak nauczycieli nie­
mieckiego.

Kolonia niemiecką powiększa 
się z dnia na dzień, a to dzię­
ki powrotom dawnych mieszkań­
ców, a także przybywaniu „Niem­
ców nadwołżańskich” — potom­
ków szwabskich wieśniaków, 
sprowadzonych do Rosji w XVIII 
wieku przez Katarzynę II, a przez 
Stalina deportowanych do Ka­
zachstanu. Nie wiadomo dokład­
nie, ilu jest tych wszystkich 

Niemców — niektórzy twierdzą, 
że pięć do siedmiu’ tysięcy. Jed­
nakże zarówno odpowiedzialni 
pracownicy zarządu miejskiego w 
Kaliningradzie jak.Wiktor i Hoff­
mann oceniają ich liczbę na nie 
więcej niż 2. tys.., eo;jest kroplą 
w morzu 900 tyś. Rosjan, Ukra-

Na wschód od Gdańska

ińców i Białorusinów przesiedlo­
nych tu po wojnie.

Dziś wielu :ludzi zada ję sobie py­
tanie o przyszłość Kaliningradu, 
który wciśnięty jest między dwa 
niepodległe państwa, a sam ma­
rzy, aby stać się strefą wolnego 
handlu, zgodnie z koncepcją wy- 
lansowaną przez Wilhelma Chri- 
stiansa — prezesa rady nadzor­
czej Deutsche Bank. Czy taka 
wolna strefa miałaby poprze­
dzać zmianę statusu enklawy, 
która początkowo przeszłaby pod 
kontrolę międzynarodową, a na­
stępnie została zwrócona Niem­
com?; Taka perspektywa to kosz­
mar dla Polaków, dręczonych o- 
bąwą, że znów mogliby paść 
ofiarą niemieckiego okrążenia.

tym nie ma mowy. — twier­
dzą ludzie z zarządu mia­
sta zapewniając, że ta zie­

mia pozostanie rosyjska. Co pra­
wda, to również sami Niemcy nie 
wierzą zbytnio w „regermaniza- 
ćję”. ' Szef bońskiej dyplomacji’, 
Hans-Dietrich Genscher powta­
rzał w Wilnie w związku z Ka­
liningradem, iż Niemcy nie ma­
ją żadnych rośzczeA terytorial­
nych. Dużo jest jednak takich 
Niemców, którzy uważają, że en­
klawa nie powinna być podpo­

rządkowana Rosji. To odstrasza­
łoby zagraniczny kapitał — mó­
wi Rolf-Peter Stechert, zaś in­
na Niemka uważa, że Rosjanie 
nie zrobili nic dla pomyślności 
tej krainy. Inni znów chcieliby, 
aby Kaliningrad został przyłączo­
ny do Litwy, która właśnie od­
zyskała niepodległość. Taką kon­
cepcję zaprezentuje też pewien 
stary rosyjski robotnik z małe­
go miasteczka- Gusiew, który do- 
daje jednak: Wcale nie jestem 
pewny, czy Litwini by nas chcie- 
li. 

■
Miasto Koeningsberg, które Ro­

sjanie w 1946 roku nazwali Ka­
liningradem na cześć Michała 
Kalinina (1875—1946), być może 
wkrótce odzyska swoją starą ger­
mańską nazwę. Władze miejskie 
są w tej kwestii podzielone, ale 
zastępca burmistrza, Wiaczesław 
Naliwajko jest zdania, że utrzy­
manie nazwy Kaliningrad byłoby 
„niedopuszczalne”. C<? prawda — 
stwierdza — nazwa Koeningsberg 
brzmi dzisiaj sztucznie, bo nie 
zostało już nic z dawnego prus­
kiego migsta.

Być może zorganizowane zo­
stanie referendum, tak jak w Le­
ningradzie. gdzie mieszkańcy 
zadecydowali o powrocie do sta­
rej nazwy Sankt-Petersburg. Na­
liwajko twierdzi, że zwłaszcza 
młodzi są za nazwa Koeningsberg. 
Wśród przepytywanych na ten 
temat przypadkowych przechod­
niów nikt nie był temu przeciw­
ny, nawet wojskowy w stanie 
spoczynku, który kiedyś walczył 
w oblężonym Leningradzie. Są 
jednak także . i inne koncepcje, 
jak np. nazwanie miasta „Kant- 
gradem” (miastem Kanta) na cześć 
słynnego niemieckiego filozofa, 
którego imię związane jest nie­
rozłącznie z tym łnnźeatybkim 
grodem, założonym w 1255 r, 
przez Krzyżaków,
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Witos i Dakota
esienny wieczór 1944 roku.

| Wszystko, jak w sensacyj- 
| nym filmie: czarny merce­

des staje na skraju lasu.
i Starszy zgarbiony pan — 

* podtrzymywany przez me­
go ojca — przesiada się z trudem 
na bryczkę, konie ruszają z ko­
pyta...

Gdy kilka godzin potem dwór 
w Słupi pogrążał się we śnie, 
pod oknami słychać było miarowy 
stukot żołnierskich butów. To nie­
miecka warta pilnowała domu, w 
którym spał na parterze dowódca 
stacjonującego tu pułku, zaś na 
piętrze ukrywający się przed ge­
stapo — Wincenty Witos.

U
O tym dramatycznym fragmen­

cie z życia przewodniczącego SL 
milczały w komunizmie książki, 
milczała oficjalna propaganda, 
tak chętnie powołująca się na Wi­
tosa... Dlaczego?

W poszukiwaniu odpowiedzi za­
glądnijmy do pamiętników J. 
Gójskiego, który jak wszyscy nie­
mal organizatorzy tej historycz­
nej akcji AK, dawno już nie ży- 
je.

„...14 października 1944 roku 
wsiadaliśmy w Anglii do latającej 
fortecy. ...W parę dni po przyby­
ciu do Piotrkowa, udałem się do 
Krakowa, by przez tamtejsze ko­
mórki AK uzyskać widzenie z 
Witosem... Po drodze trzeba było 
wysiąść na stacji Słomniki (na 
stacji Sędziszów — M.R.) Współ­
właścicielem majątku był pan R„ 
czynny akowiec... Przy wjeździe 
na dziedziniec ujrzałem . mozaikę 
hitlerowskich i kolaboranckich 
wojsk — Kozaków, Węgrów, 
Włochów. W okolicznych lasach 
działała partyzantka, a w samym 
dworze — filia UJ oraz tajne li­
ceum (słupskie Liceum doprowa­
dziło do matury kilukuset miesz­
kańców okolicznych wsi, miaste­
czek, dworów — M.R.).

Po 20 minutach oczekiwania, 
zaprowadzono mnie do bocznego 
pokoju. W tym zaciszu leżał 
przywódca chłopów polskich. 
Zmizerowany, oczy zapadnięte, 
trzęsąca się ręka (były to począ­
tki Parkinsona — M.R.).

— Czy to nam się uda? — za­
pytał. — Szkoda byłoby przed za­
kończeniem wojny wpaść w ręce 
tych nikczemników!

Umówiliśmy się, źę. wkrótce tu 
wrócę i wtedy zastanowimy się 
nad jego długą podróżą do An­
glii... Siadłem na bryczkę i wśród 
szpalerów żołnierzy niemieckich, 
odjechałem w kierunku stacji”.

Nic dziwnego, że na Gójskim 
— przybyszu z Anglii — całe to 
nasze okupacyjne życie musiało 

robić wrażenie dziwnej „mozai­
ki”. Lecz dla nas — tak jak dla 
mieszkańców wszystkich niemal 
polskich dworów — te paradok­
salne, niemal surrealistyczne sy­
tuacje były Chlebem powszednim,

W dworze słupskim mieszkało 
kilkadziesiąt osób, wysiedlonych z 
różnych stron kraju. Gdy na do­
le, w pokoju majora Dolera, 
zbierał się sztab niemiecki, na 
górze trwała narada AK lub nor­
malne wykłady tajnej uczelni. O- 
czywiście o pobycie Witosa wie­
działo tylko kilka osób. Nato­
miast on sam wrastał pomału, w 
czasie trzytygodniowego' pobytu, 
w atmosferę naszego domu.

Kiedy spacerując po frontowym 
pokoju mych sióstr, słyszał za 
drzwiami głosy wykładowców, a 
pod oknem kroki niemieckich żoł­
nierzy, podkręcał wąsa i śmiał się 
wesoło: „Mam honorową wartę”!

Był raczej małomówny, pytania 
zadawał chętnie. Bawiły go szcze­
gólnie anegdoty o wspomnianym 
majorze Dolerze, który na tle sza­
rych i znienawidzonych mundu­
rów niemieckich, stanowił postać 
naprawdę barwną. Gdy moje sio­
stry wraz z kuzynkami Byszew- 
skimi organizowały dla uchodź­
ców z Warszawy wiejski, szpital, 
oddał do dyspozycji pułkową ap­
tekę. 'A kiedy gestapo znalazło w 
Słupi skład broni, przybiegł do 
mego ojca, by obmyślić wspólnie 
jakiś fortel... I udało się! Słupia 
uniknęła krwawej pacyfikacji.

Lecz pamiętam sąsiednią Wy- 
włę: podpalona kilka miesięcy 
wcześniej przez niemieckich pilo­
tów, płonęła w oczach jak zapał­
ka. Niedługo potem’ gospodarze 
zaczęli — w zmowie z okoliczny­
mi dworami — zwozić świeży bu­
dulec. I jeszcze przed zimą lud­
ność wprowadziła się do nowych 
domów! Tylko Niemcy nie mogli 
się nadziwić, gdzie przepadł skła­
dowany w dworskich lasach 
„kontyngent”, drzewny? .

Gdy opowiadałem o tych fak­
tach, Witos notował każdy szcze­
gół w pamięci. ■ W tych dziwnych 
czasach tzw. „dwór” i. „wieś” wie­
dzieli o sobie nawzajem wszyst­
ko. Mimo to nie było w Słupi ni­
gdy wsypy — na Witosie solidar­
ność ta robiła widoczne wrażenie.

Co do mnie, to pamiętam, że ten 
schorowany, sterany życiem, czło­
wiek, imponował mi wówczas 
hartem ducha, w obliczu,. jakże 
ryzykownej wyprawy.. Wiedziałem 
dobrze o brutalnych przesłucha­
niach, jakie przeszedł -w więzieniu 
Krakowa i Poczdamu. Wiedziałem 
o naciskach gestapo, . zmierzają­
cych do utworzenia quasi-quislin- 
gowskiego rządu w Polsce, nacis­
kach, które ¥71103 kategorycznie 
odrzucał.

Lecz taką samą pogardą darzył 
hitlerowski i stalinowski totali­

taryzm. Z krwi i kości demokra­
ta, nazywał zawsze lubelski 
PKWN „zdradziecką kliką Bie­
ruta”, a dekret o tzw. „reformie 
rolnej” — czarcim podstępem. 
Miał przecież świeżo w pamięci 
prawdę i o Katyniu, i o milio­
nowych ofiarach kolektywizacji 
rosyjskiej wsi... I to było chyba 
motywem jego dramatycznej de­
cyzji połączenia się z Londyńskim 
Rządem Mikołajczyka.

Któregoś dnia — musiał to być 
24 lub 25 listopada — słuchali­
śmy w jego pokoju komunikatu 
BBC. Przechowywany na stry­
chu, stary aparat trzeszczał nie­
miłosiernie, gdy z oddali dobie­
gały słowa: Premier Mikołajczyk 
podał się do dysmisji...

— Co robić? — zawołał Witos. 
— Mam lecieć i pakować kij w 
mrowisko?!

Z odlotu jednak nie zrezygno­
wał. Nasz nasłuch działał więc 
dalej, dzień i noc, w oczekiwaniu 
na Dakotę z Brindisi. Lecz czas 
był paskudny, lotnisko połowę 
pod Mękarzewem mokłó i mokło, 
w jesiennych ulewach’i szarudze.

Pewnego ranka zjawiła się u 
nas młoda dziewczyna — wnucz­
ka Witosa. Spakowała małą wali­
zeczkę dziadka i tego samego 
dnia (na zachowanym Bescheini- 
gung RGO z nazwiskiem Józef 
Nowak widnieje data 11 XII 
1944) — Witos odjechał w stronę 
Piotrkowa.

Mam go jeszcze w oczach, gdy 
z wysoko postawionym kołnie­
rzem czarnej jesionki, wsiada pod 
słupskim domem do starej cięża­
rówki... Miesiąc potem, okupacyj­
ne życie tego domu — bujne, choć 
nieraz tragiczne — zamknęło się z 
dniem wymarszu niemieckiego 
pułku. Lecz wolność trwała jeden 
dzień — nazajutrz wkroczyła ar­
mia sowiecka. A wraz z nią, no­
wy „porządek rzeczy”: parcelacja, 
wysiedlenie, procesy przeciwko 
członkom AK, potem — po ucie­
czce .' Mikołajczyka z Polski — 
przeciwko PSL...

Witos umarł niespełna rok po 
wizycie w Słupi. Przed śmiercią, 
w szpitalu Bonifratrów, kreślił 
hiejwydaną dotąd odezwę: „Ci co 
dużo mówią, mało robią... Nie 
Woljio forytować na żadne stano­
wisko ludzi bez charakteru, god­
ności i sumienia...

Gdy myślę o tych słowach, za­
stanawiam się, co powiedziałby 
twórca SL, widząc obecne rozbi-. 
cie swej partii?... A Słupia do 
dziś nie bardzo wie, kogo wtedy u 
siebie gościła.

MACIEJ RUDZIŃSKI

W okresie, gdy byt 
wielu teatrów jest 
zagrożony, gdy Jerzy 
Guliński, dyrektor 
tak wrośniętego w 
historię kultury pol­

skiej Teatru im. Juliusza Słowac­
kiego nie wie, co zrobić z atra­
pą, odświeżoną na niedawne 
sympozjum KBWE i jakie będą 
dalsze losy znamienitego budyn­
ku, obchodzącego za dwa lata 
setne urodziny, warto wziąć do 
ręki książkę Elżbiety Morawiec 
„Powidoki teatru. Świadomość 
teatralna w polskim teatrze po­
wojennym", opublikowaną przez 
Wydawnictwo Literackie, Książka

Józef Duźyk

Zawiłe drogi teatru
powstała dziesięć lat temu, je­
dnak po skierowaniu do produk­
cji wstrzymano jej druk z powo­
dów politycznych. Nie zamierza­
ła wprawdzie obalić siłą ustroju, 
ale objaśniała pewne mechaniz­
my działalności cenzury i zręcz­
ne manewrowanie twórców sce­
ny polskiej, którzy mimo wszyst­
ko utrwalali jej wysoki poziom 
artystyczny, o czym zresztą 
świadczą doskonale nazwiska re­
żyserów i sceny, które przedsta­
wią w tej historycznej już dziś 
publikacji. „Powidoki” to termin 
zaczerpnięty z „Teorii widzenia” 
Władysława Strzemińskiego, któ­
ry również nie miał łatwego ży­
cia, a usunięty ze stanowiska wy­
kładowcy w 1950 r., w 1952 r. 
zmarł pono z głodu... Jego zre­
sztą tragiczne koleje, jak i swo­
jej matki, Katarzyny Kobro, opi­
sała niedawno ich córka, lekarz 
polskiej floty handlowej, Nika 
Strzemińska. W humanistyce — 
Pisze Morawiec — z jej ludzkiej 
natury, nie ma miejsca dla tez. 
Jest miejsce ńa przybliżenia, hi­
potezy, „powidoki”, by użyć pięk­
nego słowa Strzemińskiego.

Znana publicystka teatralna 
poświęciła swą, tyle lat czeka­
jącą na opublikowanie książkę, 
naszkicowaniu syntetycznego o- 
brazu siedmiu teatrów: Konrada 
Swinarskiego, Kazimierza Dejm­
ka, Jerzego Grotowskiego, Tade­
usza Kantora, Jerzego Grzego­
rzewskiego, studenckiego Teatru 
8 Dnia i Adama Hanuszkiewicza, 
a zatem i działaniu teatru w sy­
tuacji trudnej, bo w społeczeń­
stwie żyjącym z narzuconą ide­
ologią, której, musiał poddawać 
się teatr, aczkolwiek ambitniejsi 
i niezależni. — duchowo :— twór­
cy próbowali' się .wyłamywać 
spod wskazań partii. Nie zawsze 
kończyło się to dla nich szczę­
śliwie, czego przykładem niech 
będzie choćby . poznański Teatr 8 
Dnia (teatry studenckie pełniły 
rolę nieco buntowniczą, opozycyj­
ną), gdy po zaprezentowaniu — 
jak pisze Morawiec — swoistej 
rekonstrukcji stanu społeczeństwa 
po wypadkach radomsko-ursus- 

kich z czerwca 1976, nr scenariu­
szu „Przecena dla wszystkich” 
stał się pierwszą przyczyną 3- 
-letnich politycznych szykan wo­
bec zespołu — od zakazu wystę­
pów w kraju do inscenizowanych 
„procesów” •— jak to było wte­
dy w modzie: o nadużycia finan­
sowe i pospolitą chuliganerię. Po 
szczegóły odsyłam do książki, 
której ideą jest subtelna analiza 
dokonywanych przez wybitnych 
reżyserów przemian w powojen­
nym teatrze i ich dążenie do wy­
kreowania spektakli o wysokim 
poziomie artystycznym. Dla mnie, 
nie specjalisty w dziedzinie te­
atru, najciekawsze są te frag­

menty książki, które odnoszą się 
bezpośrednio do sytuacji kultury 
w świecie PRL-u i panującej ide­
ologii, wprawdzie nie tłumiącej 
— przynajmniej nie zawsze — 
ambicji wybitnych reżyserów, 
ale też i zmuszającej do wysił­
ków umiejętnego obejścia zaka­
zów oraz zdobycia aplauzu wi­
dzów, oczekujących od teatru po­
twierdzenia swej tożsamości na­
rodowej i niezależności ducho­
wej. Dowodem manifestacyjne za-

\ i-”

Kazimierz Dejmek — jego spek­
takle były wydarzeniami politycz­
nymi,

chowanie się publiczności na 
warszawskich przedstawieniach 
„Dziadów” w. reżyserii Dejmka 
i reperkusje tego, czy Swinarskie- 

:gó, gdy. szpkięm — o czym Au­
torka nie wspomina — stały, się 
pikiety carskich żołnierzy z ka­
rabinami wokół widowni Stare- 
go Teatru. Pisze Morawiec, że 
sprawa skutków politycznych-spe- 
ktaklu Dejmka jest do dziś nie 
rozstrzygnięta i nie wiadomo czy 
jak ocenia to dziś Dejmek — by­
ła to przygotowana, przewidująca 
reakcje spontaniczne publiczności 
prowokacja Gomułkowskiej gru­

py dla wykończenia „moczarów- 
ców”, czy też spontaniczna reak­
cja widowni, wykorzystana dla 
celów politycznych — niepodobna 
ocenić. Nie ma to zresztą znacze­
nia .dla samego spektaklu.

Dejmek to — według Mora­
wiec — legendarna wielkość pol­
skiego teatru powojennego, w 
którego życiu splot okolicznoś­
ci spowodował, że od roli rze­
mieślnika wyniesiony został do 
roli artysty, wybitnego dzięki te­
mu, że konsekwentnie od „Bry­
gady szlifierza Karhana” do dziś 
[pisane w sierpniu 1980 r.J upra­
wiał w teatrze rolę ideologa. Ide­
olog — idąc za myślą Morawiec

— to człowiek, dla którego sztu­
ka jest tylko narzędziem służą­
cym wyższym celom.

Lektura „Powidoków” nie jest 
łatwa, nie wydano ich też chy­
ba w dużym nakładzie (już chy- 
bra prawie całkowicie zerwano 
zarówno z podawaniem nakła­
dów, jak i cen) i uciekać się mu­
siano (dobrze że ze skutkiem) o 
pomoc finansową do Minister­
stwa Kultury i Sztuki. Warto je­
dnak przebrnąć .przez meandry 
tekstu, aby przypomnieć sobie 
czy poznać, jak w przypadku 
młodych, zawiłe drogi teatru w 
dobie PRL. Przypomnę dywaga­
cje na temat przed- i popaździer- 
nikowej „odwilży”, gdy można 
było sięgnąć np. po Gombrowicza 
i wielkie nazwiska dramaturgii 
światowej, o nie zapomnianych 
i ciągle przywoływanych osiąg­
nięciach Konrada Swinarskiego 
i wielkości jego teatru, którego 
nie można zrozumieć bez meta­
fizyki, o skomentowaniu przez 
reżysera fali rozpętanego antyse­
mityzmu i nowego obrządku pa­
lenia czarownic spektaklem „Sę­
dziów” —- „Klątwy”, ujmując je 
jako efekty działania tego same­
go mechanizmu w społeczeństwie 
zniewolonym, co zresztą, jak za­
uważa Autorka, przeszło nie zau­
ważone. Równie ciekawe są spo­
strzeżenia na temat teatru Dejm­
ka i spektakli, o. których nie za­
wsze można było napisać „całą 
prawdę” ani półprawdy, gdyż 
krytykę blokowała moralna i o- 
ficjalna cenzura czy o trudnym 
Teatrze Laboratorium Grotow­
skiego. rozpoczynającego działal­
ność po .październikowych zmia­
nach, by stanąć przed zjawiskiem 
Kabtprą, . który już’w 1949 r. po­
kazał swą. niezaieżiibść i jak: kil­
ku innych artystów, nie podda­
jących się narzuconej doktrynie 
pozbawiony został tytułu profe­
sorskiego i „skazany na nieist­
nienie w publicznym życiu pla­
stycznym”. A jeszcze mniej zna­
ny Grzegorzewski i niesforny Ha­
nuszkiewicz z hondą w „Ballady­
nie”. Dużo przemyśleń o kultu­
rze w minionym okresie...

Gdzieś za kręgiem po- 
polarnym, w głuszy 
Alaski, żyje _ lićżącą 
6500 dusz społeczność 
Eskimosów Inupiat. 
Choroby współczesnej 

cywilizacji przyniosły mieszkań­
com odległych, zagubionych wio­
sek śmiertelne niebezpieczeństwo. 
W połowie lat 70. wśród Eski­
mosów zaczęły szerzyć się pla­
gi alkoholizmu. wandalizmu, 
gwałtów, krwawych konfliktów 
domowych. Liczba samobójstw 
wśród młodzieży dziesięciokrotnie 
przekraczała przeciętną dla ca­
łych Stanów Zjednoczonych; Li­
derzy Eskimosów doszli do wnio­
sku, że źródłem zła jest zatrace­
nie tradycyjnych wartości, lokal­
nej kultury i zwyczajów; że bra­
kuje filozofii, która poprowadzi­
łaby lud przez czasy gwałtownych 
zmian. Powstał program powro­
tu do korzeni, który wkrótce ob­
jął całe społeczeństwo oraz licz­
ne instytucje oficjalne. Stopniowo 
wzrastało poczucie tożsamości et­
nicznej i kulturowej, Eskimosi na 
nowo uczyli się własnego języka, 
poszanowania dla natury, poczu­
cia odpowiedzialności wobec ziom­
ków. Jednocześnie spadały wska­
źniki przestępczości. Potrzebę 
zmian zrozumieli pracodawcy. 
Kopalnia cynku Red Dog wstrzy­
mywała wydobycie w okresie 
wędrówek karibu tak, by umożli­
wić robotnikom —Eskimosom po­
lowania i zaopatrzenie się w 
żywność na długą, arktyczną zi­
mę.

Dla twórców programu Inupiat 
Ilitąusiat powodzenie, oprócz sa- . 
tysfakcji przyniosło również su­
kces w dorocznym, prestiżowym 
konkursie organizowanym pod 
auspicjami Fundacji Forda.

„Szare na złote”, „Szukamy 
Młodych Talentów”. Rządy PRL 
nie szczędziły nam akcji, które 
miały promować nowe, ciekawe 
pomysły, ale cechowały się głów­
nie zadęciem propagandowym i 
miernymi rezultatami praktycz­
nymi. Amerykanie myślą podo­
bnie, działają zupełnie inaczej, 
Od 1985 r. Fundacja Forda, je­
dna z największych tego typu 

w USA, sponsoruje ogólnonaro­
dowy program pod nazwą INNO- 
VATIONS. Głównym celem kon­
kursu, któregp bezpośrednim or­
ganizatorem jest John F. Ken­
nedy School of Govermant z 
Uniwersytetu Harvarda to wy­
szukiwanie, nagradzanie i roz­
powszechnianie ciekawych, lo­
kalnych inicjatyw w dziedzinie 
opieki społecznej, ochrony śro­
dowiska, służby zdrowia itp. Co 
roku napływa ok. 1000 zgłoszeń. 
Niezależne jury wybiera 25 fi-

SZARE NA ZIELONE
nalistów. Każdy poddany jest 
szczegółowej ocenie z wizją na 
miejscu włącznie. Twórcy 10.naj­
lepszych programów otrzymują 
po 100 tysięcy dolarów nagrody 
i zyskują rozgłos. Szansę mają 
jednak tylko ci, których pomysły 
Sprawdziły się w życiu.

Spójrzmy kogo jeszcze, oprócz 
Eskimosów z Alaski, wyróżniono 
w ostatniej edycjj INNOVA-. 
TIONS, w 1990 r.

iedmioletni Peter stał się 
nagle dzieckiem niezwykle 
agresywnym, „destrukcyj­

nym”, notorycznym kłamcą. W 
szkole wielokrotnie karany, . w 
domu bał się spać we własnym 
łóżku. Okazało się, że są to skut­
ki przedwczesnych doświadczeń 
seksualnych. Peter był napasto­
wany przez 60-letnią opiekunkę.

Z badań prowadzonych przez 
Departament of .Mental Health 
(Wydział Zdrowia Psychicznego) 
w kalifornijskim hrabstwie Mer­
ced wynika,' że obiektami na­
paści seksualnych równie często 
jak dziewczynki są chłopcy. Co 
szósty ma za sobą podobne prze­
życia. Objawiają się. później w 
agresji, skierowanej często prze­
ciw innym dzieciom. Znaczna 
część sprawców zbrodni na tle 
seksualnym przyzna je się. że w 
dzieciństwie podzielała los Pete­
ra. Dlatego właśnie na chłopców 

ukierunkowany został specjalny 
program rehabilitacji w hrab­
stwie Merced. Tamtejsi lekarze, 
psychologowie i wychowawcy 
zdołali już pomóc 139 dzieciom.

Hrabstwo Colher na Florydzie, 
jak wiele innych, boryka się z 
problemem przepełnionych wy­
sypisk śmieci, ale jako pierw­
sze zaczęło skutecznie sobie z 
kłopotami radzić. Najpierw był 
pomysł pozyskiwania energii z 
metanu, gromadzącego się wśród 
odpadków. Przedsięwzięcie o­

kazało się nieopłacalne. Później 
spróbowano zamienić śmietnik w... 
kopalnię surowców wtórnych. W 
przemyślany, zorganizowany 1 
zmechanizowany sposób zaczęto 
wydobywać, segregować i sprze­
dawać metale, szkło, makula­
turę, gumę itp. Hrabstwo za­
rabia na sprzedaży odzyskanych 
materiałów, ale również na o- 
szczędnościach wynikających np. 
z braku potrzeby wytyczania no­
wych wysypisk.

Leland i Anna Anderson ze 
stanu Iowa zaciągnęli znaczny 
kredyt, by pomóc synowi, który 
rozpoczął pracę we własnym go­
spodarstwie rolnym. Ale rolni­
ctwo w Iowa dotknął poważny 
kryzys. Syn Andersonów stra­
cił swoją farmę, a ©ni sami po­
zostali z długami, których spła­
ta zmierza do wyprzedawania 
ziemi 'i budynków. W podobnej 
sytuacji - znalazło się w Iowa wie­
lu rolników. Władze stanowe 
chcąc pomóc farmerom wdrożyły 
program, który zapewnia fa­
chowców, analizujących i roz­
wiązujących problemy dłużników.

Jak objąć opieką zdrowotną 31 
min nie ubezpieczonych Ame­
rykanów? W hrabstwie Mont­
gomery (stan Maryland) umieją 
już przynajmniej pomóc niewie­
le zarabiającym kobietom cię­
żarnym. Szpitale i prywatne^kli­

niki zajmowały się nimi niechęt­
nie ponieważ istnieje przekona­
nie, że to właśnie najuboższe pa­
cjentki szczególnie chętnie skar­
żą lekarzy, usiłując uzyskać fi­
nansowe zadośćuczynienie za 
skutki rzeczywistych i domnie­
manych błędów w sztuce. Naj­
wyższe odszkodowanie sięgnęło 
sumy 10 min dolarów! Kiedy zo­
stał już tylko jeden szpital, skłon­
ny przyjmować nie ubezpieczo­
ne brzemienne panie, sytuacja 
stała się dramatyczna. Wówczas 

lokatae władze wpadły na wła­
ściwy pomysł. Pracownicy urzę­
dów hrabstwa chronieni są przed 
osobistą odpowiedzialnością przez 
system samo-ubezpieczeń. Dla­
czego nie nadać identycznego sta­
tusu lekarzom i w ten sposób 
rozwiać ich obawy przed proce­
sami? Był to strzał w dziesiątkę. 
Coraz więcej położników i gi­
nekologów korzysta z oferty 
władz. Niezamożne kobiety zno­
wu rodzą w szpitalach.

Work Forces Unemployment 
Prevention to nazwa programu 
wcielonego w życie w Cambri­
dge (stan Massachusetts). Powstał 
on z myślą o najuboższych i naj­
bardziej zagrożonych przestęp­
czością młodych mieszkańcach 
tanich domów czynszowych. No­
wością jest właśnie to, że funk­
cjonuje w miejscu zamieszkania, 
a nie w szkole, czy którejś z li­
cznych społecznych organizacji. 
Ma pomóc ludziom wyrwać się 
z ubogich dzielnic, w których ich 
rodziny źyją od pokoleń bez 
szans na awans zawodowy i spo­
łeczny.

Ten dzień nazywają „Dniem 
Matki”. Tysiące ludzi formują 
długie kolejki w oczekiwaniu na 
wypłatę zasiłków socjalnych. W 
hrabstwie Ramsey (stan Minneso­
ta) dzieje się inaczej. Tam zasi­
łek można otrzymać ze zwy­

kłego bankomatu, posługując się 
plastikowymi kartami, takimi 
samymi jak karty kredytowe. 
Nowy system chwalą wszyscy. 
Szefowie banków. — bo pozbyli 
się tłoku i nieraz uciążliwych 
klientów. Ludzie korzystający z 
zasiłków — ponieważ korzysta­
nie z kart jest dla nich, jak mó­
wią, mniej krępujące i upokarza­
jące. Poza tym obecnie nie mu­
szą od razu podejmować całej 
kwoty, lecz czerpać z 'zasiłku w 
miarę potrzeby. Urzędnicy uwa-

żają, że automaty są szybs-ze, wy­
godniejsze i bezpieczniejsze.

tany Zjednoczone są , naj­
większym na świecie eks­
porterem, ale ponad połowa 

sprzedaży przypada na 100 naj­
większych korporacji. Mniejsze 
firmy nie mogą się przebić przez 
gąszcz problemów z badaniami 
rynku, promocją, reklamą, dystry­
bucją itp. Władze Nowego Jor­
ku i New Jersey postanowiły im 
pomóc. Potencjalni eksporterzy 
uczą się pod kierunkiem eksper­
tów. Zdobyte w ciągu 3—5 lat 
umiejętności mają umożliwić im 
samodzielną działalność, w han­
dlu zagranicznym. Wtedy ich 
miejsce w programie XPORT 
zajmują następni chętni. Dr Ju- 
dith Fitzpatrick, właścicielka nie­
wielkiej firmy produkującej te­
sty na AIDS i uzależnienie- od 
kokainy, dzięki XPORT nawią­
zała kontakty z odbiorcami, na­
uczyła się fachowej prezentacji 
swojej oferty, przystosowała wy­
roby do dalekiego transportu. 
Jest zadowolona.

Władze hrabstwa Fairfas w 
stanie Virginia otrzymały nagro­
dę za tworzenie sprawnie dzia­
łającego systemu opieki medy­
cznej nad dziećmi z nie ubezpie­
czonych rodzin. Ostatnie miejsce 
na liście wyróżnionych zajęło 
miasto Seattle.

W 1987 r. trzeba było zamknąć 
ostatecznie obydwa tamtejsze 
wysypiska śmieci; Projekt spala­
nia odpadków spotkał się ze 
zdecydowanym sprzeciwem eko­
logów. W tej sytuacji władze za­
inicjowały bezprecedensowy w 
USA program powtórnego wyko­
rzystania odpadów. Mieszkańcy 
wstępnie segregują i przygoto­
wują do wywozu szkło, papier, 
tworzywa sztuczne, aluminiowe 
puszki. . Oddzielnie gromadzi się 
liście, ścięte chwasty. Duże przed­
mioty — stare lodówki, akumu­
latory, materace składa się w 
wyznaczonych miejscach. Ochot­
nicy prowadzą akcję wyjaśniają­
cą dlaczego np. pudełka po pła­
tkach owsianych nadają się do 
powtórnego przerobu, a kubki 
po jogurcie nie. Programem o- 
bjęto na razie wyłącznie osiedla 
demów jednorodzinnych. Wyniki 
uznano za „fenomenalne”. W Se- 
attle odzyskuje się i przerabia 37 
proc, odpadów podczas gdy w 
Los Angeles 15, w Bostonie — 

,7, a w Houston zaledwie 4 proc.
Przez lata wiadomości o re­

dukcji federalnych wydatków na 
ceie socjalne, nakazywały nam 
mąrtwić się losem szarego oby­
watela Stanów Zjednoczonych i 
źle myśleć o rządzie w Waszyng­
tonie. Nikt oczywiście nie wy­
jaśniał, że w systemie amerykań­
skim opieka społeczna, medycz­
na jest przede wszystkim spra­
wą władz stanowych i lokalnych. 
One mają na to pieniądze, sku­
teczniejsza jest też ich pracą. 
W Polsce, gdy kasa państwowa 
pusta, będzie zapewne podobnie. 
Środki i odpowiedzialność ze 
szczebla centralnego przejdą na 
lokalny. Wówczas program po­
dobny do amerykańskich INNO- 
VATIONS może okazać się wiel­
ce pożyteczny. Warto nagradzać 
udane, sprawdzone .pomysły. O- 
pinie o.apatii w gminach i wo­
jewództwach są przesadne. Po- 
wstaje tam niemało interesują­
cych inicjatyw, ale Suwałki nie 
zawsze wiedzą, co robi Nowy 
Sącz i odwrotnie. A niekiedy po­
winny...

ADAM RYMONT
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Od paru lat odbudowują 
znów to, o czym przez czte­
ry dziesięciolecia próbowali 

zapomnieć. Wydawało ®ię, że ina­
czej być nie może i tutaj, w Ja­
strowiu — miasteczku, w pilskim 
województwie, muszą zapomnieć 
siebie samych stamtąd, z Pie- 
trowców Dolnych, województwo 
Czerniowce.

— Są u nas też ludzie ze So- 
łońca, z Dawidenów. Ale naj­
więcej z Pietrowców Dolnych — 
wyjaśnia pani Maria, która uwa­
ża. że reporterowi należy się wie­
dzieć wszystko akuratnie, tak jak 
jest. Choć dziś już, z perspekty­
wy czasu, także odległości — i 
p.etrowce Dolne i Nowy Sołoniec 
to prawie jedno: swojszczyzna. 
Okruchy wspomnień pozbierane 
z dzieciństwa, z najwcześniejszej 
młodości i nie całkiem do dzi- 
siejszości przystające, bo histo­
ria jak walec przetoczyła sie nie 
tylko po ludziach, ale. i po miej­
scach, jedne szlabany granczne 
zniosła, inne postawiła. Jedni, że­
by odwiedzić swoje miejsce uro­
dzenia jeżdżą do Rumunii,, inni 
do ZSRR — przynajmniej do nie­
dawna, bo teraz przyjdzie chyba 
starać się przy wjęździę o wizę 
ukraińską albo i mołdawską. 
Swojszczyzna czadeckich górali 
dzieli się między różne kraje.

Na mapie — skrawek ■ ziemi, 
niewielki. Szukać można tak: 
Bieszczady przechodzą na wscho­
dzie w Gorgany, za; Gorganami 
ciągnie się Czarnohora, a z niej 
wypływa Biały Czeremosz. Idąc 
za krętą nitką rzeki w kierunku 
jej ujścia do Prutu znajdziemy 
na mapie małe kółeczko: Bani­
tów, a dalej jeszcze drugie: Czer­
niowce. Gdy od Banilowa popro­
wadzi się linię prostą na polu-

ZAP A M1ĘTYWANIE
dnie — trafi się na pasmo gór 
Obcina Marę, zaś w nim na miej­
scowości Pojana Mikiuli, Nowy 
Sołoniec. Wszystko t0 razem — 
Bukowina. Tu od 1803 roku za­
częli się osiedlać górale czadec­
cy. gdy w Wioskach beskidizkich 
w kotlinie rzeki Kisucy, nieopo­
dal miasta Czadca, w rejonie któ­
ry wówczas należał administra­
cyjnie do Śląska Cieszyńskiego, 
zrobiło się bardzo ciasno. Spory 
ka/wałek Karpat przeszli, żeby 
trafić wreszcie w te strony mniej 
gęsto zaludnione, a pozostające 
w granicach monarchii austro- 
- węgierskiej, Od podstaw budo­
wali Pojane Mikuli i inne osa­
dy, „wpasowująć się” pomiędzy 
osadnictwo rumuńskie, niemiec­
kie, ruskie. Sołtysi, gdy trzeba 
było, aż do Wiednia jeździli, że­
by upomnieć się o polskiego nau­
czyciela do szkoły, o księdza, 
który rozumiałby zwykle góral­
skie grzechy szeptane u konfe­
sjonału starą beskidzką gwarą. 
U Habsburgów upominali się 
skutecznie, u rządów państw, 
które nastały później — różnie.

Wojna i traktaty pokojowe w 
drugiej dekadzie naszego stulecia 
wyrysowały nową mapę Europy. 
Wróciła na nią Polska, ąle wielu 
Polaków zostało za granicą. Oni, 
czadeccy górale na Bukowinie, 
też. Głównie w Rumunii. A póź­
niej przyszła druga wojna — i 
znów nowa mapa Europy. W dru­

giej połowie roku 1945 i w 1946 
z Bukowiny — i tej .rumuńskiej, 
i tej radzieckiej — jechały tran­
sporty do Polski. Wracali może 
nie do domu, bo Czadca od lat 
już też była za granicą, ale przy­
najmniej do siebie. Tak myśieli.

Na Pietrowce Dolne przyszedł 
czas wyjazdu w roku 1946.

— Ja miałam wtedy siedem lat.
— Ja już siedemnaście...
— Ja dwanaście, ale nawet 

dość pomięłam...
Jechali miesiąc, potem drugi... 

Całą wieczność. Coraz dalej od 
gór. Dobytku wieźli tyle, ile da­
ło się zabrać w daleką drogę z 
tego, co im jeszcze zostało: owce 
i krowy, pługi i kosy, odświętne 
ubrania — koszule pięknie wy­
szywane drobniutkimi, kolorowy­
mi koralikami, szaliny — sute 
spódnice z tybetu, nogawice — 
spodnie z białego grubego sukna, 
kożuszki z biało garbowanych 
owczych skór, kierpce.

Wysiedli z pociągu w inną rze­
czywistość, w płaski krajobraz, 
gdzie oko — wydawało się —- 
spadnie za horyzont nie mając 
się na czym oprzeć. Tu nawet 
las był inny i inne ptaki inaczej 
śpiewały. Ludzie w tym wielkim 
tyglu osadniczym Ziem Odzyska­
nych — rozmaici. Jedni • sadzili 
przed domami kwiatki, inni siali 
konopie. Ale w kierpcach. cho­
dzili tylko oni, górale czadeccy.- 
I jakoś ta ich barwność, ta in­

ność ludzi z gór jednako drażni­
ła wszystkich. Niewiele czasu mi­
nęło, a sąsiedzi zaczęli wołać za 
nimi „Rumuny!” — tak jakby 
brzydkić słowo wymawiali.

Wyszło na to, że aby przestać 
być naznaczonym, żeby poczuć 
się u siebie — trzeba dużo za­
pomnieć. Właściwie to zapomnieć 
wszystkiego . co narastało przez 
stulecia. Zapomnieć więc i siebie 
takiego jaki się naprawdę jest.

— Siedzieliśmy cicho, wstydzi­
liśmy się swojej gwary i zwycza­
jów, bo wszyscy się śmiali. No 
to i my zaczęli śmiać się z sie­
bie. No, może i nie do śmiechu 
było, ale jak się człowiek sam 
śmieje, choćby i z siebie, to mniej 
słychać jak śmieją się inni ,— 
mówi Maria Sasikowska, która 
w roku 1946 była małą dziew­
czynką. Dzieci z tamtych lat do­
chowały się już dorosłych córek i 
synów, czasem wunków. Z rolni­
ków zaczęli stawać się chłopo-ro- 
botnikami i innymi chłopo-pra- 
cownikami na państwowym. Część 
z nich doczekała się rent albo i 
emerytur. Na miejscowy cmen­
tarz odprowadzali swoich rodzi­
ców, kiedy przychodził czas. Byli 
tacy, co nakazywali by do trum­
ny ubrać ich tak jak tam, w 
Pietrowcach albo w Dawidenach 
chodzili — z nadzieją, że Panu 
Bogu tó nie śmieszne, a sąsiada­
mi mogą się w trumnie leżąc 
nie przejmować.

No i toczyło się życie na nizi­
nie, w pilskim województwie. 
Trudno powiedzieć, czy już do­
kładnie z niziną zrównane, choć 
nie góralskie i jakieś mało swo­
je.

— Lata leciały, człowiek robił 
się coraz starszy. Zaczęłyśmy 
schodzić się pierze drzeć. No i 
zaczęłyśmy sobie przypominać, 
jak nasze matki śpiewały. Niby 
śmiałyśmy się z siebie, ale śpie­
wałyśmy.

Tó już były lata osiemdziesią­
te i d0 Jastrowia dość dawno 
dotarły wieści, że w Brzeźnicy 
koło Żagania, gdzie osiedliło się 
aż osiemdziesiąt czadeckich ro­
dzin powstał zespół, że występu­
je w rozmaitych rmastach, a na­
wet był w telewizji. No więc 
„Rumuny” są coś warci, nie tyl­
ko śmiechu. Ale być coś war­
tym w Brzeźnicy koło Żagania 
tę niekóniecznie to samo, co w 
Jastrowiu w województwie pil­
skim.

Tu okazało się. że są coś war­
ci około roku 1987 kiedy władze 
(nie te najwyższe, ale zawsze 
władze) dały kuzynce Kuźmiń­
skiej zaproszenie dla śpiewają­
cych kobiet .— żeby zaśpiewały 
na jakimś przeglądzie. No i wy­
szło na to, że „Rumuny” mogą 
reprezentować, nawet zupełnie 
nieźle, cale Jastrowie. I tak po­
wstał w Jastrowiu zespół.

Okazało się wtedy* 4e ni« do 
końca człowiek może siebie sa­
mego zapomnieć, zaśmiać. Jeden 
i drugi pamiętał jeszcze jak się 
tańczy „harkana”, „kosę” i' to 
wszystko co się tam, na Buko­
winie tańcowało. Jeszcze przy­
pomnieli sobie tajdany czyli przy­
śpiewki. Franciszka Drozdek za­
chowała wyszywaną koralikami 
koszulę po babce i zapaskę — 
szalinówkę choć, prawdę mówiąc, 
nie myślała, że włoży to na sie­
bie i tak ubrana .wyjdzie kiedy­
kolwiek z demu. Agnieszka Szram 
umie wyszywać koralikami wszy­
stkie tradycyjne wzory.

Najtrudniej o muzykantów. 
Dwóch trzeba pożyczać ze Złot­
nika, jak do paradniejszego wy­
stępu przyjdzie.

4— Ale mój syn gra. Józek 
Kuźmiński się nazywa. A skrzyp­
ki ma stare, austriackie jeszcze.

— I Stanisław Zięba gra...
Filip Malicki, który z radością 

mówi o zespole, a z jeszcze wię­
kszą nosi tradycyjne czadeckie 
odzienie — ma swoje zdanie o 
następcach. Bo oni wszyscy dziś 
stanowiący trzon zespołu mają 
dzieci, a czasem i wnuki. Nie 
wszyscy młodzi muszą być do­
brymi tancerzami, muzykantami 
czy śpiewakami, ale jak będizie, 
trzeba dobiorą się i ci dobrzy. 
Jest nadzieja, że nie porzucą swo­
jej kulturowej ojcowizny, o któ­
rej się dziś mówi ładnie, że to 
Część . kultury narodowej. No, a 
przede wszystkim już się jej nie 
muszą wstydzić.

Już nie trzeba zaapominać sa­
mego siebie. Teraz do zapomnie­
nia pozostało tylko te parę dzie- 
siąków lat odrzucenia. Tylko ty­
le. Aż tyle.

Banany tańsze od gruszek P r z y w i I
Rozmowa z JERZYM RUSZKOWSKIM, dyrektorem Departamentu Współpracy 
Gospodarczej z Zagranicą Ministerstwa Rolnictwa i Gospodarki Żywnościowej

— Stawki celne wwozowe na 
importowane artykuły rolnó- 
-spożywcze podnoszono w tym 
roku dwukrotnie — z początkiem 
kwietnia i na początku sierpnia. 
Jak pamiętamy, pierwsza z tych 
korekt była dość powszechnie, 
przez krajowych producentów ży­
wności, krytykowana jako zbyt 
niska, a więc nie wystarczająca. 
Od blisko trzech miesięcy obo­
wiązują nowe stawki celne — w 
średniej wysokości ok. 30 proc. 
Jak, w ocenie Ministerstwa Rol­
nictwa i Gospodarki Żywnościo­
wej, spełniają one swe zadanie 
ochrony rodzimej wytwórczości 
rolnej przed nieuczciwą, bo wy­
soko dotowaną, konkurencją za­
graniczną?

— Obserwację „sprawowania 
się” nowych stawek celnych pro­
wadzimy wespół z Głównym U- 
rzędem Ceł. W naszej opinii o- 
graniczają one skutecznie na­
pływ wielu zagranicznych towa­
rów żywnościowych, których nad­
mierny, żywiołowy import jesz­
cze do niedawna stanowił real­
ne zagrożenie dla rodzimych 
producentów. Z tego punktu wi­
dzenia wydaje się, żs — przy­
najmniej na dziś — ich poziom 
jest odpowiedni.

— A jest inny jeszcze punkt 
widzenia?

— Oczywiście. I jest to -—rów­
nouprawniony — punkt widze­
nia konsumenta. Gdyby — na 
przykład — pewnego dnia na 
naszym rynku pojawił się defi­
cyt określonych towarów rol­

A co to jest — „polska nę­
dza”? Co to znaczy? — 
pyta Martin. łamaną 

polszczyzną.
Wizytujemy właśnie oddział 

chirurgii urazowej tarnowskiego 
szpitala, skąd Martin chce mieć 
zdjęcia dla swojej gazety. Po obu 
stronach ponurego korytarza —- 
bo w salach oczywiście brak już 
miejsc — stoją, jedno przy dru­
gim, łóżka z chorymi. Fotorepor­
ter. poluje na najlepsze ujęcia, 
uwija jąc się między ' lekarzami, 
Pielęgniarkami, chorymi i tymi, 
którzy przyszli ich odwiedzić. 
Wtedy właśnie dyrektor Grabarz 
uśmiecha się do Martina i rówi. 
’A to jest właśnie taka polska 
nędza”.

Martin Delgado, dziennikarz 
londyńskiego „The European”, 
Przyjechał tu wczoraj w nocy, ja­
ko eskorta specjalnej ciężarówki 
2 medycznymi darami Anglików 
dla Polski.

— Moja żona jest Polką, stąd 
znam trochę język. „Polska nę­
dza”, acha, to tak się mówi... 
Notuje te słowa.

. Przed tygodniem powiedział 
szefowi; że chciałby pojechać z 
transportem napisać reportaż o 
tej pomocy. Chciałby pomóc tym 
tekstem. Żeby ta pomoc była je­
szcze większa.
.— Kiedyś BBC nadało audy­

cie. miała tytuł „Zatrute dzie­
dzictwo”. Była o tym, że 12 mi­
lionów Polaków żyje na tere­
nach zagrożonych klęską ekolo­
giczną. Odzew był natychmia­
stowy.. Przyszło 3 tysiące listów, 
w kref-kn czasie uzbierano 65 
tysięcy funtów Sz ter lingo w. Zgła­

nych, należałoby z tego właśnie 
punktu widzenia rozstrzygnąć na­
stępujący dylemat: utrzymywać 
obecne stawki, ryzykując znacz­
ną podwyżkę cen rynkowych, czy 
może — chroniąc konsumenta — 
ponownie zdecydować się na o- 
kreślpną liberalizację polityki cel­
nej. Przykładem, ilustrującym ten 
dylemat jest choćby — silny do­
statnio — wzrost cen wieprzowi­
ny. Zjawisko dla hodowców trzo­
dy bez wątpienia korzystne, ale 
przez zwykłych zjadaczy kieł­
bas obserwowane z niepokojem.

— Czy to oznacza bliską per­
spektywę — tym razem — ob­
niżki stawek celnych?

— Niekoniecznie. Raczej powi­
nien tu zadziałać inny mecha­
nizm. Jeśli tendencja silnej zwyż­
ki cen w jakiejś grupie towaro­
wej okaże się względnie trwała 
— w jej obrębie import może 
odzyskać opłacalność.

— W jakich asortymentach, w 
rezultacie działania obecnych 
stawek celnych, wwóz zagranicz­
nej żywności uległ znaczniejszej 
redukcji?

— Niemal ustał import mięsa, 
cukru, zboża, masła... W ogóle — 
ieś'i d’iś na naszym rynku spo­
tyka sie zagraniczne artykuły 
żywnościowe, to są one wyraźnie 
droższe od krajowych odpowied­
ników, a ich udział w masie to­
warowej jest raczej niewielki. 
Niektóre firmy handlowe trak- 
ł’>m. te towary jako poszerzenie 
oferty asortymentowej, adresowa­
ne do grun lepiej sytuowanych, 
a więc skłonnych więcej zapła­

szali się tacy, którzy pamiętali 
Polaków z czasów wojny, chcie- 
li im pomagać.

Ciężarówka, którą przyjechał 
Martin, zatrzymała śię przed bu­
dynkiem tarnowskiego. Semina­
rium Duchownego. Tu znalazł 
nocleg, kierowcy spali w. samo­
chodzie.

polskiej nędzy
Sala intensywnej terapii. Ko­

lejne zdjęcia. Na jednym z łóżek 
— dziewczynka, przytula sporą 
lalkę. Przywieźli Ją z wypadku 
samochodowego, w którym zginę­
ła jej matka.

Wicedyrektor Januszek infor­
muje Martina, w jaki sposób 
część darów trafić może tu wła­
śnie do szpitala: zrobią zapo­
trzebowanie na to, czego aktual­
nie potrzeba najbardziej. Inne 
placówki też sporządzą taką li­
stę. No, a o reszcie zadecyduje 
Kościół. Dary tam właśnie tra­
fiają, ich rozdziałem zajmują się 
wyspecjalizowane kościelne in­
stytucje.

— Oczywiście, to kropla w mo­
rzu potrzeb — mówi dyrektor 
Januszek. — Ale dobre i to. Z 
angielskich darów jęsteśmy bar­
dzo zadowoleni. To nie to, co te 
francuskie.

Znad Sekwany przychodziły 
lekarstwa przeterminowane, czę­
sto o rok. raz otrzymali nawet 
zupełnie sypiącego się rentgena i 

cić za artykuł ciekawiej opako­
wany, wizualnie atrakcyjniejszy.

— Czy tę opinie podzielają ró­
wnież związki zawodowe rolni­
ków?

— Sądzę, że tak.
— Wspomniał pan, że aktualny 

poziom stawek celnych — śred­
nio rzecz biorąc — wynosi 30 
proc. To znaczy, że są stawki od 
tej wielkości i wyższe, i niższe. 
Jakie są więc cła wwozowe na 
owoce cytrusowe, które — jak 
wiadomo — u nas nie rosną, a 
które — ze względów dietetycz­
nych — powinny mieć swoje za­
uważalne miejsce na naszych sto­
łach?

— Tutaj stawka wynosi 20 
proc.

— Czy to jednak — właśnie z 
uwagi na wspomniane już wzglę­
dy zdrowotne, dietetyczne — nie 
jest pułap zbyt wysoki?

— Tego bym nie powiedział. 
Doświadczenie uczy, że również 
przy obecnym poziomie ceł struk­
tura spożycia owoców uległa 
zmianie, na niekorzyść owoców 
krajowych. I nic dziwnego, sko­
ro banany II gatunku były — w 
szczycie sezonu sadowniczego — 
w cenie śliwek węgierek, a od 
wielu gatunków gruszek — na­
wet tańsze... Nadmierna libera­
lizacja celna mogłaby więc pro­
wadzić tutaj do głębokiej i trwa­
łej zmiany preferencji konsump­
cyjnych, a to już mogłoby być 
groźne dla naszych sadowników.

Rozmawiał:
MAREK BURCZYK

był z tym dodatkowy kłopot, 
bo-jak dar spisać na straty? A 
łóżka? Zardzewiałe, od razu mu- 
siały trafiać na złom. Darowane­
mu koniowi...

Zupełnie przypadkowo Martin 
trafił na... jubileusz, choć nikt z 
tego powodu świętować nie za­
mierza. Ciężarówka, którą przy­

jechał do Tarnowa to już 290 
transport darów medycznych z 
Anglii. Pomoc trwa regularnie od 
10 lat.

Fundacja Pomocy Medycznej 
dla Polski zorganizowana zosta­
ła w Londynie w 1981 roku, w 
odpowiedzi na dramatyczny apel 
przywódcy „Solidarności”, Lecha 
Wałęsy do społeczeństw państw 
zachodnich o taką pomoc. Od 
tamtego czasu przewodniczącą 
Medical Aid For Poland jest sta­
le tu mieszkająca Polka, pani Bo­
żena Laskiewicz. Wokół Funda­
cji kręci się wielu angielskich 
Polaków, ale Brytyjczycy pod­
kreślają, że ta jedna z wielu ty­
sięcy charytatywnych organiza­
cji, aczkolwiek powstała z inicja­
tywy Polaków, funkcjonuje z po­
wodzeniem przede wszystkim 
dzięki darom rodowitych Wyspia­
rzy. Co 2 tygodnie spod londyń­
skich magazynów wyrusza w ko­
lejną podróż do Polski 32-tono- 
nowa ciężarówka z najbardziej 
potrzebnymi, a niedostępnymi na 
ogół w Polsce lekami, sprzętem

Ratować budżet, a właściwie 
łatać w nim wszelkimi spo­
sobami dziury deficytowe. 

To na dziś zadanie numer jeden. 
I każdy zdaje sobie właśnie spra­
wę z tej konieczności, ale — 
uwaga — z zastrzeżeniem: tylko 
nie moim kosztem. Związkowcy 
twardo sprzeciwiają się jakim­
kolwiek próbom ograniczenia do­
chodów pracowniczych. Tymcza­
sem. gdy państwo przeżywa kry­
zys finansowy. coraz częściej sły­
szy się: czas skończyć z różnymi 
deputatami, dodatkami, ulgami, 
słowem przywilejami pracowni­
czymi.

O co właściwie chodzi? O po­
nad sto pozycji zawartych w do­
kumencie Ministerstwa Pracy i. 
Spraw Socjalnych pod nazwą 
Zestawienie uprawnień do świad­
czeń w naturze lub w ekwiwa­
lencie pieniężnym. Przeważnie są 
to stare, jeszcze przedwojenne 
uprawnienia, w minionych kil­
kunastu latach stopniowo włącza­
ne do układów zbiorowych nra- 

- cy. Najczęściej chodzi o deputaty 
węglowe, które w równej wiel­
kości należą sie pracownikom 
niemal wszystkich branż — od 
górnictwa i hutnictwa do prze­
mysłu lekkiego i ogrodów zoolo­
gicznych. Bywaja i uprawnienia 
bardziej oryginalne, jak np. 96 
biletów kinowych rocznie dla 
pracowników „Fotonu”, serwis 
kawowy i stołowy dla pracowni­
ków zakładów norcelitowych tóod 
warunkiem, że bierze sie ślub). 
540 bochenków rocznie dla za­
trudnionych w niekarnietwie.

Dziś większość tych świadczeń 
nie jest już odbierana w naturze. 
Przeliczono je na złotówki i włą­

medycznym, strzykawkami jed­
norazowego użytku, a nawet 
wózkami inwalidzkimi, łóżkami 
itp. Wartość dotychczas udzielo­
nej tym sposobem pomocy na­
szej medycynie określa się na 
ponad 16 milionów funtów.

Podobnych inicjatyw charyta­
tywnych jest w Wielkiej Bryta-

I dzięki ci, panie, że .de jestem 
obrzydliwie bogaty

OB®--.' 
Sap-.>'•

Rys. Jakub Dziewoński

nii niezliczona wręcz ilość, alę o 
powodzeniu każdej decyduje czę­
sto możny bądź znany protekto­
rat. „Polskiemu” Funduszowi u- 
dałp się zjednać nie byle kogo. 

czono do comiesięcznych wyna­
grodzeń. Oczywiście nie dotyczy 
to takich np. przywilejów, jak 
prawo do bezpłatnych przejazdów 
środkami komunikacji miejskiej 
dla pracowników MZK i MPK. 
darmowe korzystanie z urządzeń 
radiowych i telewizyjnych przez 
osoby zatrudnione w Radiokomi­
tecie czy zniżki w opłatach za 
prąd przysługujące pracownikom 
branży energetycznej.

Ci, którym żadne uprawnienia 
nie przysługują, „nie uprzywile­
jowani” pod żadnym względem 
oczywiście są za ich likwidacją. 
Można to również uzasadniać po­
trzebami budżetu, względami tzw. 
sprawiedliwości społecznej. Niby 
z jakiej racji takie MZK. głośna 
narzekające ciągle na chroniczny 
deficyt, fundują swoim pracowni­
kom i ich rodzinom darmowe bi­
lety za pieniądze wszystkich po­
datników? (Tę kwestię podnoszo­
no zresztą podczas pamiętnych 
dni strajkowych komunikacji 
miejskiej). Dlaczego ciągle dro­
żeje abonament radiowo-telewi­
zyjni. a osoby pracujące w Ra­
diokomitecie nic nie płacą, choć 
z racji jakości naszego programu 
telewizyjnego winny wnosić ra­
czej karne opłaty dodatkowe? Bi­
lety lotnicze ciągle drożeją, czy 
można wiec pozostawić pracowni­
kom „Lot” uprawnienia do ulgo­
wych i bezpłatnych przelotów? 
A czy bankrutujące PGR-y stać 
na bezpłatne mieszkania, działki 
kartoflane i. ogródki dla swych 
załóg?

Jest też wiele przywilejów spo­
za rejestru wspomnianego, które 
zrodziły się na mocy decyzji tęgo, 
czy innego ministra lub w wyni­

Przed się wzięciu patronuje sama 
baronowa Cox, znana osobistość 
brytyjskiej socjety, szacowna da­
ma, zasiadająca w Izbie Lordów. 
Jest tu też aktor John Giełgud 
oraz biskup Leeds — David Con- 
stant.

Od hojności ofiarodawców za­
leży, co i w jakich ilościach po- 

jedzie do kraju w kolejnej cię­
żarówce. Dlatego Martinowi — 
pewnie nie bez udziału jego mał­
żonki ■ — zależy na reportażu o 
polskiej służbie zdrowia. Jest pe­
wien, że jego „raport”- wpłynie 
na dodatkowe dary...

— Ta wizyta w szpitalu... Co 
tu mówić? Oczywiście, mam już 
wizję tego, co napiszę. Przede 
wszystkim jednak — lekarze. Je­
stem pod wrażeniem wielkiego 
wysiłku, tego wszystkiego co ro­
bią tu na co dzień, w takich wa­
runkach. Mają u nas, na świecie, 
wielkie uznanie, za wiedzę’ i po­
święcenie.

Fundacja ezyni wiele, żeby po­
zyskać nowe dary. Czasami tra­
fiają z reorganizowanych placó­
wek medycznych na Wyspach. 
Bywa, że niektóre tutejsze firmy 
farmaceutyczne zgłaszają Funda­
cji możliwość zakupienia leków 
taniej niż oficjalnie na rynku. 
Niekiedy sami producenci, wie­
dząc , że produkt przeznaczony 
ma być na charytatywny cel, 
zmniejszają jego cenę. 

ku porozumień międzyresorto­
wych. Ot choćby- pracownicy 
strefy łącznościowej płacą 10 zł 
rocznie za radio i telewizję, ma­
ją też inne ulgi.

Dziś sporo pracowniczych przy­
wilejów ma oczywiście wymiar 
iluzoryczny. Gdy przedsiębiorst­
wa zwalniają ludzi i zalegają z 
wypłatami, nie ma większego 
znaczenia czy pracownikom nie 
płaci się z powodu likwidacji de­
putatu czy z racii bankructwa 
firmy. Trudno pozbawiać ludzi 
tego, czego i tak nie dostają. 
Czasami zaś nawet rtie warto. 
Czy można zazdrościć pracowni­
kom branży zapałczanej 70 pu­
dełek rocznie czy kilograma my­
dła miesięcznie dla robotników z 
zakładów chemii gospodarczej?

Jednakże szereg ulg w rozma­
itych opłatach, by wymienić ko­
munikację, energię elektryczną, 
abonament radiowo-telewizyjny 
i telefoniczny, na pewno w sumie 
to niemałe kwoty w naszym bu­
dżecie. Zamach na te przywileje 
wywoła jednak protesty zaintere­
sowanych. Rząd oczywiście po­
trzebuje pieniędzy i ta racja jest 
zrozumiała. Ale czy gra warta 
świeczki? Zważywszy na koszty 
przeprowadzenia takiej operacji? 
Być może więc dopiero po wybo­
rach ostatnie słowo w tej kwestii 
powie już nowy gabinet, z za­
strzeżeniem, że dysponować bę­
dzie silnym poparciem w parla­
mencie? A na razie... nie martw­
my się o bezpłatne przejazdy, 
opał, „tańszy” telefon czy tańszą 
nrzyiemność oglądania telewizji, 
słuchania radia. Jeszcze wszystko, 
co nam. sie należ*. nasze...

TERESA KWAŚNIEWSKA

Dla Fundacji ma to ogromne 
znaczenie. Zresztą najwięcej ko­
sztują nie leki, lecz wynajmo­
wanie... magazynu w Londynie, 
w pobliżu centrum. Dlatego lu­
dzie Fundacji często organizują 
kiermasze, wieczorki taneczne, 
odczyty, koncerty i bezpośrednie 
zbiórki pieniężne. Właśnie po to, 
by zebrać pieniądze na opłacenie 
kosztów magazynowania.

Aczkolwiek organizacja istnie­
je od 10 lat i bardzo systematy- 
riie wysyła spore ilości medyka­
mentów — zorganizowana jest 
nad. wyraz oszczędnie. Tylko jed­
na osoba jest tu zatrudniona i to 
jedynie na pół etatu — za sta­
łą pensję. Wszystko inne — po­
wielanie materiałów, rozsyłanie, 
segregowanie leków i innych da­
rów, prowadzenie koresponden­
cji, telefowanie, opracowywanie 
raportów o sytuacji ekonomicz­
nej i medycznej w Polsce — 
wszystkim tym zajmują się wo- 
lonatariusze. Wśród nich, prócz 
Polaków, są także Amerykanie, 
Australijczycy...

— Oczekujemy chwili, kiedy 
pomoc nie będzie więcej potrze­
bna, kiedy na przykład — oczy­
szczenie powietrza poprawi sy­
tuację zdrowotną w waszym kra­
ju — z takimi życzeniami dla 
Polaków wystąpiła Fundacja nie­
dawno.

Ale Martin' Delgado przekonał 
się, że dokarmianie' polskiej nę­
dzy musi jeszcze potrwać.

ZYGMUNT SZYCH
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KRONIKAKRSKOWSKA OGŁOSZENIE MEDYCZHE
WIZYTY domowe lekarzy specjali­
stów. Teł. 66-80-00.

GABINET specjalistyczny — bezpie­
czne przekłuwanie uszu. Informacje: 
Kraków, tel. 21-05-94, wieczorem.

g-47725

GABINET stomatologiczno-protetycz- 
ny — ul. Daszyńskiego 11/2 - czynny 
codziennie. g-48482

Wreszcie merytoryczna dyskusja

Przyszłość Krakowa...
Zarząd Miasta opracował kierunkowe założenia strategicznego rozwoju 

Krakowa na najbliższe lata. Przedłożony radzie projekt dokumentu pre­
zydent Krzysztof Bachmiński traktuje jako swego rodzaju expose, hasło 
wywoławcze do dyskusji. Sobotnia sesja Rady Miasta była jednym z nie­
licznych przykładów, że dyskusja na tym forum może być naprawdę kon­
kretna.

Opinie do projektu przedstawiły 
kluby, komisje i radni. Klub Sa­
morządnej Rzeczypospolitej — 
oprócz pochwał dla Zarządu — wy­
punktował i niedostatki. Dokument 
pomija m. in. problemy oświaty i 
służby zdrowia, zmian restruktu­
ryzacyjnych w przemyśle, nie pre­
cyzuje finansowych możliwości re­
alizacji zadań. Władze samorządowe 
powinny się zastanowić czy — w 
obliczu trudności finansowych — 
stać je będzie na przejmowanie do­
datkowych zadań, czy może raczej 
koncentrować się na bieżących obo­
wiązkach.

Czy istnieje zdrowa 
żywność

Czy naszą granica jest szczelna 
dla wyrobów spożywczych bez a- 
testu? Dlaczego nie rozwijamy mle­
czarstwa, czy określenie „zdrowa 
żywność” może być używane w 
przypadku polskich wyrobów i ja­
ka jest możliwość rozwijania w na­
szym regionie rolnictwa ekologicz­
nego? Na te pytania będą próbo­
wali znaleźć odpowiedź uczestnicy 
dzisiejszego „Zielonego Poniedział­
ku” (godz. 17.30; Klub Pod Jaszczu­
rami w Rynku Głównym 7) zor­
ganizowanego przez Polską Partią 
Zielonych. W spotkaniu wezmą u- 
dział przedstawiciele Akademii i 
Sanepidu, zaprezentowane zostaną 
również importowane artykuły spo­
żywcze wycofane ze sklepów.

Dolary zza Buga
Na bazarze„Tomexu” zatrzymano 

Zbigniewa K., który kupował od 
Rumunów trzy koszule i usiłował 
zapłacić im banknotem z doklejo­
nymi zerami. Z kolei na Tandecie 
goście ze Związku Radzieckiego za­
mierzali zamienić na złotówki fał­
szywy banknot o nominale 50 do­
larów. Warto ó tym wiedzieć choć­
by z tego powodu, iż jest to już 
kolejny przypadek, iż turyści 
z ZSRR rozprowadzają podrobione 
dolary. He osób się nabrało?

fj. św.)

Ciepło już płynie
Wczoraj o godz. 10.50 prezydent Krakowa podjął decyzję o rozpoczęciu 

sezonu grzewczego. Woda została puszczona do magistrali i do części bu­
dynków posiadających bezpęśrednie zasilanie. Pierwsza porcja ciepła do­
płynęła już wczorajszego popołudnia.

Niektórzy będą jednak musieli dłużej poczekać aż ich kaloryfery za- 
czną grzać, pełny rozruch układu ciepłowniczego Krakowa trwa bowiem 
ok. 10 dni. Dziś zostaną włączone wymiennikownie w tych budynkach, któ­
re nie są wyposażone w system automatyczny, lecz obsługują je sezono­
wi pracownicy MPEC-u.

Najgorzej będzie z domami, których właściciele (np. niektóre spółdziel­
nie mieszkaniowe) nie zakończyli jeszcze remontu sieci grzewczej, (wes)

Demokratyczny Klub Radnych 
uważa, że projekt Zarządu' nie 
uwzględnia m. in. polityki prywaty­
zacyjnej miasta, strategii gospoda­
rowania gminnym mieniem, nowego 
ujęcia polityki finansowej, szcze­
gółowego harmonogramu realizacji 
zadań.

Obywatelski Klub Radnych po­
traktował projekt jako punkt wyj­
ścia do długotrwałej dyskusji, któ­
rej wynikiem będą bieżące korek­
ty i uzupełnienia szczegółowe pla­
nu.

Większość komisji Rady — oprócz 
szczegółowych wskazówek dla Za­
rządu — uznała przede wszystkim 
za konieczną aktywną politykę fi­
nansową gminy i różnorodną dzia­
łalność gospodarczą. W ten sposób

Kalendarz powszechnej prywatyzacji 
już nieaktualny

Nie wiadomo kto, nie wiadomo kiedy
Jeszcze w lipcu około 400 przedsiębiorstw z całego kraju miało zo­

stać przekształconych vj spółki — w ramach powszechnej prywatyzacji. 
60 procent akcji tych firm miałoby być przekazane obywatelom, którzy, 
w końcu tego roku ukończyli co najmniej 18 lat.

Kalendarz programu powszech­
nej prywatyzacji przewidywał, iż 
od sierpnia do października two­
rzone będą Zarządy Majątku Na­
rodowego i przeprowadzi się wstę­
pną restrukturyzację zakładów. Po­
cząwszy od listopada do końca gru­
dnia udziały miały zostać przeka­
zane mieszkańcom... Tyls plany.

Z Krakowa do powszechnej pry-, 
watyzacji Wytypowano w połowie 
roku ~m. in. „Agrochem”, „Geo- 
ryt”, Krakowskie Zakłady Eksplo­
atacji Kruszywa, „Petroinform”, 
Elektrociepłownię Łęg, Montin, Za­
kłady Wykonawstwa Sieci Elek­
trycznych — w sumie pkoło 10 
firm.

„Część Zakładów w chwili ich 
zgłaszania znajdowało się w dobrej 
sytuacji ekonomicznej, czego nie 
można powiedzieć o ich obecnym 

zwiększyłyby się własne dochody 
miasta, zwłaszcza, że musi ono 
przejąć na swój garnuszek np. oś­
wiatę, a w przyszłości może też i 
placówki • służby zdrowia. Każda 
komisja — co zrozumiałe — ma 
własne cele pierwszoplanowe, nie­
mniej jednak zgodnie opowiadają 
się za nakreśleniem priorytetów 
realnych do wykonania.

Wśród radnych przeważała opi­
nia, że na ostateczny kształt do­
kumentu wpływ powinni mieć nie 
tylko specjaliści, ale i intelektuali­
ści, którzy przedstawiliby swoją 
wizję Krakowa na przełomie wie­
ków. Na razie jednak powołano 
kilkuosobową grupę, która utwo­
rzyć ma specjalną komisję, która 
ustali sobie zadania. Będą one po­
legały m. in. na zebraniu i usyste­
matyzowaniu wniosków, uwag, pro­
pozycji, ewentualnie przygotowanie 
koreferatu czy własnego projektu 
dalszego rozwoju miasta. Prace 
miałyby potrwać najdalej do końca 
listopada, (lac) 

stanie (dotyczy to całego kraju) — 
mówi Włodzimierz Thomas, dyr. 
delegatury Ministerstwa Prze-, 
kształceń Własnościowych w Kra­
kowie. — A nie ma to być lista 
bankrutów, tylko tych, którzy 
przyniosą w przyszłości dywiden­
dę udziałowcom”.

Ponadto niektóre przedsiębior­
stwa zamierzają sprywatyzować się 
na innej drodze — np. indywidu­
alnie, w ramach spółek typu „jo­
int yentures”, a niezależnie od tych 
przyczyn zahamowaniu uległ pro­
ces legislacyjny i obecny Sejm nie 
zdąży już wprowadzić koniecznych 
zmian ustawodawczych. W końcu 
października nie wiadomo więc na­
dal kto będzie się powszechnie pry- 
watyzował i kiedy akcje trafią 
do prywatnych osób. (J. św.)

Z kroniki wypadków
W sobotę w Sulechowie 10, gmi­

na Kocmyrzów spłonęła suszarnia 
tytoniu wartości 3,5 miliona zło­
tych. Przyczyną pożaru była nieo­
strożność dorosłych. ® Z powodu 
zwarcia instalacji elektrycznej za­
palił się bufet na pi. Targowym w 
Rybitwaćh. Straty wynoszą 5 mi­
lionów złotych. © W niedzielę w 
miejscowości Sawa zapalił się sa­
mochód „ford granada”. Przyczyną 
pożaru było zwarcie instalacji ele­
ktrycznej. W ciągu minionych 2 
dni ambulatorium chirurgiczne Po­
gotowia Ratunkowego udzieliło po­
mocy 182 pacjentom.

Polacy i Niemcy
Towarzystwo Lekarskie Krakow­

skie zaprasza w środę 23 bm. o 
godz. 18 na posiedzenie naukowe, w 
trakcie którego nt. „Polacy i Niem­
cy. Pokłosie „pielgrzymki” do Bet- 
hel” mówić będzie prof. Józef Bo­
gusz. ■ Posiedzenie odbędzie się w 
siedzibie TLK przy ul. Radziwiłłow- 
skieą 4.

Starocie pod młotek
Kolejną aukcję dzieł sztuki, sta­

roci i bibelotów przygotowuje Kra­
kowski Klub Kolekcjonerów. Spe­
cjalna komisja jeszcze do piątku 25 
bm. w godz. 9—13 przyjmuje i kwa­
lifikuje przedmioty na licytację. 
Aukcja jest imprezą otwartą dla 
każdego, kto pragnie sprzedać bądź 
kupić przedmioty z dawnych lat.

Dochód z imprezy, która odbę­
dzie się 17. listopada w siedzibie 
KKK przy ul. Siemiradzkiego 13/6, 
organizatorzy przeznaczają na cele 
społeczne, m. 4n. na pomoc dzie­
ciom upośledzonym z Ośrodka 
Szkolno-Wychowawczego w Krako­
wie. (i)

Warto wiedzieć 
i skorzystać...

© Na recital wokalny lwowskie­
go śpiewaka, a od kilku lat solisty 
Opery Bytomskiej, Aleksandra Te­
ligi zaprasza Małopolska Fundacja 
Kulturalna Solidarności dziś o godz. 
19.15 do Teatru Bagatela.

® Koncert grupy „Pod Budą” 
odbędzie się. dziś o godz. 20 w SCK 
„Rotunda”, ul. Oleandry 1.

0 „Dzikość serca” w reż. D. 
Lyncha zaprezentuję dziś o godz. 
17 i 19.30 DKF „ZGAGA” przy No­
wohuckim Centrum Kultury.

® „Smak życia” — recital Doro­
ty Stalińskiej ' odbędzie się dziś o 
godz. 19.30 w sali widowiskowej 
KDK, Rynek Główny, parter.

0 „Uwagi o sadownictwie za­
chodnioeuropejskim” wygłosi dr 
hab. Włodzimierz Lech dziś o godz. 
12 w sali konferencyjnej budynku 
Wydziału Ogrodnictwa AR, al. 29 
Listopada 54, I p.

0 „Zdarzyło się to pierwszego 
dnia, w którym księżyc rozpoczął 
swoją pierwszą wędrówkę” — spe­
ktakl Teatru Mandala na moty­
wach „Traktatu o manekinach” B. 
Schulza odbędzie się dziś, o godz. 
18 w .pomieszczeniach Śródmiejskie­
go Ośrodka Kultury, ul. Mikołaj­
ska 2.

® Wieczór klubowy miłośników 
kultury ludowej odbędzie się dziś 
o godz. 17 w siedzibie Zespołu „Kra­
kowiacy” przy ul. Meiselsa 18. 
Wstęp wolny.

O W Pawilonie Wystawowym 
BWA przy PI. Szczepańskim 3 a 
czynna jest wystawa „IV Między­
narodowe Biennale Architektury” 
(godz. 11—18).

Uzyskał świadczenie
W domu jednej z mieszkanek z 

ul. Krupniczej zjawił się ostatnio 
„przedstawiciel” Zakładu Ubezpie­
czeń Społecznych, który — jak po­
wiedział — chciał porozmawiać w 
sprawie świadczeń. Po jego wyjściu 
okazało się, iż w domowej kasie 
brakuje miliona złotych. W ten spo­
sób fałszywy pracownik ZUZ rze­
czywiście uzyskał świadczenie.

GABINET endoskonii. Szewska 4/5 — 
gastroskopia, kolonoskopia, telefon 
47-02-75 (9—12).

GABINET chirurgii stomatologicznej, 
usuwanie zębów w narkozie, protezy 
natychmiastowe. Ul. Błękitna 4, tel. 
66-37-25.

^Medyczne Centrum
Diagnostyczno-Terapeutyczne
Rynek Gł. 34 tel. 21 -70-21, 21 -95-83 
ul. Gazowa 17 teł. 56-33-66
ul. Rydlówka 5 (Mateczny) tel. 67-46-26 
os. Dywizjonu 303 bl. 19 tel. 47-59-01

godz. 9—20
• Konsultacje profesorów, docentów, ordynatorów, speć- 

jaiistów: (internista, kardiolog, gastrolog, proktolog, onkolog, 
chirurg, ogólny i naczyniowy, ortopeda, reumatolog, neurolog, 
psychiatra, ginekolog, urolog, androlog, okulista, laryngolog, pe­
diatra, alergolog, dermatolog, nefrolog)

® Diagnostyka ultrasonograficzna (USG wątroby, pęcherzyka 
żółciowego, trzustki, nerek, śledziony, pęcherza, prostaty, macicy, 
przydatków i ciąży)

• Diagnostyka endoskopowa—wziernikowania przełyku, 
żołądka i dwunastnicy (gastroskopia) oraz jelita grubego 
(rektoskopia)

• Stomatologia zachowawcza, zabiegowa i protetyka
® Zabiegi operacyjne (chirurgia dziecięca, plastyczna i onkologiczna) 
Ó Soczewki kontaktowe
• Pracownia analityczna

HIPOKRATES
Kraków, ul. Borsucza 6, teł. 66-71-64

. g Diagnostyka USG: jamy brzusznej, serca, stawów biodro­
wych u dzieci, sutka, tarczycy (nowoczesna aparatura diagno­
styczna).

ES Cystoskopia — badanie wziernikowe pęcherza moczowego. 
Konsultacje lekarzy specjalistów. Cytologia.

H Zabiegi chirurgiczne ii dzieci i dorosłych.
S Rehabilitacja leczenia i masaż odchudzający.

CENTRUM MEDYCZNE

liflaszachaba.
ul. Mazowiecka 4—6, III p.

od poniedziałku do piątku w godz. 8—20, tel. 33-21-11
O neurolog A stomatolog (protetyka) O ginekolog (~J cytolog O 
kardiolog, laryngolog, USG dorosłych i dzieci, gastroskopia, 
akupunktura, urolog, chirurg naczyniowy, analityka, pielęgna­
cja w domu chorego, przewozy karetką. Wizyty domowe pedia­
trów cały tydzień 8—20.

WIEŁOSPEĆJALISTYCZNY GABINET LEKARSKI 
Kraków, ul. Dobrego Pasterza 67, teł; 123-888 

konsultacje lekarzy specjalistów 
cftirurg ogólny i naczyniowy, pediatra, laryngolog, inter­
nista, ortopeda, chirurg szczękowy, chirurg dziecięcy, der­
matolog, neurolog, psychiatra.

— zabiegi chirurgiczne u dorosłych i dzieci
— rehabilitacja lecznicza
— usługi pielęgniarskie
Czynny od poniedziałku do piątku 16—20, sobota 9—13. 
Na miejscu apteka. g-51285

WIZYTY domowe, specjalista chirurg 
naczyniowy, pon. do piątku, 47-59-52. 

g-54723

GABINET chirurgii stomatologicznej, 
zabiegi w znieczuleniu ogólnym, pro­
tezy natychmiastowe — ul J. Lea 
20B/7, TT nietro. wtorek, niatek 16—18.
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i PRZECHODNIE!
Widzialność ra­

no lokalnie ogra­
niczona, drogi
miejscami mo­
kre.

Sytuacja biome- 
teorologiczna spo­
woduje: wydłuże­
nie czasu reakcji 

i obniżenie sprawności działania, 
dniem tendencja do stopniowej po­
prawy.

Dyżury

APTEKI: Długa. 83 — tel. 33-42-90, 
Kalwaryjska 94 — tel. 55-18-50, 
Kozłówka — tel. 55-51-87, Kazimie­
rza Wielkiego — tel. 37-44-01, Cen­
trum C, bl. 6 — tel. 44-17-19, Cen­
trum A, bl. 3 — tel. 44-17-36, Ska­
wina — Słowackiego 5, Myślenice 
— Żeromskiego 10.

POGOTOWIE RATUNKOWE
Łazarza 14: 999 — wezwania do 

wypadków, zachorowania i prze­
wozy 22-29-99, Centrala 22-36-00 
Lotnisko Balice: 11-19-99. Rynek 
Podgórski: 56-59-99, Nowa Huta: 
44-49-99 Krowodrza: Piastowska 
32, 33-39-99, alarmowy: 33-39-80, 
Biąłoprądnicka 8, 34-39-99, Skawi­
na: 999 76-14-44, Prokocim: Teligi 
— 55-59-99. Wieliczka: 78-38-66. 
22-33-54. alarmowy: 999, Myśleni­
ce: 999, Jerzmanowice: 384, 48, Nie­
połomice: 198, 21-02-09, Iwanowice: 
99. Krzeszowice 99.

Podstacja Pogoto'-'ia Ratunko­
wego Słomniki: tel. 52 lub 67 
czynna całą dobę.

INFORMACJA' SŁUŻBY ZDRO • 
WIA: tel. 22-05-11, czynna całą 
dobę.

SZPITALE
CHIRURGII OGÓLNEJ, CHIRUR­

GII URAZOWEJ — Trynitąrska 11, 
CHIRURGII DZIECI — Prokocim, 
LARYNGOLOGICZNY — Koperni­
ka 23a, OKULISTYCZNY — Witko- 
wice, UROLOGICZNY — Prądnic­
ka 35, Myślenice — Szpitalna 2. 
Proszowice — Kopernika 2; inne 
oddziały szpitali wg rejonizacji.-

DOMOWA POMOC LEKARSKA 
lekarzy specjalistów: tel. 55-56-64

PRACOWNIA USG: jednodniowe 
terminy — os. Złota Jesień 7. tel.: 
47-58-75

„LEKARZ” — wizyty domowe 
pediatrów codziennie: 8—22, tel, 
55-49-59.

MEDYCZNE CENTRUM „MEDI- 
CUS” — domowe wizy.ty lekarzy 
specjalistów. EKG — 11-97-24 w 
godz. 9—22

INTERNISTA — EKG, 21-79-97.
NAGŁA POMOC LEKARSKA 

lekarzy specjalistów: 66-80-00 — 
czynny w godz. 9—21.

TOWARZYSTWO PRZYJACIÓŁ 
CHORYCH „HOSPICJUM” (ul. 
Centralna 26): tel. 47-28-03 — czynne 
10—14 — bezpłatna pomoc i po­
radnictwo chorym terminalnie 
zwłaszcza na choroby nowotworowe.

TELEFON INFORMACYJNY IN­
STYTUTU ONKOLOGII: 21-00-60. 
czynny w godz. 10—11.

WETERYNARZ: i 12-51-90.
TELEFON ZAUFANIA: 33-71-37.

— czynny w godz. 15—22.
MŁODZIEŻOWY TELEFON .ZA­

UFANIA: 988 — czynny w godz. 
14—19.

TELEFON DLA RODZICÓW 
56-44-96 — czynny w godz. 14—18.

TELEFON ZAUFANIA DLA O- 
SÓB Z PROBLEMEM ALKOHOLO­
WYM: 56-46-80, . czynny w godz. 
15—20 ■

TELEFON ZAUFANIA DLA O- 
SÓB PRZEŻYWAJĄCYCH KRY­
ZYSY OSOBISTE: 56-39-81, czynny 
8—15.

TELEFON ZAUFANIA DLA 
NARKOMANÓW: 56-24-24 — czyn­
ny w godz. 8—18.

TELEFON ZAUFANIA DLA 
AMAZONEK: 22-76-13 — czynny w 
godz. 16.30—18.

OŚRODEK INFORMACJI DLA 
INWALIDÓW: tel. 22-28-11 — 
czynny w godz. 15—17.

URZĄD OCHRONY PAŃSTWA: 
tel. 10-79-43 — czynny całą dobę.

ŻANDARMERIA WOJSKOWA: 
tel. 11-26-32 — czynny całą dobę.

TELEFON DYŻURNY STRAŻY 
MIEJSKIEJ: 56-35-7C (czynny całą 
dobę).

TELEFONICZNY BANK INFOR­
MACJI: 22-90-40.

Teatry
. ŚTU — 17, 19.15: „Powrót Pana 

Cogito”, SCENA ,T” (Os. Tysiącle­
cia 15) — 18: „Wiitkacowisko”.

Kina

Centrum Filmowe Graffiti ki­
no WANDA: „Wiedźmy” (USA 
12 1.) — 9, 16, „Kopciuszek” 
(USA b o.) — 10.45, „Zielona 
karta” (USA 90 r.) — 12.30, 
17.45, 20.15.

APOLLO: „Kroll” (poi. 15 1.) —
16, 18, „Odwet” (USA 18 1.) — 20.

KIJÓW: „Robin Hood — książę zło­
dziei” (USA 15 1.) — 15.30, 18, 20.30. 
MIKRO-Odeon (DKF): „Seks, kłam­
stwa i kasety video” (USA 18 1.) — 
16, 18, „Polowanie na Czerwony 
Październik” (USA 15 1.) — 20, PA­
SAŻ: „Pocałunek przed śmiercią” 
(USA 18 1.) — 10.30, 17.30, „Karate 
Kid” II cz. (USA 15 1.) — 8.30, 
„Hudson Hawk” (USA 15 1.) — 
12.15, 15.45, „Szkoła biznesu” (USA 
15 i.) — 14, „Dzikość serca” (USA 
18 1.) — 19.15, PODWAWELSKIE: 
Dla szkół: „Król Drozdotbrody” 
(RFN-CSRF): ROTUNDA — DKF. 
„Lisztomania” (W. Bryt. 1975) — 18, 
20.30, ŚWIT: „Kopciuszek” (USA 
b.o.) — 15.30, 16.45, „Hudson Hawk" 
(USA 15 1.) — 18, „Oskar” (USA 
15 1.) — 19.45, UCIECHA: „Powrót 
na Błękitną Lagunę” (USA 12 1.) — 
18, „Cyrano de Bergerac” (franc. 
15 1.) — 18, „Przebudzenie” (USA 
15 1.)—20.15, WARSZAWA: „Ogni­
sty podmuch” (USA 15 1.) — 15.30, 
18, 20.15, WOLNOŚĆ: „Tańczący z 
•WiEcami’.’ (USA 15 1.) — 9.30, 19.30, 

. „Zaklęta w sokoła” (USA 12 1.) — 
12.45, „Oskar” (USA 15 1.) — 15.30, 
17.30, WRZOS: DKF-KLATKA: „O- 
statnie. kuszenie Chrystusa” (USA) 
— 17, ZWIĄZKOWIEC: Koncert ze­
społu: „Brygada Kryzys” — 18.

WIELICZKA — Górnik: „Uwierz 
w ducha” (USA 15 1.) — 16.

B

T

INFORMACJA 
o handlu i usługach 

55-02-02 całodobowa 
11-99-56 8 — 20

Telewizja
PROGRAM I

13.25 Wiadomości. 13.35—16.00 Te­
lewizja edukacyjna. 13.35 Język 
francuski (7) — impresje francus­

kie (wersja oryginalna). 14.15 Język 
niemiecki (8) — impresje niemiec­
kie (wersja oryginalna). 14.50 Język 
angielski (8) — impresja angielskie 
(wersją oryginalna). 15.30 Uniwer­
sytet nauczycielski. 16.00 Studio 7 
proponuje. 16.15 Luz — program 
nastolatków. 17.15 Teleexpress. 17.35 
Rokendroler. 18.00 Sportowy hit. 
18.10 Kraje, narody, wydarzenia. 
18.45 „Alf” — serial prod. USA... 
19.15 Dobranoc: „Reksio”. 19.30 Wia­
domości. 20.05 Teatr Telewizji: A- 
lexander Dumas „Kean” (2), reż. 
Wojciech Adamczyk. 21.50 ABC e- 
konomii,— klauzula najwyższego 
uprzywilejowania. 22.00 Studio wy­
borcze. 23.05 Wiadomości. 23.25 Prze­
słanie Herberta, 23.35 BBC — World 
Serviee.

PROGRAM II
16.30 Panorama. 16.40 „Pokolenia” 

— serial prod. USA. 17.05 Ma­
gazyn piłkarski „Cel”. 17.35 
„Lekarz, też człowiek” — serial 
prod. ang. 13,00 Kronika. 18.30 Lo­
kalny program wyborczy. 19.00 Oj­
czyzna — polszczyzna. 19.20 Za­
praszamy do „Dwójki”. 19.30 Język 
niemiecki (4). 20.00 Wywiad z Mar- 
garet Thatcher (powt. z 30.10). 21.00

SZUKAJ NAS 
-AKSON

Panorama. 21.20 Sport. 21.30 Z 
dziejów parlamentaryzmu. 21.50 
„Marie w błękitnym mundurze” — 
„Bańka mydlana”. 23.10 „Ekstra” 
— film dok. prod. ang.. 24.00 Pa­
norama.

RAI UNO
6.00 „Moje więzienie” —serial. 6.55 

Poranek z UNO, 10.55 „Hello Kitty” 
— film rysunkowy, 10.25 Błękitne 
drzewko — program dla najmłod­
szych, 11.00 DTV, 11.05 „Dom Ce­
cylii” — serial, 12.00 DTV, 12.05 , 
Oko fortuny, 12.30 30 lat naszej 
historii, 13.30 Dziennik, 14.00 „Ser­
ce” — serial, 15.30 Sport, 16.00
Big — program dla dzieci, 17.30 
Słowo i życie — program religij­
ny, 18.00 DTV, 18.05 Fantastico bis 
— program rezr., 18.40 10 przyka­
zań po włosku, 19.40 Almanach, 
19.50 Pogoda, 20.00 Dziennik, 20.40 
„Ucieczka dziecka” — film, 22.15 
„Wzorowy pensjonat” — film kry­
minalny, 22.45 DTV, 23.00 Magazyn 
ekonomiczny, 23.15 „Trudny wy­
bór” — serial, 24.00 DTV, 0 40 No­
we filmy kinowe.
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Ha piłkarskich boiskach Europy
ANGLIA: rekord frekwencji i... klęska gospodarzy
Znowu prawdziwej klęski doznały zespoły występujące w roli go­

spodarzy. Tylko jednemu z nich udało się odnieść zwycięstwo. W so­
botę padł też ligowy rekord frekwencji w tym sezonie. Mecz Man­
chesteru Utd z Arsenałem oglądało aż 47 tys. widzów. Z remisu 1:1 
(1:1) bardziej zadowoleni byli goście. W 40 min, prowadzenie dla 
nich uzyskał Rocastle. 4 min. później wyrównał głową Bruce. W 70 
min. McClair z MU trafił w słupek. W derkach Londynu, Wimbledon 
przegrał z Oueens Park 0:1 (0:1). W drugim spotkaniu w stolicy, 
Tottenham uległ Manchesterowi City 0:1 (0:0). Na trybunach zjawiło 
się 30 tys. kibiców. Zwycięskiego gola zdobył w 75 min. Ouinn. Z 
kolei Chelsea zremisowała z Liverpoo]em 2:2 (1:1). Druga bramka 
dla gości, na 2:2, padła po... samobójczym strzale obrońcy Elliotta.

Pozostałe wyniki: Notts Cpunty — Leeds 2:4 (1:2), Coventry — 
Crystal Pałace 1:2 (0:1), Everton — Aston Villa 0:2 (0:1), Luton — 
Sheffield Wed. 2:2 (1:1), Oldham — West Bsm 2:2 (2:1), Sheffield 
Utd — Nottingham 4:2 (2:1), Southampton — Norwich 0:0.

1. Eintracht 14 20 34—15
2. VfB Stuttgart 14 17 26—15
3. MSV Duisburg 14 17 18—13
4." Bayer L. 14 17 16—11
5. Borussia D. 14 17 28—27
6. Kaiserslautern 14 16 22—17

. 7. Werder 14 15 20—14
8‘ Schalke 14 15 23—19
9. Hansa 14 15 23—20

10. Hamburger SV 14 15 11—14
11. Nuernfoerg 14 14 23—21
12. Karlsruhe 14 14 18—23
13. Koeln 14 13 14—19
14. Bayem 14 12 17—23
15. Śtuttgarter K. 14 11 19—22
16. Wattenscheid 14 11 16—22
17. Borussia M-G. 14 11 13—20
18. Fortuna 14 10 18—25
19. VfL Bochum 14 10 16—26
20. Dynamo 14 10 9—21

NIEMCY: Opel nie wycofuje się
Koszmarna dyspozycja monachijskiego Bayemu zrodziła informa­

cje o chęci wycofania się ze sponsorowania tej jedenastki przez kon­
cern motoryzacyjny Opel. Jednakże okazało się to zwykłą plotką. 
Opel podpisał 2-letni, kontrakt i nie nąmierza odstępować od jego 
postanowień. Ale na raKie Bayem jest „cieniutki". VfB Suttgark 
wygrał z nim na „Neckarstadionie” 3:2 (2:1), bramki: Gaudino
(4), Walter (8), Dubaić (72) — Bearthóld (23), Effenberg (80 z karne­
go). Męcz obserwowało — uwaga — 67 tysięcy widzów! Bayer Le- 
yerkusen zremisował z Hamburgerem SV 1:1 (0:0), gole: Buncol (65 
■— kapitalny strzał w tziw. okienko) — Rohde (81). Świetnie zapre­
zentował się Buncol (nota 3). Leśniak, Furtek i Matysik — nota 4.

W pozostałych meczach: Wattenscheid — Eintracht Frankfurt 2:4 
(0:1), Fortuna Duesseldorf — Schalke 04 Gelsenkirchen 1:1 (1:1), Han­
sa Rostock — Dynamo Drezno 3:0 (0:0), Karlsruhe — FC Koeln 0:1 
(0:0), gol Littbarskiego (85) — pierwsze zwycięstwo kolończyków w 
bieżącym sezonie!, MSV Duisburg — Kaiserslautern 1:1 (Orf)), Borus- 
sia M. — FC Nuemberg 1:0 (1:0), Werder Brema — VfL Bochum 
3:0 (2:0), Borussia Dortmund — Śtuttgarter Kickers 8:1 (0:0).

WŁOCHY: Napoił powstrzymane!
Lider z Neapolu przewodził tylko dwa tygodnie. Wczoraj na „Sta­

dło San Paolo” gościł turyński Juyentus i przegrał 0—1 (0—1) po 
strzale De Agostiniego w 45 minucie. Miało to był spotkanie kolejki 
i takim się okazało — świetne tempo, piękne akcje, dużo spięć pod­
bramkowych. Sensacyjnie zakończył się, mecz w Genui gdzie Sampdo- 
ria uległa Atalancie Bergamo 0—2 (0—0). Gole strzelili Latynosi: Bra- 
zyli jeżyk Bianchezi (52) i Argentyńczyk Caniggia (65); ■ przy stanie 
0—1 Mancini nie wykorzystał rzutu karnego...

W pozostałych meczach: Cagliari — Inter Mediolan 1—1 (1—1) — 
gospodarzy prowadził już nowy trener, Carlo Mazzone, który „zluzo­
wał” Massimo Giacominiego, Cremonese — Verona 3—0 (1—0) — w 
I połowie czerwone kartki dla przyjezdnych Pina i Reniki, Fiórenti- 
na — Bari 2—0 (1—Ó), Foggia — Aseoll 1—0 (0—0), Bazio Rzym ■— 
Genoa 1—1 (1—0), Milan — Parma 2—0 (0—0) — van Basten nie wy­
korzystał karnego, Torino — Roma 1—1 (1—0) — w zespole stołecz­
nym grał już — po, dyskwalifikacji ża doping Carnevalę.

1. Milan 8 10 8— 2
2. Juventu« 7 10 7— 2
3. Napoli 7 9 .10— 5
4. Torino 7' 9 3— 4
5. Roma 7 9 5— 3
6. Inter 7 9 • 7— 7
7. Lazio 7 8 9— 7
8. Genoa 8. 8 7— 5
9. Foggia 7 8 9— 8

10. Parma 7 8 8— 8
11. Sampdoria 7 ' 7 14— 8
12. Atalanta 7 7 6— 6
13. Fiorentina 7 6 8— 7
14. Cremonese 7 5 5— 7
15. Verona 7 4 5—12
16. Cagliari 7 3 5—11
17. Bari 7 3 3— 9
18. Ascoll 7 1 3—16

III LIGA MAŁOPOLSKA Ł III LIGA MAŁOPOLSKA A W LIGA

A GARBARNIA — IZOLATOR 
Boguchwała 2:4 (1:0). Bramki: 
Szopa (40), Syniec (74 samobój­
cza, głową) — Marsza! (50, 77 
karny, 85 karny), Sakowski (47).

Garbarnia:' Nita — Kadula, Ko­
złowski, Głownia, Poskrobko — 
Szopa, Lament, Biernacik. Szew­
czyk — Jamróz, Sippelius (25’ 
Tyrka).

„Brązowi” popełnili w sobotę 
„taktyczne samobójstwo”... Po­
czątek II części meczu to dwie po­
pisowe akcje gości, dające im dwie 
bramki. Ruszyła więc ochoczo 
Garbarnia do odrabiania strat, 
ale raz po raz „nadziewała” się 
na kontry Izolatora. I nic jej to 
nie nauczyło. Wprawdzie •wy­
równała.. ale na finiszu były ko­
lejne dwie kontry gości, każdo­
razowo faule na szarżującym 
Skibie i dwa wykorzystane rzu­
ty karne. Nie dane było jednak 
wspomnianemu Skibie fetować 
sukcesu — po starciu z Nitą, w 
85 miń., znalazł się w' karetce 
pogotowia (po blisko lO-minuto- 
wych oczekiwaniach...) i w kon­
sekwencji w szpitalu z podejrze­
niem złamania nogi. (B)

A CZARNI — WAWEL 0:1 
(0:1). Bramka: Gąsior (14).

Wawel; Sarnat — Mika, Za­
jąc, Małek, Gąsior — Sajnog, Na- 
wieśniak, Malinowski, Wątor (85’ 
Grzybowski) — Urbański, Sto­
kłosa.

Krakowianie rozegrali dobry 
mecz. W 14 min. po rzucie roż­
nym egzekwowanym “przez Ur­
bańskiego piłkę przedłużył Sto­
kłosa, a Gąsior świetnym strza­
łem uzyskał prowadzenie. W 84 
min. Urbański trafił w poprzecz­
kę. Wcześniej jego gola nie uznał 

sędzia, edgwizdując wątpliwego 
spalonego.

▲ UNIA Tarnów — STAL II 
Mielec 5:1 (3:0). Bramki: Czerwo­
ny 2 (39 1 44), Palej (7), Ropskl 
(68), Wstępnik (81) — Rudny (47).

Unia: Szara — P. Mikołajczak, 
Brożek, L. Mikołajczak — Kijow­
ski, Świątek, Wstępnik,. Fószcz — 
Ropskł (68 Kłóśek), Palej, Czer­
wony.

Zdecydowana przewaga, Uhli 
zaowocowała trzema golami. Mo­
gła ona zdobyć jeszcze więcej 
bramek. W 25 i 30 min. Czerwony 
nie trafił do siatki z odległości... 
1 metra. Najładniejszego gola 
zdobył Rudny, który celnym 
strzałem z 1'4 metrów zakończył 
swój rajd. (J.K-.)

A — IGLOOPOL 1:0
(0:9). F a-tka:. Janiszewski (7Ó).

Glinik.. Nowaczyk. — Król, 
Ofctśj, Jędrzcjezy. Gawlak — Ryn- 
dak, Sieczkowski (78 Zegleń), Ja­
niszewski, Dynda (65 Stępień) — 
Rak, Bogusz.

Igloopol: Stochel — Niemiec, 
Gmyrek, Grdeń, J. Siewierski — 
Wąchała, Wieczorek, Musiał, Lo­
rek — Ślusarski, Wójcik (89 lau- 
zer).

Lekką przewagę miał Glinik. 
Janiszewski zdobył gola po do- 
środkowaniu Stępnia. W 73 min. 
czerwoną kartkę otrzymał Grdeń.

A Karpaty — Okocimski 1:0 
(0:0). Bramka: Tomkiewicz (50 
karny).

Okocimski: Kowalczyk (13' O- 
pozda) — Bojdo, Magiera, Ku­
kułka, Salamon — Trestka, Ma­
rek, Klich, Kozub — Legutko 
(65’ Mleczko), Fima.

Było to niezłe widowisko. Gra 
była twarda, zacięta. W 13 min. 
złamania palca doznał Kowalczyk.

1. Manchestor Utd
2. Leeds
3. Manchester C.
4. Arsenał
5. Sheffield Wed
6. Coventxy
7. Orystaj P.
8. Aston Villa
9. Chelsea

10. Liverpool
11. Wimbledon
12. Nottingham
13. Tottenham
14. EVęrton
15. Noirwich
16. Oldham
17. Notts County
18. West Ham Utd
19. Queens Park
20. Southmapton
21. Lu ton
22. Sheffield U.

12 28 19— 4
13 26 24—12
13 22 10—15
12 21 27—18
13 22 23—16
13 20 16—12
12 20 22—24
13 18 18—14
13 18 23—20
11 17 13—10
13 17 21—20
12 16 23—21
10 16 17—15
13 16 19—18
13 16 15—18
12 15 19—19
13 15 17—23
13 12 14—18
13 12 11—19
13 10 ,10—21
13 10 8—29
13 9 18—28

Dobrych okazji dla gośei nie wy­
korzystał W 73 i 89 min. Kosiek.

A STAL Sanok — TARNO- 
VIA 4:0 (1:0). Bramki: Gamali 2 
(53 i 77), Leonidów (25), Sieradz­
ki (61).

Tarnoriar Migdula — Kapustka, 
Sobczyk, Gurgul, Gąsior — Czos- 
nyka, Hajnysz (73’ Konieczny), 
Soprych, A. Prokop — Lizak, 
Wilk, Surman.

Bohaterem meczu był obcho­
dzący 35. urodziny Iwan Gamali. 
Zdobył on dwie bramki i był 
współautorem dwóch pozostałych. 
W 28 min. Soprych trafił w 
słupek. (WG)

A CZUWAJ — SWBf 3:2 (2:0). 
Bramki: Sakowski 2 (11 i 43), 
Pstrąg (48) — Nowotarski (70), 
Marchewka (85). ■

Świt: Pora —■ Kula, Korbie!, 
Pudełko, Piątek, — Wieteska, Sa- 
dłoń (65’ Nerek). Marchewka, No­
wotarski (75’ Jawień) — Farys, 
Wortmann.

W 48 min. gospodarze prowa­
dzili już 3:0 i wydawało się, że 
odniosą łatwe zwycięstwo. Krze- 
szowiczanie zdobyli potem dwa 
gole, a przy większym szczęściu 
mogli nawet zremisować. (W)

■ Zelmer — Jarosław 2:1
1. Unia T. 11 16 30— 8
2. Garbarnia 11 15 22—10
3. Zelmer 11 15 17—12
4. Glinik 11 14 14—10
5. Czuwaj 11 14 13— 9
6. Karpaty 11 13 14— 9
7. Izolator 11 13 15—13
8. Stal S, 11 12 17—12
9. Wawel 11 12 1S—13

10. Tarnovla 11 9 9—16
U. Jarosław 11 8 12—15
12. Okocimski H S 9-44
13. Czarni 11 8 6—14
14. Świt 11 8 11—20
15. Stal II M. 11 6 11—22
16. Igloopol S. 11 5 4—20

Dobra passa
Wisłoka — Stomil

1:0 (1:0)
Bramka: Zawora (6), Sędzio­

wał J. Kaczor z Lublina. Żółte 
kartki: Czernicki, Baca, Jankow­
ski, Prócheński, czerwona: Baca. 
Widzów 1,5 tys.

WISŁOKA: Podgórski — Du­
biel (62’ Szewczyk), Stawarz, 
Pieniążek, Gosek — Ateikin, 
Mirgaiimow, Czernicki, Bene­
dyk (58’ Myslak) —- Zawora, Lie- 
dtke-

Gospodarze kontynuują serię 
zwycięstw na własnym stadionie. 
Wczorajsza wygrana nie przysz­
ła im jednak łatwo.

Początek był udany dla dębi- 
czan, gdyż już w 6 min. po ak­
cji Mirgalimowa, piłka odbiła się 
od jednego z olsztynian, przejął 
ją Zawora i pięknym strzałem 
zdobył goła. Chwilę potem po 
akcji Liedtkegb mogło być 2:0, 
ale obrońcy Stomilu w ostatniej 
chwili ubiegli dębiczan, W 62 
min. poważnej kontuzji doznał 
Dubiel. Od tej chwili goście u- 
zyskali przewagę. Nie uzyskali 
jednak gola, gdyż w dobrej dy­
spozycji był Podgórski, który ó- 
bronił strzały Bacy (dostał w 84 
min. czerwoną kartkę za faul) i 
Żukowskiego. Dobrej okazji nie 
wykorzystał Biedrzycki. (car) 

Udane debiuty
Sandecja,r— Bełchatów 

1:0 (0:0)
Bramka: Kozetko (87). ZóBe 

kartki: Dorula, Małek, Puczka. 
Sędziował A. Naleśnik z Katowic. 
Widzów 2 tys.

Sandecja: Sejud — Nosal, Krok, 
Małek (75’ Puszkareako), Dorula, 
— Grodek, Orzeł, T. Szczepański 
— Kozełko, Pacholik (65* Pie­
trzak), Liber.

Zacięty, szybki mecz. Obie dru­
żyny prowadziły otwartą grę. Do 
prtaerwy doskonałych okazji strze­
leckich nie wykorzystali Marcho- 
wicki, Orze! i Dorula. W drugiej 
części spotkania walka toczyła się 
w środku pola. W końcówce me­
czu gospodarze „przycisnęli”. W 
85 min. sędzia nie zauważył zagra­
nia ręką Maka w polu karnym. W 
•dwie min, później, po mocnym 
dośradkowaniu Doruli z lewej 
strony boiska, najlepszy w tym 
meczu piłkarz Sandecji Igor Ko­
zetko zdobył zwycięskiego gola. 
Bardzo udany był zatem debiut 
piłkarza z Ukrainy. Kilka do­
brych zagrań zaprezentował jego 
kolega Władimir Puszkarenko. 
Brawa zbierał również za ambit­
ny mecz trzeci debiutant Stefan 
Gródek (trafił do pierwszej dru­
żyny z rezerwy). (pg)

KLASA MIĘDZTOKRĘGOWA
Bronowianka — Gośeibia 1:2 

(1:2), Dunajec — Start 1:0 (0:0), 
Zawada — Harnaś 1:0 (1:0), Cle- 
pardia — Błękitni 3:1 (2:1), Gry- 
bovia — Kabel 1:1 (1:0), Jadow- 
niczanka — Unia H T. 0:3 (0:1), 
Swinarsko — Wisła H 1:2 (0:1).
1. Unia II 12 19 32—11
2. Wisła II 12 17 22— 9
3. Kabel 11 15 31—11
4. Grybovia 11 15 16—12
5. Zawada 12 15 13—12
6. Dunajec 11 14 19—16
7. Gośeibia 11 12 24—15
8. Jadowniczanka 11 11 12—17
9. Clepardia 11 9 12—17

16. Harnaś 11 9 14—22
11. Start 11 8 12—17
12. Bronowianka li­ 7 14—17
13. Błękitni ii 7 11—24
14. Tamei 11 6 12—27
15. Świniarsko 11 4 8—25

Ile wygrałeś?
LIGA ANGIELSKA: X, 2, 2, 

X, X, 3. X, 1, X, 3, 2, 1, X-

Piłkarki ręczne ekstraklasy zakończyły I rundę

Nareszcie wygrały...
Piłkarki ręczne ekstraklasy rozegrały ostatnią kolejkę spotkań w 

I rundzie. Zmagania wznowią za około trzy tygodnie.
CRACOVIA — AZS Gdańsk 

23:19 (11:5). Najwięcej bramek 
strzeliły: Lappe 6, Karaś i Sa­
dowska po 4 — Śniegoń 12.

Krakowianki przełamały wre­
szcie złą passę i odniosły pierw­
sze zwycięstwo w tym sezonie. 
Wyrównana gra trwała tylko do 
16 min. Potem gospodynie ze 
stanu 5:4 doprowadziły do 11:4 
w 29 min. Po przerwie nadal tf- 
trzymywały zdecydowaną prze­
wagę, która stopniała dopiero 
pod koniec meczu. Tym razem 
w krakowskim zespole najsku­
teczniejsza była Lappe, która 
zdobyła 6 goli. W drużynie aka- 
demiczek zdecydowania wyróż­
niała się Sniegoń. Była ona nie­
mal nie do powstrzymania przez 
krakowianki. Aż 12 razy trafiła 
do siatki. Jej koleżanki grały 
jednak słabiutko...

Dodajmy, że w 38 min. nieo­
czekiwanie zgasło światło w hali 
Wawelu. Przerwa w meczu trwa­
ła kilka minut, (fil)

Postoabałe wyniki gswy „V”: 
Start Elbląg — Bałtyk 25:14, So­

Spóźniony finisz krakowian
Piłkarze ręczni I ligli rozegrali kolejne meezo mistrzowskie. Nie 

powiodło się małopolskiemu duetowi. Wrócił do domu bez punktu.
FABLOK Chrzanów — HUT­

NIK 27:26 (13:8). Najwięcej bra­
mek strzelili: Adamuszek 14, 
Piekarski 5 — Nowakowski 6, 
Ćwik i Król po 5, Mularczyk Ł

Goście na początku meczu obję­
li prowadzenie 3:1, ale potem 
zaczęli grać bardzo słabo w obro­
nie. Zupełnie nie umieli sobie 
poradzić ze skutecznie rzucają­
cym Adamuszklem. Gospodarze 
na przerwę schodzili z 5-bramko- 
wym zapasem. Po zmianie stroń 
ich przewaga powoli malała. W 
51 min. było już 20:20, a w 55 
min. 24:24. W końcówce meczu 
lepsi okazali się jednak miejsco­
wi gracze i oni też odnieśli mi­
nimalne zwycięstwo.

Pozostałe wyniki grupy „Y”: 
Stal Mielec — Wisła Płock 21:29, 
Grunwald P. — Sokół 21:23,

POGOŃ Szczecin —UNIATar­
nów 26:22 (10:11). Najwięcej bra­
mek strzelili: Lubuski 11, Ryka- 
czewski 4 — Gniewek 6, Bitner 
5, Wojs 4.

Miedź — Warszawianka 25:26.
1. Sokół 9 12 213—206
2. Grunwald P. 9 11 237—211
3. Hutnik 9 10 243—226
4. Fablok 9 10 212—198
5. Wisła 9 10 237—235
6. Warszawianka 9 10 210—218
7. Miedź 9 5 235—255
8. Stal 9 4 196—235

@ Hat trick = 78!
Kto oglądał hokejowy me® pomiędzy zespołami Pittsburgh Pen- 

gums i New York Islanders był świadkiem niecodziennego przebiegu 
spotkania i wydarzenia, które wpisane zostanie do historii NHL. 
Oto bowiem nowojorczyk Derek King w ciągu 78 sekund (w I ter­
cji) zdobył trzy gole, które statystycy uznali najszybszym hat-tric- 
kiem w rozgrywkach ligowych! Kolejny wyczyn to również hat-trick 
Mano Łemieux z Pittsburgha. Udało mu się to już po raź 26 w ka­
rierze! Do .ksiąg wieczystych” wpisał się też „Pingwin” Paul Coffey, 
który asystując przy jednym z goli zdobył 742 punkt w tzw. punkta­
cji kanadyjskiej, wyrównując rekord byłego gracza New York Islan- 
ders Denisa Potvina! We wspomnianym meczu „Wyspiarze” prowadzili 
na początku III tercji 6—2 by przegrać (po dogrywce) 6—7..,

Inne ciekawsze rezultaty: Calgary Flames — Minnesota NortŁ 
Stars 6—§ (jpierwśza porażka w rozgrywkach majowych finalistów 
Pucharu Stanleya), Detroit Red Wings — Edmońton Oilers 3—1, St. 
Louis Blues — Toronto Mapie Leafs 5—1.

W styczniu zaś rozspoczną się obchody 75-Iecia NHL. Przewiduje 
się szereg atrakcji, w tym tradycyjny mecz „Ali Stars”. Kto ma 
ochotę może się na 18 stycznia wybrać do Filadelfii... (b)

śnica — Skra 30:28, Zgoda Ruda 
SL — AKS Chorzów 25:16.
1. Start
2. Sośnica
3. Skra
4. AKS Chorzów
5. Zgoda
6. Bałtyk
7. AZS Gdańsk
S. Cracovi*

7 14 186—129
7 10 167—164
7 8 166—153
7 8 143—14-5
7 6 164—158
7 6 144—165
7 2 167—186
7 2 143—179

Wyniki spotkań grupy „X”: 
Jarosław — AZS Wrocław 27:27, 
Ruch — Zagłębie Lubin 26:27, 
Start Gdańsk — Piotrcoyia 25:27, 
Pogoń — Anllana 26:26. W tym 
ostatnim meczu, w ostatniej se­
kundzie gry Sokołowska (Pogoń) 
wykonywała karnego. Bramikar- 
ka Anilany obroniła jej strzał, ale 
sędzia nakazał powtórzenie rzu­
tu. gdyż jedng 2 łodzianek zna­
lazła się w niedozwolonym polu 
gry. Zawodniczki Anilany opuściły 
parkiet, a trener tego zespołu za­
proponował, że Anilana powróci 
na boisko, a bramkatka stanie w 
bramce jeśli szczecinianina... nie 
trafi do bramki. Pogoń nie zgo­
dził® się na taką propozycję.

Zanosiło się na sensację. Be- 
nlarninek do przerwy prowadził 
z zespołem mającym medalowe 
aspiracje. Po zmianie stron szcze­
cinianie odrobili jednak niewiel­
kie straty i mimo ambitnej gry 
rywali zapewnili sobie zasłużone 
zwycięstwo. Nie pomogła dobra 
postawa Horny w bramce Unii. 
Skuteczny Lubuski j jego kole­
dzy rozmontowali defensywę go­
ści.

Pozostałe wyniki grupy „X”: 
Pogoń Zabrze — Wybrzeże 23:22, 
Iskra — Śląsk 27:33, Zagłębie Lu­
bin — Grunwa’d R, Sl. 26:25.
1. Śląsk 9 15 286—239
2. Wybrzeże 9 15 254—211
3. Pogoń Sz. 9 14 250—217
4. Pogoń Z. 9 10 212—219
5. Zagłębię 9 8 243—239
6. Iskra 9 4 227—261
7. Grunwald R.S1. 9 4 217—253
8. Unia 9 2 221—271

Kontuzja Tysona
8 listopada miała się odbyć 

walka o tytuł zawodowego mi­
strza świata w boksie w wadze 
ciężkiej pomiędzy Evanderem 
Holyfieldem (obrońcą tytułu) a 
Miko Tysonem (obaj USA). Z po­
wodu kontuzji żebra Tysona zo­
stała ona przełożona na inny ter­
min (prawdopodobnie na styczeń 
1092 roku).

■rratowicki „Sport" porównywał piłkarskie reprezentacje Irian­
ie dii i Polski również pod względem charakterologicznym i 

życzył Irlandczykom pięknej porażki. Cokolwiek by o irodo- 
wym spotkaniu nie powiedzieć, obie drużyny zrobiły wszystko, aby 
nie ponieść pięknej porażki, choć obie ją poniosły. Bo w sytuacji, 
jaka panowała w grupie VII, remis otwierał wolne pole d'a ■ An­
glii, która musiała u siebie pokonać Turcję i przystąpi do ostat­
niego meczu z Polską z psychologiczną i faktyczną przewagą. Ale 
nie można też powiedzieć, że została postawiona kropka nad „i”, 
a to jest w sporcie najbardziej porywające, choćby szansa była 
nie większa niż pięć procent. _

Wróćmy jeszcze do meczu w Poznaniu, który możną oceńtac 
krańcowo różnie, w zależności od jego fazy albo punktu widze­
nia obserwatora. Po latach oglądania różnych sportowych imprez, 
również tych pięciogwiazdkowych, doszedłem do pewnej umiejętno­
ści wyhamowania emocji, co pozwala mi na bardziej obiektywne 
śledzenie tego, co się dzieje na stadionie albo na ekranie. A jed­
nak w tym meczu nie mogłem powstrzymać się od okrzyku: Jak 
można wygrać mecz nie mając obrony!

Będę się upierał, że była to słuszna ocena do ostatniego kwa­
dransa meczu, kiedy nasza obrona okazała się mniej potrzebna, 
gdyż wraz z pomocą zaczęła atakować bramkę przeciwnika. Osta­
tnie 10 minut meczu to było coś. co swego czasu pokazali Brazy- 
lijczycy właśnie w meczu z Polską; typowy piłkarski wiatrak, 
skrzyżowany z hokejowym zamkiem, kiedy przeciwnikowi pozo- 
staje wybijać na oślep piłkę ze swego pola bramkowego. Co to 
było i dlaczego tak późno? Czy husarski atak polskich rycerzy 
łamiących szyki przeciwnika, czy też po prostu rozpaczliwa próba 
ratowania sportowego honoru. Można by powiedzieć — mniejsza 
o powód liczy się efekt, gdyby ten efekt był bardziej efektowny...

Rzuty osobiste

Siraiif i zif ókl
A naszym husarzom każdy rozsądny trener i każdy kibic gadał­

by pytanie, dlaczego zaczęli grać tak ambitnie i bez kompleksu 
dopiero w ostatnim kwadransie meczu? Dlaczego po raz setny 
powielili typowo polską specjalność — nie tylko piłki nożnej do­
tyczącą — oddawania przeciwnikowi pola na starcie, po to by pod 
koniec kawalerskimi szarżami ratować twarz. Czy to polski „sło­
miany ogień", czy chęć sprawdzenia się w sytuacjach naprawdę 
trudnych, wręcz beznadziejnych? W tej dziedzinie są jednak od 
nas lepsi. Na przykład Niemcy, Anglicy, Holendrzy. Prawdopo­
dobnie Niemcy w tym meczu strzeliliby Irlandczykom jeszcze tę 
czwartą bramkę. No, ale Niemcy są po prostu lepsi od Polaków, 
choć nie byli w 1974 roku. I sądzę, że Niemcy, nie mieliby czego 
odrabiać, bo nie pozwoliliby sobie strzelić — przynajmniej dwóch 
z trzech bramek, jakie wcisnęli nam Irlandczycy. I jeszcze jedno. 
Najlepszym polskim piłkarzem w tym meczu był bramkarz Wan- 
dzik. To jednak nie hokej. Jeśli na boisku najlepszy jest bram­
karz, to ta .drużyna rzadko kiedy wygrywa mecz. Tak było i w 
Poznaniu.

Polska — podobnie jak pozostałe drużyny naszej grupy —. ma 
do rozegrania jeszcze jeden mecz. Za trzy tygodnie z Anglią.

Spójnmy prawdzie w oczy. Potraktujmy przysłowie: W sporcie 
wszystko jest możliwe — jako maksymę sięgającą do humanistycz­
nych pokładów natury ludzkiej i szlachetnie nie odbierającej słab­
szym wszelkiej nadziei, ale...

Takie niespodzianki jak wygrana naszych hokeistów w 1976 ro­
ku z drużyną Związku Radzieckiego, czy zwycięstwo pływaka Su­
rinamu Nesty w stylu motylkowym na Olimpiadzie w Seulu, po­
trzebne są jak przyprawy do potraw, potrzebne są sportowym le­
gendom, aby dziennikarze mieli oo pisać, a kibice co wspominać.

Anglicy są drużyną grającą podobnie jak Irlandia, tylko lepiej 
i nie zmienia tego stwierdzenia t nawet fakt, że obpdwa spotka­
nia z niezbyt ich lubiącymi sąsiadami zremisowała. Z pewnością 
możemy liczyć na te same, niezbyt miłe elementy gry — bardzo 
krótkie krycie na całym boisku, sporo typowo angielskiej brutal­
ności. Pod tym względem Anglicy przewyższają Irlandczyków. To 
właśnie Brytyjczyk Mc Farland przerwał na kilka lat wspaniałą 
karierę Włodzimierza kubańskiego. Poza tym dysponują, podobną 
do Irladczyków szybkością, przy czym są bardziej pragmatyczni 
— możemy się więc spodziewać znacznie większej ilości rajdów 
po skrzydłach i dośrodkowań. A że główkami grają bardzo dobrze, 
więc... z

Rachunek strat i zysków wygląda dla nas bardzo niekorzystnie. 
Być może pozwoli to nam na spokojniejsze oglądanie tego spotka­
nia, właśnie jako widowiska psychologicznego, może dramatycz­
nego, w którym nie najważniejszy jest końcowy wynik. Na po­
ciechę zawsze zostaje nam awans drużyny olimpijskiej do Barce­
lony. Więc 'może wielka polska drużyna dopiero się rodzi. Poło­
wa wielkiej drużyn^ Kazimierza Górskiego wzięła się wprost z 

, drużyny olimpiskiej.
JERZY GAWROŃSKI



DZIENNIK POLSKI Nr

DZIENNIK SPORTOWY
Lider ucieka rywalom

13. kolejka spotkań piłkarskiej ekstraklasy nie była zbyt szczę- 
tliwa dla czołowych drużyn tabeli. Z tych, które zajmują pięć pierw­
szych lokat zwycięstwo odniósł tylko Lech, Lider coraz bardziej ucie­
ka rywalom. Inni potentaci naszej ligi zaprezentowali kiepską for­
mę. Sensacyjnie zakończyły się mecze w Krakowie, Zabrzu i Łodzi. 
Wisła nie potrafiła wbić gola drużynie ze Stalowej Woli. Inna spra­
wa, te ta ostatnia straciła mniej bramek niż na przykład Lech. Po­
rażka Hutnika w Katowicach kosztowała go spadek z szóstego aż na 
jedenaste miejsce w tabeli. Różnice pomiędzy zespołami nie są je­
dnak zbyt duże. Drugie zwycięstwo w tym sezonie odniósł Pegro- 
tour. Może wkrótce dogoni któregoś z rywali? Dodajmy, że tym ra­
zem nasi futbolości nie popisali sie pod względem skuteczności. Zdo­
byli łącznie... 14 goli. • ■ (fil)

Na własne życzenie...
(OBSŁUGA WŁASNA)

Katowice — Hutnik 
2:1 (1:0)

, Bramki: Guruli 2 (8 1 64), Gó­
ra (78). Sędziował K. Witkowski 
s Opola. Żółte kartki: Razakow- 
skl, Węgrzyn. Widzów ok. 4 tys.

KATOWICE: Jojko — Grzesik, 
Razakowski, Lesiak, Maciejewski 
— Strojek (80 M. Świerczewski), 
Wolny, Dlszkariani (46 Walczak), 
I*. Świerczewski — Guruli, Rzeź- 
siczek.

HUTNIK: Tyrpa — Walankie- 
wicz. Węgrzyn, Wesołowski, Koź­
miński — Kowalik, Bukalski, 
Sermak, Kraczkiewicz (75 Góra) 
•— Waligóra, Popczyński (75 Zię­
ba).

Bohaterem meczu był Gruzin 
Guruli. Zdobył on dwie piękne 
bramki z rzutów wolnych. Kapi­
talny był zwłaszcza jego pierw­
szy strzał. Po „bombie” z ponad 
25 metrów piłka odbiła się od 
poprzeczki i wpadła do siatki. 
Drugi strzał był chyba równie 
mocny, ale niemal w środek 
bramki. A jednak Tyrpa nie zdo­
łał go obronić, o co zresztą jego 
koledzy' mieli do niego duże 
pretensje.

Negatywną postacią tego spot­
kania był sędzia K. Witkowski. 
Pokazał on jak... nie należy pro­
wadzić zawodów. Gwizdał po ap-

Okrutne rozczarowanie!
Wisła — Stal St. Wola 

0:0
Sędziował Z. Ziober z Prze­

myśla. Żółte kartki: Brytan i 
Sajdak. Widzów ok. 7 tys.

WISŁA: Bobrowiez'— Gałusz­
ka, Małek, Giszka — Myślewski, 
Janik, Gręda, Marzec (70’ R. 
Moskal), Wojtowicz (14* Jałocha) 
—• Jelonek, Swiętek.

STAL: Cebrat — Rybak, Mścisz, 
Adamus, Ezdyra — Jasina, Dra- 
piński. Kopeć, Jaskulski (79’ Stel­
mach) — Brytan, Sajdak.

Kiedy sędzia Ziober oznajmił 
koniec meczu, w obozie stalowo- 
wolskich piłkarzy nastąpiła ist­
na eksplozja radości. I nie ma 
się co dziwić — „urwanie” punk­
tu wiceliderowi tabeli, i to na 
jego terenie, jest przecież du­
żym sukcesem beniaminka. Tre­
ner przyjezdnych Marian Geszke' 
stwierdził zaś: „Jechaliśmy do 
Krakowa z duszami na ramie­
niu. Moi chłopcy bardzo, się bali 
Wisły. Marzyli o remisie i osta­
tecznie, po nadzwyczaj ciężkiej 
batalii, wywalczyli go. Trudno 
więc się nie cieszyć. Ten 'punkt 
ma dla Stali ogromną wartość. 
Choć myślałem, że Wisła będzie 
groźniejsza...”.

Nic dodać, niestety... „Biała 
Gwiazda” po prostu rozczarowa­

W najskromniejszych rozmiarach
Pegrotour —Legia 

1:0 (1:0)
Bramka: Świerad (18). Sędzio­

wał A. Kobierski z Kielc. Żółte 
kartki: Majak, Ratajezyk. Wi­
dzów ok. 2 tys.

PEGROTOUR: Szymaszek — 
Makuch, Chląd, Zieliński, Jęcek 
<— Stefanik, Kaczówka (46’ Hen- 
dzel), Nalepka — Kucharski, Ma­
jak, Świerad (65’ Szary).

LEGIA: Robakiewicz — Wójcik 
(46’ Kupiec), Modzelewski, Gmur, 
Ratajezyk — Wojciechowski, Czy- 
kier, Sobczak, Sazanowicz — 
Kacprzak, Kowalczyk.

Gospodarze rozegrali dobre 
spotkanie. Warszawianie mogą, 
mówić o szczęściu, że ulegli im 
w najskromniejszych rozmiarach.

Już w 18 min. Świerad ideal­
nie wypuszczony w „uliczkę’’ 
przez Kaczówkę precyzyjnym 
strzałem uzyskał prowadzenie. 
Po przerwie przewaga dębiczan 
była wyraźna, mimo że boisko 
opuścił (z powodu kontuzji) świe­
tnie dotąd grający Kaczówka. 
Rolę lidera zespołu przejął Ku­

tekarsku, wydawał mylne wer­
dykty, widział urojone przez sie­
bie przewinienia. Ale nie , on 
był winien porażki krakowian...

Goście przegrali jakby na wła­
sne życzenie. Gdy nie wykorzy­
stuje się dogodnych sytuacji, 
trudno marzyć nawet o remisie. 
„Setki” zmarnowali Popczyński 
i Sermak. Pierwszy w 41 min. 
strzelił zbyt słabo,' a w 54 min. 
nad poprzeczką, natomiast dru­
gi w 49 min. posłał piłkę obok 
słupka. W 70 min. ładna akcja 
w wykonaniu tercetu: Bukalski, 
Walankiewicz, Waligóra, także 
nie przyniosła powodzenia. W 
ostatnim kwadransie na boisko 
weszli Zięba (powrócił z Wawe­
lu) i Góra. Ten-ostatni po raj­
dzie Koźmińskiego zmniejszył 
rozmiary porażki nie dając szans 
Jojce.

Gospodarze, dla których był to 
zarazem ostatni sprawdzian przed: 
pucharowym meczem z FC Brug- 
ge, zaprezentowali niezłą formę. 
Często decydowali się na strza­
ły z dalszej odległości, starali 
się szybkimi zagrywkami roz­
montować niezbyt szczelną de­
fensywę gości. Strzały Diszkaria- 
niego (debiut Gruzina w zespo­
le) i Wolnego, minęły słupek, a 
strzał Sirojka efektownie obro­
nił Tyrpa. O wszystkim rozstrzy­
gnęły wspomniane na wstępie 
atomowe uderzenia Guruliego.

(JeFl)

ła. Raziła przede wszystkim boi­
skową bezmyślnością, jednostron­
nością poczynań ofensywnych, 
niechlujstwem i chaosem w prze­
prowadzanych akcjach. Napast­
nicy — Jelonek i Swiętek — byli 
nimi tylko nominalnie, stanowiąc 
zerowe zagrożenie dla „stalów­
ce w”. Pomocnicy i obrońcy wi­
kłali się w atak pozycyjny i .raz 
po raz wpadali w zasieki obron­
ne gości. Nie doczekaliśmy się 
zagrywek z elementem zaskocze­
nia, bodaj ich prób. Same chęci 
to zbyt. mało. .

Stworzyła wprawdzie Wisła 
kilka dobrych pozycji strzelec­
kich, ale ich finalizacja była fa­
talna. Choćby w 41 min., kiedy 
to Gałuszka „główkował” z ok. 
5 metrów, ale Drapiński (drwal 
co się zowie, sam trener Geszke 
przyznał, że żółta kartka nale­
żała mu się bez dwóch zdań) 
zdołał wybić piłkę z linii bram­
kowej. Lub też w 59 min., gdy 
Gręda z ok. 9 metrów bardziej 
podał piłkę Cebratowi niż oddał 
strzał. Wypada też pogratulować 
refleksu Bobrowiczowi. W 13 
min. strzelał Brytan i pan Jacek 
w sobie tylko wiadomy sposób 
uratował Wisłę od utraty gola. 
Tak więc co niektórzy szykowali 
się w sobotę na snajperskie fa­
jerwerki, ale efekt to okrutne 
rozczarowanie! ,(W.B.)

charski, który łatwo ogrywał nie­
pewnie grających obrońców Le­
gii. Po jego akcji w 62 min, 
Świerad trafił w słupek. Chwilę 
później Kucharski popisał się 
długim rajdem, ale przegrał po­
jedynek sam na sam z Robakie- 
wiezem, wyróżniającym się obok 
Tzykiera graczem gości. W 82 
min. warszawski golkiper wygrał 
pojedynek tym razem z Maja­
kiem, a ponadto obroni! kilka 
groźnych strzałów z dalszej od­
ległości. (CAR)

Senni obronił tytuł!
Na torze Suzuka odbył się 

przedostatni wyścig Formuły I o 
Grand Prix Japonii. Zwyciężył 
Berger (Austria) przed Senną 
(Brazylia) i. Fatrese (Włochy), 
Dzięki drugiemu miejscu Senna 
zapewnił: już sobie mistrzowski 
tytuł. Przypomnijmy, że triumfo­
wał on w latach 1988 i 1990. O- 
prócz niego 3 razy mistrzami 
świata byli: Brabham, Stewart, 
Lauda, Piąuet i Prost, a aż 5 ra­
zy Fangio.

I LIGA
S9 LECH — ZAWISZA 2:0 

(1:0), Bramki: Juskowiak (7), 
Trzeciak (49).
o MOTOR — ŁKS 2:1 (1:1). 

Bramki:. Grzesiak (43), Michai­
łów (67) — Podolski (45 karny).

RB STAL MIELEC — OLIM­
PIA 1:1 (0:1). Bramki: Fedoruk 
(56’ karny) — Mazurkiewicz (29)

ZAGŁĘBIE LUBIN — 
RUCH 1:1 (1:0). Bramki: Ma­
chaj (22) — Wleciałowski (51).

WIDZEW — SLĄSK 0:1
(0:1). Bramka: Góra (6)

R3 GÓRNIK 
SOSNOWIEC 0:0

— ZAGŁĘBIE

1. Lech 13. 20 26—15
2. Wisła 13 17 20—10
3. Widzew 13 15 19—10
4. Górnik 13 15 19—14
5. Zawisza 13 15 21—17
6. Katowice 13 15 16—12
7. Śląsk 13 14 17—14
8. Mctór 13 14 13—10
9. Zagłębie 13 14 13—14

10. Ruch 13 14 17—20
11. Hutnik 13 13 21—17
12. ŁKS 13 12 10—11
13. Legia 13 11 10—12
14. Zagłębie S. 13 11 14—16
15. Stal ,St. W. 13 10 6—11
16. Olimpia 13 9 14—21
17. Stal M. 13 9 5—14
18. Pegrctour

II LIGA -
13 6 6-29

- grupa I
Szombierki — Chemik Police

2:0, Moto Jelcz — Odra Wodzisław
2:0, Zagłębie Włb. —Pogoń 1:0, 
Lechia — Stilon 0:0, Chrobry — 
Miedź 2:2, Naprzód — Bałtyk 3:0, 
Slęza — Górnik Pszów 0:0, Warta 
— Polonia Bytom 0:0, Raków — 
Górnik Wałb. 3:0 (walkower — 
zawodnicy Górnika odmówili gry 
w zespole).

W tabeli prowadzą Szombierki 
(20 pkt.) przed Miedzią i Rako- 
wem (po 19).

II LIGA — grupa II
Olimpia —- Wisła Płock 0:1, 

Chemik Bydgoszcz — Avia 3:2, 
Polonia Warszawa — Jagiello- 
nia 1:0, Siarka — Gwardia 3:0, 
Resovia — Korona 3:1, Błękit­
ni — Stal Rzeszów 1:1.

1. Siarka 14 21 21— 6
2. Chemik 14 20 27—15
3. Polonia 14 18 22—16
4. Resovia 14 17 23—17
A Stal Rz. 14 16 19—1*
6. Boruta 14 16 19—13
7. Błękitni. 14 16 15— 9
8. Jagiellonia 14 16 20—15
9. Wisłoka 14 15 13—13

10. Avią 14 14 13—16
11. Bełchatów . 14 14' 12—15
12. Wisła 14 12 13—13
13. Gwardia 14 12 15—23
14. Stomil 14 12 16—26
15. Korona 14 11 15—16
16. Olimpia 14 11 15—18
17. Sandecja 14 7 10—24
18. Cracoria 14 4 8—30

Znowu klęska
Boruta — Cracovia 

4:0 (2:0)
Bramki: Kasperkiewicz 3 (6,20 

i 64), Matusiak (90), Sędziował 
W. Bagiński z Kalisza. Widzów 
ok. 1,5 tys.

Cracovia: Holocher — Węgiel, 
Leśnowolski, Duda. Czarnik — 
Siemieniec, Owca (46’ Ziętara), 
Wrześniak, Kubik — Rząsa, Her- 
maniuk (65’ Marcinkowski).

Goście wystąpili bez duetu U- 
kraińców. Bobariko leczy kontu­
zję, natomiast Olejnik pauzuje za 
czerwoną kartkę. Ale chyba i 
ich ■ obecność niewiele by pomo­
gła.

Cracovia doznała znowu klęski, 
drugiej pod względem rozmia­
rów w tym» sezonie (największa 
to 0:5 ze Stalą Rzeszów). Trudno 
jednak o sukces gdy przez cały 
mecz nie stwarza się ani jednej 
sytuacji do zdobycia gola. Przy 
stanie 2:0 jeden ze zigierzan nie­
mal staranował Rząsę, ale sędzia 
nie Wskazał na „wapno”. Boha­
terem meczu był Kasperkiewicz, 
który postarał się o hat-trick. 
Przy trzecim golu gospodarze naj­
pierw trafili w słupek, potem w 
poprzeczkę . i. wreszcie do siatki. 
Ićh zwycięstwo mogło być jesz­
cze wyższe. (IW)

Grają o Superpuchar 
Ameryki Południowej
Trwają-piłkarskie rozgrywki o 

Superpuchar Ameryki' Południo­
wej. W pierwszych meczach 
ćwierćfinałowych, Penaroł Mon- 
tevideo (Urugwaj) wygrał z San­
tosem (Brazylia) 3:2, Cruzeiro 
Belo Horizonte (Brazylia) poko­
na! Nacional (Urugwaj) 4:0, Ri- 
ver Platę (Argentyna) zwyciężył 
Flamengo (Brazylia) 1:0, a Inde- 
pedlente (Argentyna) zremisował 
z Olimpią (Paragwaj) 1:1. Re­
wanże 23 października. W roz­
grywkach uczestniczą zwycięzcy 
Pucharu Libertadores z ubieg­
łych lat.

DUŻY LOTEK
2, 8, 21, 28, 33, 36

♦ FILDERSTADT. W finale 
turnieju tenisowego Huber 
(Niemcy) pokonała Narratllo- 
vą (USA) 2:6, 6:2, 7:6.

♦ CZĘSTOCHOWA. W finale 
singla mężczyzn MMP w teni­
sie stołowym, Saive (Belgia) wy­
grał z Creangą (Grecja) 21:23, 
21:15, 21:16, 21:11. W półfinale 
ten drugi pokonał Grubbę 13:21, 
21:18, 21:23, 22:20, 23:21.

SPRINTEM
❖ LIZBONA. W biegu mara­

tońskim Polka Mentlewicz zaję­
ła 3 miejsce. Zwyciężyła Borral- 
ho przed Gamas (obie Portuga­
lia).

❖ HONGKONG. W finale po­
kazowego turnieju tenisowego 
Lendl (CSRF) wygrał w Whea- 
tonem (USA) 6—3, 7—5, 6—1.

♦ WASZYNGTON Piłkarze 
USA przegrali z KRLD 1:2 (1:1).

❖ RZYM Kolarski Tour de 
Lombardie (243 km) o PS wy 
grał Kelly (Irlandia). W klasy­
fikacji PŚ prowadzi Fondriest 
(Włochy).

Pierwsza porażka wiśiaczek
Koszykarki Wisły doznały pierwszej porażki w tym sezonie (w Ło­

dzi), ale nadal są liderkami tabeli I ligi.
LECH — WISŁA 74:88 (39:43). 

Najwięcej punktów zdobyły: 
Mrozińska 33, Klatt 12 — Kalen- 
to 36, Jarcewa IG, Seweryn 12.

Krakowianki prowadziły przez 
cały mecz. Ich przewaga uwido­
czniła się zwłaszcza po przerwie. 
Mecz był zarazem pojedynkiem 
rzutowym Mrozińskiej i Kalento. 
Trener „wiślaczek” J. Seweryn 
pochwalił swe podopieczne za grę 
w obronie. Nie był jednak zado- 
wolońy z ich skuteczności. Zbyt 
często one pudłowały, nie wyko­
rzystywały dobrych okazji do 
powiększenia swojego dorobku. .

ŁKS — WISŁA 97:85 (50:46). 
Najwięcej punktów zdobyły: Jó- 
deikajte 28, Zebrowska 22, Turska 
21 — Jarcewa 28, Starowicz 21, 
Sypniewska 16.

„Wiślączki” doznały pierwszej 
porażki W tym sezonie. Spotka­
nie było bardzo zacięte, wyrów­
nane. Dobrze grały dwie rozgry­
wające ŁKS: Gawrysiak i Zebro­
wska. Gospodynie przewyższały 
rywalki szybkością i skuteczno­
ścią. Krakowianki próbc^wrały od­
robić straty, ale łodzianki nie da­
ły sobie wydrzeć "wycięstwa z 
rąk. Dodajmy, żę:już,/w. ,24- min. 
za 5 przewinień opuściła . boisko 
Kalento, a w 35 min. Jarcewa.

LECH — GLINIK 77:64 (36:31).
Najwięcej punktów zdobyły: 
Mrozińska 35, Mruk 15 — Koma-
rowa 31, Piecuch 11.

Gorliczanki stawiły gospody­
niom nadspodziewany opór. Męcz 
był zacięty. Do przerwy gra była 
wyrównana. Potem zaznaczyła 
się przewaga skuteczniej rzucają­
cych poznanianek, wśród których 
wyróżniła się Mrozińska. W Glini-1 
ku po sobotniej „wpadce” w 
meczu z ŁKS, znowu dobrze wy­
padła Komarowa.

ŁKS -- GLINIK 78:51 (35:26). 
Najwięcej punktów zdośbyły: Jo- 
deikajte 19, Zebrowska i Turska 
po 13 — Komarowa 12.

Gospodynie wygrały zasłużenie. 
Szczególnie podobała się idh gra

lat m taśmę... i remis
Obawiali się kibice hokeistów Cracovii wyjazdu do Jastrzębia. Ale 

„pasiakom” udało się nie przegrać i stawia ich to w dobrej pozycji 
odnośnie zajęcia ósmej lokaty po rundach eliminacyjnych.

@ ZOFIÓWKA Jastrzębie — 
CRACOVIA 4—4 (2—0, 2—3, 
0—1). Bramki: Krząkała 30 i 32, 
Pawłowski 13, Nowakowski 15 
min. (Z) — Matlakiewicz 25 i 26, 
Urbańczyk 26, Musiał 58 min. (C). 
Sędziowali: Drzewiecki z Gdań­
ska oraz Miszek i Materna z Ja­
strzębia. Kary: 12 i 14 min. Wi­
dzów... 150.

CRACOYIA: Kieęa — Wieczor­
kiewicz, Pieczonka, Musiał, Mat­
lakiewicz, Śliwa — Baryła, Bo- 
dzioch, Musiał, Kaczmarczyk, Mu­
cha —• Kuchta, Doskocz, Urbań­
czyk, Dukała, Fielek.

Beniaminek po raz pierwszy w 
tym sezonie, wystąpił na-własnym 
obiekcie, zwanym „Jastorem”. I 
przy znikomej frekwencji dał się

W II lidze hokejowej
Rozegrano pełną kolejkę spot­

kań. KTH Krynica — Naprzód 
II Janów 19—1 (4—0, 5—0, 10—1), 
bramki dla KTH: R. Pawlik i L. 
Zachradnik po 4, Witassek 3, 
Piksa, Przyborowski i Furmań- 
ski po 2, Gurba i A. Pasiut po 1 
KTH — Polonia II Bytom 11—5 
(3—2, 2—1, 6—2), bramki dla 
KTH: Piksa, Witassek, Gurba i A. 
Pasiut po 2, Michalik, R. Pawlik 
i L. Zachradnik po 1. Podhale II 
Nowy Targ — Górnik II Kato­
wice 1—2 (0—1, 0—0, 1—1), gol 
dla Podhala: Pysz. STS Sanok — 
Naprzód II 10—2, STS — Polo­
nia II 7—2, MOSiR (Zagłębie)
Sosnowiec — Unia II Oświęcim 
5—10. (b)

Napędzili stracha faworytom
Rozpoczęły »Ię rozgrywki w I lidze siatkarzy. Hutnik stoczył zadę* 

te (choć przegrane) mecze z aktualnym wicemistrzem kraju.
HUTNIK — AZS Częstochowa 

1:3 (8:15. 15:5, 12:15, 9:15). Hutnik: 
Bogusz, Jabłoński, Ratajczak, To­
pór, Kowalski, Leniek oraz O- 
pach.

Oba zespoły grały już bez swo­
ich najlepszych graczy: AZS bez 
K. Stelmacha, a Hutnik bez Wag­
nera. Większą stratę odczuli chy­
ba „hutnicy” posiadający bardzo 
nierówny (pod względem doświa­
dczenia i umiejętności) skład.

Goście prowadzeni przez byłe­
go trenera kadry narodowej S. 
Gościniaka byli faworytami me­
czu., I rzeczywiście zwyciężyli, ale 
wygrana nie przyszła’ im łatwo. 
Drugiego seta nawet przegrali. 
Przystąpili do niego chyba na 
zbyt wielkim luzie. Najbardziej 
zacięta gra była w trzecim secie. 
Mniej błędów popełnili akademi­
cy i oni też wygrali

HUTNIK — AZS Częstochowa 
1:3 (15:11 , 11:15, 11:15, 12:15).

w obronie. Glinik, ani razu nie 
prowadiził. Niewiele sobie pogra­
ła świetnie zazwyczaj rzucająca 
komarowa, którą niemal wyłą­
czyła z gry Madej. Wyrównana 
gra trwała tylko przez kilka 
pierwszych minut po przerwie. 
Potem łodzianki uzyskały zdecy­
dowaną przewagę. • ' :

Pozostałe wyniki: Stal Brzeg 
— Włókniarz 69:87, Slęza — 
Start 82:64, Spójnia —- Olimpia 
58:80, Stilon — AZS Poznań 85:57, 
Stal Brzeg — Start 93:68, Slęza 
— Włókniarz 85:75, Spójnia — 
AZS Poznań 83:74, Stilon — O-
iimpia 68:78.

1. Wisła 10 19 887—749
2. Olimpia 10 18 846—638
3. Włókniarz 10 18 823—706
4. ŁKS 10 18 773—687
5. Lech 10 15 794—802
6. Stilon 10 15 701—738
7. Slęza 10 14 782—781
8. Stal B. 10 13 782—769
9. AZS Poznań 10 13 863—907

10. Glinik 10 13 652—774
11. Start . 10 12 757—882
12. Spójnia 10 12 676—803

Dostali srogie baty
Koszykarze I Hgl rozegrali kolejne mecze. Niezbyt mile będą Je 

wspominać „hutńiey”, którzy dostali srogie baty we Wrocławiu.
PSC SLĄSK — HUTNIK 

119:74 (60:39). Najwięcej punktów 
zdobyli: Zyskowski 28, Williams 
23, Kołodziejczak 19 —Griszczen- 
ko i Baron po 17, Rutkowski 16.

Wynik mówi niemal' wszystko. 
Gospodarze pod keżdym wzglę­
dem przewyższali rywali. Świet­
nie grali Zyskowski i Ameryka­
nin Williams. Przegrana różnicą 
45 pkt., to prawdziwa klęska kra­
kowian.

ASPRO — HUTNIK 110:83 
(65:37). Najwięcej punktów zdo­
byli: Wójcik 28, Yisockas 19, 
Brazis 17 — Griszczenko Si, Rut­
kowski 20, L. Janczura 15.

okpić przyjezdnym. Zadecydowa­
ła kara Nowakowskiego — Cra- 
covia (w przewadze) umiejętnie 
wjechała do tercji Zofiówki, 
dryblingiem popisał się Musiał i 
w sytuacji sam na sam z Orłow­
skim nie dał mu szans.

© PODHALE Nowy Targ —’ 
ZAGŁĘBIE Sosnowiec — mecz 
się nie odbył. Sosnowiczanie przy­
słali w. sobotę teleks, w którym 
zawiadamiali że z powodu kłopo­
tów finansowych nie przyjadą do 
Nowego Targu. Ostateczną decy­
zję podejmie WGiD PZHL.

W pozostałych meczach: Tychy 
— Towimor Toruń 7—4 (2—0, 
2-4-2, 3-r-2), Polonia Bytom 
Unia Oświęcim 4—1 (1—0, 1—1, 
2—0), Naprzód Janów — Górnik
1920 Katowice 
2—1).

7—2 (2—1, 3—0,

1. Unia 14 22 79— 38
2. Polonia 14 22 71— 32
3. Podhale 13 20 84— 23
4. Naprzód 14 18 70— 45
5. Górnik 14 16 78— 66
6. Towimor 14 14 63— 54
7. Tychy 14 13 67— 60
8. Cracorla 14 g 40— 70
9. Zofiówka 14 5 38— 96

10. Zagłębie 13 0 23—129
Dziś mecz Podhale — Towimor 

(początek' o godzinie 18). Jutro 
zaś grać będą: Cracovia — Nap­
rzód, Górnik — Polonia, Unia — 
Tychy. Nie’wiadomo czy dojdzie 
do spotkania Zagłębie — Zofiów­
ka.

WIADOMOŚCI SPORTOWE —także na str. 7

Hutnik: skład jak w sobotą, po­
nadto na zmiany wchodzili: Mich, 

.no, Filosek i Żuchowski.
Rewanż był ciekawszym wido­

wiskiem. Trzy pierwsze sety 
trwały po 25 minut, ostatni pra­
wie pół godziny. Obie drużyny 
grały nierówno, miewały częsta 
przestoje, po których rywale se­
ryjnie zdobywali punkty. Przykła­
dy? I set: 2:7, 8:9, 8:11, 15:11. HI 
set: 4:13, 10:13, 11:15, IV set: 0:5, 
6:5, 6:11, 12:11, 12:15.

W drużynie AZS poniżej możli­
wości grali A. Stelmach i Sze- 
wiński, w Hutniku Ratajczak i 
Jabłoński. Dwaj ostatni często u- 
dzielali reprymendy kolegom, 
jakby zapominając o własnych 
nieudanych' zagrywkach. Kapitan, 
zespołu Jabłońskiego trener J. 
Skarupa musiał w trzecim secie 
posłać na „ławę”, co ten skwito­
wał niesportowym gestem, rzuca­
jąc z wściekłości dres na ziemię. 
Takie obrazki nie są mile widzia­
ne nie tylko w siatkówce...

(JeFi)
Pozostałe wyniki serii „A”: 

Chełmiec — Płomień 3:2 i 3:1, 
Stał. Nysa — Czarni 3:1 i 3:1, 
AZS Olsztyn — Jastrzębie 3:0 1 
3.0.
1. AZS Olsztyn 2
2. Stal Nysa . 2
3. AZS Częstochowa 2
4. Chełmiec 2
5. Płomień 2
6. Hutnik 2
7. Czarni 2
8. Jastrzębie 2

4 6:0
4 6:1
4 6:2
4 6:3
2 3:6
2 2:6
2 1:6
2 0:6

„Srebrna siatka Wisły” 
pojechała do Mielca

W hali Wisły odbył się mię­
dzynarodowy turniej siatkarek o 
„Srebrną siatkę Wisły”. Impreza 
ta była jednym w ostatnich spraw­
dzianów przed zbliżającymi się 
rozgrywkami ligowymi. Wzięły w 
niej udział tylko trzy zespoły, 
gdyż niemal w ostatniej chwili 
z przyjazdu do Krakowa zrezy­
gnował Kolejarz Katowice. Zwy­
ciężyła Stał Mielec przed Wisłą 
i Iskrą Ługańsk (Ukraina). Oto ■ 
wyniki spotkań: Wisła — Stal 
3:1 (16:14, 15:0. 6:15, 15:11), Wi- 
sla — Ługańsk 2:3 (15:5, 7:15, 
10:15, 15:13, 13:15), Stal — Łu­
gańsk 3:0.

I tym razem krakowianie nie 
mieli nic do powiedzenia'. Nie 
pomogła dobra skuteczność Grisz- 
czenki. Gospodarze byli zdecydo­
wanie lepsi od rywali, a jedyną 
niewiadomą były ich rozmiary 
zwycięstwa.

Pozostałe wyniki: Aspro —■ 
Stal St. Wola 102:86, Lech —Stal 
Bobrek 95:83, polfrost Bydgoszcz 
— Victor’a 77:79, Polonia War­
szawa — Górnik Wałbrzych 
109:87, AZS Lublin — Zastał 
86:88, PCS Śląsk — Stal St. 
Wola 92:78, Lech — Victoria 
75:89, Polfrost — Stal Bobrek 
93:92, Polonia — Zastał 79:85, 
AZS Lublin — Górnik 91:86.

1. Śląsk
2. Aspro
3. Zastał
4. Polonia
5. Stal St.. W.
6. Lech
7. Stal B. '
8. AZs Lublin
9. Victoria

10. Górnik
11. Polfrost
12. Hutnik

8 15 781—647
8 14 780—695
8 14 653—595
8 13 705—677
8 13 642—629
8 12 697—716
8 11 672—700
8 11 668—712
8 11 611—673
8 10 660—693
8 10 546—596
8 10 607—679

Los Angeles Lakers 
najlepsi w „Bercy”

W hali „Bercy” odbył się mię-, 
dzynarodowy turniej koszykarzy 
zorganizowany pod hasłem „Stop 
dla wojny w Chorwacji”. Wziął 
w nim udział Wicemistrz NBA, 
Los Angeles Lakers. Zajął on 
pierwsze miejsce, pokonując w 
finale Joventut Badalona 116:114 
(69:61). Najwięcej nunktów zdo­
byli Scott i Worthy po 22 — 
Villacampa 23, Thompson 17. W 
meczu o trzecią lokatę CSP Li- 
moges nokonał Dalmację Split 
105:91 (52:46). Najwięcej punktów 
zdobyli: Ostrowski (26) — Tabak 
(30).

Pod Ii-ligowym koszem
Oto wynik spotkań II ligi ko­

szykówki z udziałem- małopol­
skich drużyn: kobiety: Korona — 
Polonia Warszawa 55:102 (23:50), 
najwięcej pkt. dla Korony: Łap­
ka 17, AZS Zielona Góra — AZS 
Kraków 86:56 (48:27), Kaczmar­
ska 15, mężczyźni: AZS Kraków 
— Spartakus Jelenia Góra 65:75 
(39:39), Grymek 14, Turów Zgo­
rzelec — Wisła-Totus 74:72 
(33:42), Rozwora 36, Unia Tarnów 
— Legia 89:73 (50:39), Chrzanow­
ski 24.
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Lśniąca biel i nitki cynamonowe
Rozmowa i ROBERTEM KE. 

RENSKY, dentystą — praktykiem 
w Newmarket w Kanadzie

— Polacy wybierający się na 
dłuższy czas do Kanady czy Sta­
nów Zjednoczonych zawsze pa­
miętają o tym, aby zęby wyle­
czyć w kraju i nie ryzykować u- 
traty sporej gotówki w waszych 
gabinetach.

— Rzeczywiście dentystyka w 
Kanadzie Jest droga, skompliko­
wane leczenie zęba kosztuje na­
wet 600 dolarów co dla osoby nie- 
ubezpieczonej jest rzeczywiście 
sporym •wydatkiem. Nigdy jed­
nak nie żądam od moich stałych 
pacjentów natychmiastowego u- 
regulowania rachunku, dzielę go 
na raty, co zresztą ustalamy 
przed rozpoczęciem leczenia.

— Pacjent przychodzi z bólem 
zęba, » ty rozmawiasz o pienią­
dzach?

— Oczywiście. Wcześniej jed­
nak wyjaśniam mu na czym ma 
polegać leczenie, jakie metody 
mogę zastosować, która jest droż­
sza. która tańsza. Wybór należy 
do pacjenta.

— Oplsz swój gabinet.
— Jest całkiem typowy choć 

muszę stwierdzić że bardzo róż­
ni się od tego, który widzieliśmy 
wczoraj (adaptowano pomiesz­
czenia suszarni na 9 p. — przyp. 
k.b-j). Nie chciałbym nikogo ura. 
zić, lecz u nas nie byłoby możli­
we przyjmowanie pacjentów w 
tak ciasnym, nieprzytulnym, su­
rowym pomieszczeniu, a co gorsze 
trzymanie kilkunastu osób pod 
drzwiami, w wąskim korytarzu, 
gdzie nie ma miejsca nawet na 
postawienie krzeseł. W takich wa­
runkach nie mógłbym pracować, 
po prostu nie zjawiłby się u mnie 
ani jeden pacjent. Mój gabinet 
składa się z 3 pomieszczeń, pier­
wsze zajmuje moja sekretarka, 
która umawia pacjentów, wyzna­
cza terminy, prowadzi kartoteki, 
wysyła zawiadomienia o bada­

niach kontrolnych. Mniej więcej 
co pół roku przypominam pa­
cjentom o tych badaniach (posłu­
guję się w tej pracy kompute­
rem). Drugie pomieszczenie jest 
moje, a w trzecim, podzielonym 
boksami, stoją dwa dodatkowe 
fotele dentystyczne przy których 
moja asystentka może na przy­
kład skończyć zabieg lub przygo­
tować pacjenta do następnej fazy 
zabiegu.

— Przyglądałeś się pracy na­
szych dentystów, czym różnią 
się Ich i twoje metody leczenia?

— Nie rozpoczynam leczenia 
bez rentgenowskiego obrazu 
wszystkich zębów: prześwietlenia 
szczęki wykonywane są średnio 
raz na 3 lata, nie wykonuję też 
żadnego zabiegu bez znieczulenia. 
Jest jeszcze sporo innych róż­
nic wynikających m. in. ze stoso-' 
wanych w Kanadzie technik den­
tystycznych, doboru materiału 
itd., ale te dwie wydają się naj­
istotniejsze z punktu widzenia 
zarówno pacjenta — oczekującego 
szybkiego usunięcia bólu jak i

Na festiwalu „reklamówek”

„Cyklopy
(Inf. wł.) W sobotę zakończył 

się I. Międzynarodowy Festiwal 
Filmu Reklamowego. W Teatrze 
im. Słowackiego pokazano aż 100 
reklamówek, zrealizowanych 
przez 21 producentów. Jury pod 
przewodnictwem Jean-Pierre 
Vignole’a przyznało główną na­
grodę — Złotego Cyklopa produ­
centowi najlepszego filmu rekla­
mowego: Marisie. Rodriguez za 
reklamę kremu do rąk „Johnson 
and Johnson”. Wartość nagrody 
wynosi 76 min 800 tys. zł i ufun­
dowała ją w postaci kolumny re­
klamowej redakcja „Gazety Wy­
borczej”.

skuteczności leczenia. , Moja rola 
polega nie tylko na leczeniu, lecz 
także na udzielaniu porad, jak za­
pobiegać chorobom. Ogromną 
wagę przywiązujemy do profilak­
tyki.

— I oczywiście dzieci są w 
centrum uwagi.

— Naturalnie. W moim gabine­
cie jest specjalne miejsce dla 
dzieci, mnóstwo tu zabawek, ulo­
tek, kolorowych rysunków, są też 
nagrody — niespodzianki dla naj­
bardziej cierpliwych malców. W 
takim miejscu dziecko szybko się 
uspokaja, uwalnia od stresu i 
rzecz jasna można łatwiej i szy­
bciej wykonać zabieg. Rozma­
wiam z pacjentami, pouczam 
najmłodszych jak prawidłowo 
myć zęby, jak stosować popular­
ne u nas nitki dentystyczne i za­
wsze mam pod ręką, albo o sma­
ku cytrynowym, migdałowym, cy­
namonowym lub innym, według 
życzenia.

‘ Rozmawiała:
KRZYSZTOFA BIK-JURKOW

' rozdane
Srebrne Cyklopy oraz nagrody 

pieniężne w wysokości 25 min zł 
otrzymali: Leszek Rybarczyk — 
dla najlepszego reżysera filmu 
reklamowego, Ross Cramer — 
dla najlepszego operatora , zdjęć 
reklamowych, Tadeusz Ryłko — 
dla najlepszego scenarzysty i Bo­
żena Herdejewska za najlepsze 
wykorzystanie muzyki do filmu 
reklamowego.

Ponadto nagrodzone filmy zo­
stały wyróżnione przez prezesa 
Radiokomitetu nagrodą w postaci 
jednorazowej emisji na antenie 
Telewizji Polskiej, (wal)

„Milifary Arms '9T-pierwsza odsłona
(Dokończenie ze str. 1)

Co oferują polscy producenci? 
Przed halą wystawową stały dwa 
wozy ze Starachowic STAR 266 
stanowił eksponat firmy. Tere­
nowy samochód zastał przystoso­
wany dojazdy w trudnych wa­
runkach drogowych, przy pochy­
leniu terenu poprzecznym do 25 
stopni, a wzdłużnym do 35 sto­
pni. Może pracować w tropiku i 
w warunkach arktycznych. po­
konywać głębokość do 1,8 m. Zależ­
nie od wyposażenia może peł­
nić różne funkcje.

Drugi wóz był ekspozycją 
gdańskiego „Unimoru”, znanego 
z produkcji telewizorów, a dla 
wojska wytwarzającego radiosta­
cje i wyposażenie radiokomuni­
kacyjne. Na targach przentowa- 
no radiostację lotniczą na poło­
wę lotnisko. Amator prywatne­
go lotniska polowego mógł u- 
rządzenie nabyć wraz z wozem 
za niespełna 2 mld zł. Urządze­
nie to i cała rodzina innych stwa­
rza możliwość szybkiej łączności 
telefonicznej i telegraficznej bez- 
kablowej. Nie tylko dla wojska 
może służyć zestaw do łączności 
telefonicznej. Łączy on bezkablo- 
wo centrale i jest doskonałym 
do telefonizacji wsi. Cena w po­
równaniu z podobnymi urządze- 

• niami zachodnimi konkurencyjna, 
175 min zł.

Znacznie mniejszym wydatkiem 
byłby zakup „Kałasznikowa”. Z 
jednym magazynkiem „Łucznik” 
oferował za 160 dolarów, bagnet 
za 25 dolarów. Ręczną wyrzutnię 
granatów łzawiących oferowano 
za 150 dolaów. Za jedyne 700 
tys. „Łuc znik” sprzeda je pistole­
ty sygnałowe, potrzebne nie tyl­
ko dla wojaka. Powinny stano­
wić wyposażenie rybaków ! lu­
dzi naraż-nych na niebezpieczeń­
stwo w górach.

Nie tylko karabiny i pistolety 
mogą być przedmiotem transakcji 
wojskowej. Kilka lat temu ame­
rykańska armia zakupiła ód „Łu­
cznika” 5 tys. maszyn do pisa­
nia.

Podobnie jak stoisko „Łuczni­
ka” oblegana przez zwiedzających 
była Ceska Zbrojovka z Unher- 
skiego Brodu, również wytwarza­
jąca broń palną różnego typu, 
wojskową, sportową, myśliwską 
Pistolety CZ model 83 cal. .7,65, 
w które byli wyposażeni czescy 
żołnierze będący w siłach mię­
dzynarodowych podczas konflik­
tu w Zatoce Perskiej oferowano 
po 180 dolarów. Najdroższy był 
model CZ-85 od około 320 do 
prawie 350 dolarów, zależnie od 
wykończenia.

Południowy sąsiad . specjalizu­
je się w wytwarzaniu broni c o 
ozdobnych kolbach, grawerowa­
nych z rzeźbionymi „rekinkami”. 
Jedno z takich cacek podarowano 
prezydentowi Bushowi, pistolet 
CZ-75 compact ze złoceniami w 
"pięknym drewnianym pudełku.

Wyroby Ceskiej Zbrojovki są 
w Polsce znane, szczególnie przez 
myśliwych. Sprzeda je je znana 
firma wrocławska „Daszkiewicz” 
Wśród eksponatów „Daszkiewicza” 
na targach był również pistolet 
CZ-75. Jego cena po dodaniu cła 
i podatku wynosi około 500 do­
larów. Przedstawiciele firmy han­
dlującej bronią twierdzą, że w 
Polsce jest duże zainteresowanie 
jej nabyciem przez kolekcjone­
rów. Jest poszukiwana broń o 
walorach muzealnych. Na targach 
był okaz stanowiący marzenie 
wielu zbieraczy VlS, jeden z 30 
tys. wyprodukowanych przed 
wojna w Polsce. Bez amunicji 
najlepsza broń jest bezużyteczna. 
Szeroką ofertę przedstawiły Za­
kłady Metalowe „Męsko”, od a- 
municji pistoletowej pn- artyle­
ryjską.

W Sopocie wśród eksponatów 
nie było czołgu T-72 Ml. Koszto­
wny transport i brak miejsca na 
ekspozycję zadecydowały, że o- 
graniczono się tylko do katalo­
gów. Przedsiębiorstwo „Bumar- 
-Łabędy” kiedyś czołgi wytwa­
rzało w kooperacji ze Związkiem 
Radzieckim. Obecnie opiera się 
na rodzimej produkcji.

Ciekawe rozwiązania dla woj­
ska proponował warszawski „Kas­
przak”, dziesięciokrotnie tańszy 
od odpowiedników zachodnich 
zautomatyzowany system kiero­
wania. Jest on jednak niedostęp­
ny, mimo konkurencyjnej. ceny, 
przy absolutnym ograniczeniu 
wydatków budżetowych na po­
trzeby wojska. Ośrodki badawczo- 
-rozwojowe i instytuty badawcze 
oraz zakłady elektroniczne oba­
wiają się zniszczenia potencjału 
intelektualnego. Np. Przemysło­
we Centrum Oiptyki posiada roz­
wiązania jedyne w Europie 
Wschodniej z dziedziny noktowi- 
zji. wysokiej jakości, ale nieste­
ty drogie. System kierowania o- 
gniem do czołgu T-72 kosztuje o- 
koło półtora miliarda zł. nokto­
wizor pozwalający nocą widzieć 
nawet do 2 tys. metrów kosztu­
je ponad 80 min. Wojsko nie ma 
pieniędzy a zadłużenie wobec 
producentów wynosi dziesiątki mi­
liardów zł. Nie było ani jednej 
firmy z obecnych w Sopocie,_ któ­
ra by nie czekała na pieniądze 
od wojska.

Przemysł obawia się nadmier­
nego przeorientowania się armii 
w dziedzinie uzbrojenia na Za­
chód. Unowocześnienie armii i za­
opatrzenie jej w sprzęt o świa­
towym standardzie jest koniecz­
nością. Jak podkreślają wystaw­
cy „Military Arms” trzeba to zro­
bić w oparciu o rodzimy prze­
mysł. korzystając jedynie z li­
cencji. Bezpośrednie zakupy 
sprzętu u zachodnich producen­
tów nie powinny wchodzić w ra­
chubę z wyjątkiem niezbędnych 
urządzeń, których w kraju nie 
ma. Unowocześnienie wyposaże­
nia armii powinno iść w parze 
z unowocześnieniem rodzimego 
przemysłu zbrojeniowego, co przy- 
nie.nie korzyści całej gospodarce.

Sopocka impreza, obok walo­
rów handlowych, odegrała pozy­
tywną rolę iako forum dyskusyj­
ne najpoważniejszych zakładów 
zbrojeniowych w kraju.

WANDA BURAKOWSKA

/ eszcze tylko kilka dni i 
na powrót staniemy się 
państwem demokratycz­
nym. I aż dziw bierze, że tak 

monotonnie toczy się kampa­
nia wyborcza, że tak smętnie 
zrzucamy te 65 proc., które z 
tytułu porozumienia (lub, jak 
niektórzy twierdzą — niepo­
rozumienia) siedziało nam na 

■ karku. Zapewne też mało kto 
y, pomyśli o tym, że nasza od 

wieków reinko.rnująca się de­
mokratyczna. dziecina tym ra­
zem narodzi się najprawdo- 
poaobniej w zidiociałej, w naj­
lepszym przypadku pokurcz- 
nej otulinie umrzyka Stalina 
i jego plenipotentów. I choć 
lepsze to niż kostucha-kcmu- 
ńa, choć niejednemu łza się 
w oku zakręci na wspomnie­
nie czasów, gdy rządziło się 
jak się chciało, gdy talonem, 
batogiem zapędzało się do ro­
boty, do pierwszomajowych 
czynów i- tym podobnych hec, 
to jednak troszeczkę żal, że 
narodowy poród nie bidzie 
narodowym świętem, bo z gó­
ry wiadomo, że to upragnio­
ne dziecię wcale nie będzie 
cacane, ani nawet ładne.

Kto będzi® pieścił to dziecię^-
Co więcej: będziemy musie- 

li się nielicho natrudzić, by 
go utrzymać przy życiu, gdyż 
łono z którego narodzi się — 
marne. Nie trzeba być specjal­
nie bystrym, by dostrzec, że 
zapłodnione zostało w pośpie­
chu, to zadyszce, byle jak, by­
le tylko udowodnić, że jeszcze 
sie nie zdechło, że zdążyło się' 
do zapisu przed dwunastą. 
Znaleźli się nawet genetyczni 
eksperymentatorzy, ale wpa­
kowali za dużo „X-ów” i 
chromosomowy kod im się 
z warzył.

Tak, czy inaczej, przerażają­
ca jest mnogość partii i par­
tyjek, stowarzyszeń i ugrupo­
wań w przecudowny sposób 
rozmnożonych. Dzięki temu 
■możemy w studiu. telewizyj­
nym popatrzeć na panoptikum 
kukieł — kandydatów, podej­
rzewam wziętych z biedy, ła­
panki albo przerostu ambicji,

możemy wspólnie pobulgotać 
z lekko fermentującą melasą, 
z której od czasu do czasu 
wypływają na wierzch polity­
czne trupy. „Płyną” deklara­
cje i drętwe mowy, mało zró- 

. żnicowane w treści i stylu, co 
najwyżej ktoś tam przyniesie 
wianek kiełbasy, przewróci 
stolik, czy wyczyta coś z gó­
ralskiego kapelusza. Efekt te­
go taki, że ci, co mają coś do 
powiedzenia gubią się w spau- 
peryzowanej masie, a szklany 
ekran przypomina partyjną 
gablotę, z której emanowało 
dumne spojrzenie radosnego 
czerstwiaka — przodownika 
pracy.

Nic zatem dziwnego, że na 
tym tle nie najgorzej prezen­
tuje się partia pana Cimosze­
wicza — kleine aber nette 
Geselschaft — grupa, z do­
świadczeniem i tupetem, gru­
pa, która nie ma w zwycza­
ju przegapiać okazji. Lata 

doświadczeń sprawiły, że de­
magogia w ich ustach brzmi 
jęk konkret i z tym same 
kłopoty, bo na powrót trzeba 
ludziom przypominać, że za­
bawa z tymi panami w poli­
tykę, to nie żarty.

Lecz ' cóż... Sami wybrali­
śmy pomiędzy formami de­
mokratycznymi a gilotyną i 
teraz nic mądrzejszego nie da 
się już wymyśleć.

W całym tym rozgardiaszu 
jest jednak coś, co może-war- 
■to by odnotować — kto wie 
— może wpisać w wieczystą 
księgę naszej historii. Otóż 
lud, który z taką determinacją 
przeciwstawiał się przez całe 
lata komunistycznej indoktry­
nacji, nagle zwinął sztandary 
i poszedł do domu. Gdyby by­
ło inaczej, inna byłaby poli­
tyczna scena. A tak... Pozo­
stało jedynie paru zadziornych, ■ 
przeważnie z KPN-u, pozosta­

ła co prawda nie spalona, ale 
doszczętnie wyniszczona zie­
mia, którą próbują odkwasić 
pyłem z własnych głów tele­
wizyjni mędrcy. I nie zmieni 
tego faktu nawet ksiądz Tis­
chner, wołający na puszczy, 
że należy bard z o wnikli­
wi e rozważyć na kogo odda 
się swój głos, prawda jest ta­
ka, że w społeczeństwie pier­
wsze wolne wybory nie wzbu- i 
dzają większych emocji.

I pomyśleć... Śniły się'nam 
po nocach te cłiwile, gdy w 
glorii wić będziemy demokra­
tyczne dziecię — i po raz ko­
lejny okazuje sięt że łatwiej 
o glorię i sny niż o dziecię.

Z polskiego piekła dobiega­
ją różne krzyki, co wskazuje , 
na fakt, że ktoś nam wyciął 
psikusa i wcześniak już na 
chodzie. Utwierdzają mnie tu 
tym przekonaniu groźne po­
mruki „na górze" j. błogosła­

wioną, rozplotkowańa cisza 
„na dole”.

Nam niedopieszczanym .syn­
kom Europy, wiecznie zezują­
cym i mającym za złe, a je­
dnocześnie podziwiającym 
państwa stabilne i silne, naj­
trudniej przychodzi wykorzy­
stać szansę, jaką dał nam los. 
Z beztroską i głupawym u- 
śmieszkiem wykpiwamy ide­
ały, za które tak niedawno 
oddalibyśmy życie;, podgryza­
my się wzajemnie w sposób, 
który Wańkowicz już przed 
laty nazwał „kundlizmem”.

Trwać zwarcie jak kiedyś, 
zdaje się przerasta nasze mo­
żliwości: można stwierdzić, że 
tracimy jedność, gdy tylko de­
mokratyczny wcześniak roze- 
drze buzię. Czy potrafią go 
uciszyć pojedyncze głosy mą­
drych ludzi?... A może my, 
jako społeczeństwo potrafimy 
jedynie mamłać śliną w gębie: 
z ironią, patosem, czasami po 
pijanemu. Jeżeli tak, to kto — 
pytam — KTO za nas będzie 
pieścić to dziecię...?

ARTUR ILGNER
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Niezwykle atrakcyjnie zapowia­
dają się koncerty symfoniczne Fil­
harmonii Krakowskiej 25 i 2S bm. 
Ich dyrygentem będzie bowiem — 
po wielu latach nieobecności na 
krakowskiej estradzie — jeden z 
najwspanialszych polskich arty­
stów, Henryk Czyż, który przed­
stawi swoje wielkie kreacje VI 
Symfonii h-moll op. 74 „Patetycz­
nej" Piotra Czajkowskiego oraz 
młodzieńczej kantaty Ciaure’a De- 
bussy’ego „Syn marnotrawny”. Z 
orkiestrą i chórem Filharmonii 
Krakowskiej jako soliści wystą­
pią: Stefania Woytowicz — so­
pran, Jacek Laszczkowski — te­
nor, Zdzisław Klimek — baryton.

Co jest w tym tygodniu ważne? 
Otóż ważne jest, że w „Kinema­
tografie” czyli „Związkowcu” za­
czyna się dziś i potrwa do 26 bm. 
przegląd 6 filmów pod nazwą 
„Nonkonformiści, buntownicy, od­
mieńcy” — od „Butownika bez 
powodu” z Jamesem Deanem do 
„Człowieka-słonia” Davida Lyncha. 
Że w „Rotundzie” zobaczyć moż­
na — co jest rzadką okazją — 
sławną „Lisztomanię” Kena Russe- 
la z r. 1975 o życiu muzycznym, 
codziennym i seksualnym Franci­
szka Liszta, a 23 bm. głośny i wa­
żny film Agnieszki. Holland .„Za­
bić księdza”. Ze w Dyskusyjnym

Klubie Filmowym kina „Wrzos”, 
przedstawione zostanie „Ostatnie 
kuszenie Chrystusa” Martina Scor- 
sese, które wywołało tyle zamie­
szania, skandali, dyskusji . i wrza­
wy — trzeba więc obejrzeć i wy­
robić sobie własne zdanie. I na 
koniec: że już można cieszyć się z 
góry, bo 24 bm. kino „Mikro” po- 
każe „Podwójne życie Weroniki” 
Krzysztofa Kieślowskiego, jego 
canneński i gdyński sukces’ z na­
grodzoną aktorką francuską Irene 
Jacob. A zatem przed nami ty­
dzień pełen wrażeń! .

W galerii współczesnej sztuki 
judaistycznej „Hadar” przy ul. Flo­
riańskiej 13, jesienny sezon rozpo­
częła ciekawa wystawa malarstwa 
Małgorzaty Książek-Rożkowicz. 
Ekspozycja zainteresuje głównie 
panów, ponieważ autorka prezen­
tuje cykl aktów kobiecych oraz 
postaci cyrkowych.

Małgorzata Książek-Rożkowicz 
rozpoczęła studia na wydziale ma­
larstwa krakowskiej ASP, ale 
przeniosła się do Wrocławia, gdzie 
w 1973 roku skończyła wydział ma­
larstwa, grafiki i rzeźby PWSSP 
ze specjalizacją w zakresie ma­
larstwa. Miała już wystawy in­
dywidualne w Tarnowie i w Kra­
kowie. Uczestniczyła też w Mię­
dzynarodowym Triennale Rysunku, 
we Wrocławiu oraz w ogólnopol­
skiej wystawie „Tematy muzycz­
ne w malarstwie” zorganizowanej 
w Tarnowie w 1986 roku.

Maria Rzepińska — „Siedem 
wieków malarstwa europejskiego”. 
Wydanie czwarte, Zakład Narodo­
wy im. Ossolińskich, Wrocław — 
Warszawa — Kraków 1991.

Blisko 500-stronicowa księga-al- 
bum prof. Rzepińskiej, ilustrowa­
na 223 reprodukcjami czarno-biały­
mi i 91 kolorowymi (drukowany­
mi w Ljubljanie) u’ azuje ogrom­
ne wartości malarstwa europejs­
kiego od XIV do XX w. Ciekawe 
jest również posłowie Autorki, w 
którym pisze m. in. o wątpliwych 
wynikach fizyko-chemicznych ba­
dań obrazów Rembrandta, na pod­
stawie których usunięto z pełne­
go katalogu jego dzieł (z 1913 r.) 
przeszło 500 obrazów, nie wyko­
nanych pono „ręką samego mi­
strza”! Wątpliwości, budzi także re­
nowacja sklepienia Kaplicy Syks- 
tyńskiej Michała Anioła, za pomo­
cą najnowszych środków techniki 
konserwacyjnej, jak też odrestau­
rowanie „Ostatniej Wieczerzy” Leo­
narda da Vinći. Mimo stwierdze­
nia Autorki, że „książkę tę nale­
żałoby właściwie napisać na nowo, 
ale na taki wysiłek już się chyba 
nie zdobędę”, warto wziąć ją po­
nownie do ręki, zwłaszcza, żf edy­
cja jest nie tylko piękna pod 
względem typograficznym, ale i 
tekst napisany jest w doskonałej 
polszczyźnie, z czym nie zawsze 
mamy do czynienia w pracach u- 
czonych.

☆

Okoliczności zorganizowania nie­
udanej atmosfery zastraszenia wo­
kół ks, Jerzego Popiełuszki, a po­
tem tragedia planowo dokonanego 
zabójstwa tego kapłana w dniu 
19 X 1984 r., ujawnienie zbrodni, 
wreszcie proces przeciw zabójcom, 
podczas którego wystąpienia o- 
skarżyeieli znamionowały niejed­
nokrotnie napaści na ofiarę „bre­
dni — to w najkrótszym omówie­
niu treść „Świadectwa” — książki 
Waldemara Chrostowskiego, przy­
jaciela i kierowcy ks. Jerzego Po­
piełuszki.

Publikację tę wydała oficyna 
IRSA, działająca od roku w Kra­
kowie (z księgarnią na Wawelu 
pod arkadami), a istniejąca już 
od 1980 r. we Florencji i Wiedniu. 
Książkę, liczącą ponad 360 stron, 
poprzedzoną słowem ks. Kazimie­
rza Jancarza, a opracowaną gra­
ficznie przez Jacka M. Stokłosę, 
wydano na świetnym papierze, 
przez co zdjęcia archiwalne i au­
torstwa Erazma Ciołka — ks. Je­
rzego, grona mu najbliższych, oraz 
dokumentacja z sądu — zyskały 
trwały walor.

Ostatnio ukazało się III wyda­
nie przewodnika po "Francji, któ­
rego autorami są Danuta Knysz- 
-Rudzka i Marek Rudzki. Przewo­
dnik opublikowany przez KAW 
został zaktualizowany z końcem 
1900 roku, ale autorzy zaznaczają, 
że w międzyczasie zmieniły się 
np. ceny żywności 1 posiłków w 
restauracjach.

Czytelnicy znajdą w przewodniku 
ogólne wiadomości o Francji, ka­
lendarium wydarzeń historycznych 
oraz propozycje zwiedzenia naj­
ważniejszych zabytków Paryża 
w ciągu 1 lub 3 dni. Kto będzie 
miał więcej czasu, może skorzy­
stać z tras spacerów po stolicy 
Francji lub zajrzeć do miejscowo­
ści położonych w okolicy Paryża. 
Przewodnik zawiera też omówie­
nie ważniejszych szlaków prowa­
dzących z Paryża do Francji pół­
nocnej,' w dolinę Loary, do Bre­
tanii, Kraju Basków i granicy hi­
szpańskiej, do Tuluzy, przez Lan- 
gwedocję i Prowansję, do Lotaryn­
gii. i Alzacji. Ilustrowany jest ry­
sunkami najbardziej znanych za­
bytków, mapką Francji i planem 
Paryża. Cena 19.000 złotych.

kPLAYLISTA
radia RMF »

na okres od 21 do 27 
października 1991 r.

Powerplay: Kristy McCoIl — Ali 
I Ever Wańted.

LISTA As (utwory grane mini­
mum trzy razy dziennie): 1. PAU­
LA ABDUL — Blowing Kisses In 
The Wind;, 2. ANIMAL LOGIC — 
Rosę Coloured Glasses; 3. BANDE- 
RAS — Why Aren’t You In Love 
With Me; 4. BELINDA CARLISLE 
— Do You Feel Like I Fe.el; 5. 
CHER — Save Up Ali Your Tears; 
6. BEVERLEY CRAVEN — Wo- 
man. To Woman; 7. ALICE CO­
OPER — Love’s A Loaded Gun; 

8. GUNS’N’ROSES — Don’t Cry; 
9. MARILLION — Dry Land; 10. 
JOHN O’KANE — The Dance 
On (N); 11. REM — The One I 
Love; 12. REMBRANDTS — Save 
Me; 13. BOB SEGER — The Fire 
Inside; 14.. SIMPLE MINDS — 
Real Life (N); 15. SIMPLY RED 
— Something Got Me Started.

LISTA B (utwory grane mini­
mum raz dziennie): 1. MICHAEL 
BOLTON — When A Man Loves 
A Woman; 2. DEACON BLUE — 
Closing Time;, 3. DIRE STRAITS 
— Heavy Fuel; 4. ELO PT 2 — 
For The Love Of A Woman; 5. 
FARM — Groovy Train; 6. AMY 
GRANT — That’s What Love Is 
For; 7. CHESNEY HAWKES — 
Secrets Of The Heart; 8. HUE —■ 
CRY — She Makes A Sound; 9. 
LEVEL 42 — She Can’t Help Her- 
self; 10. JOHN MELLENCAMP — 
Get A Leg Up (N); 11. MIKĘ 
AND THE MECHANICS - Ston 
Baby; 12. MOCK TURTLES — 
Strings — Flowers (N); 13. VAN 
MORRISON — Why Must I- Al- 
ways Explain (N); 14. ALISON 
MOYET — This House; 15. OZZY 
OSBOURNE — No Morę Tears (N); 
16. JOHN PORTER — MIRROR — 
Love — Suffering; 17. PRINCE — 
Cream; 18. ROBBIE ROBERTSON 
— What About Now (N); 19. DA- 
VE STEWART — Crown Of Mad- 
ness; 20. SWEETMOUTH — Fear 
Is The Enemy Of Love (N); 21. 
TINA TURNER — Lovs Thing 
(N); 22. U2. — The Fly (N); 23. 
GINO VANELLI — Sunset On 
L.A.; 24. WORLD OF TWIST — 
Sweet; 25. YELLO — Who’s Gone.

(N) — nowość na playjiście.
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BIURO HANDLOWE
Kraków, ul. Krakowska 36

Pamiętaj:
Radości dziecka nie da się przeliczyć na pieniądze!

A A U n M I «• H Kraków, ul. Racławicka 56»SPARK« Ltd. sss”
oferuje w ciągłej sprzedaży hurtowej i pólhurtowej

ARTYKUŁY SZKOLNE I BIUROWE 
bezpośrednio od najlepszych producentów europejskich. 

Bardzo szeroki asortyment, wysoka jakość, ciągłość dostaw, doskonale ceny, 
dla najlepszych odbiorców bardziej korzystne warunki finansowe.
W naszej ofercie znajdą Państwo szereg praktycznych i tanich prezentów Mi­
kołajowych. W przygotowaniu specjalna oferta Gwiazdkowo-Karnawałowa!

Mamy już ponad 500 odbiorców w całym kraju.
Mogą Państwo powiększyć to grono!

MEBLE
• pokojowe
• kuchenne
• zestawy młodzieżowe
• meble tapicerowane kra­

jowe i importowane
• meble w zestawach i po­

jedynczo

poleca

DOM MEBLOWY

»Na Basenieu 
k/Polfy

ul. Eisenberga 2, 
<@•55-11-82

w godz. 10--18

KSEROKOPIARKI I TELEPANY CatlOH
Panasonic - TELEFONY, CENTRALKI TELEFONICZNE, FAXY 
MASZYNY DO PISANIA - OPTIMA/Robotron
CASIO, CITIZEN - KALKULATORY, DATA BANKI

(Gromadzimy usługi sertuisome uj zakresie napraw w/w sprzętu)

„WAP-POL” 
myjemy wszystko: 
— elewacje 
— tynki 
— posadzki 
urządzeniami KSrchera

Tel. 55-13-31 
ul. Dauna 32 

e-1673

I Nowo otwarta 
i HURTOWNIA 
g ’ OBUWIA 

sieci „Lastmak”

2?

poszukuje
lokali sklepowych 

w centrum
tel. 43-20-49, 67-37-34 

8—16
67-26-94, po 18

mg-15®7

Rynek Kleparski 13 
Kraków, tel. 22-07-51

POJEMNIKI 

PIWNE 
SPRZEDAM

KUPIĘ:

BUTELKI 
0,33 i 0,5 I 

oraz butelki z Pepsi Coli 

66-82-20 
TgjF lub 66-95-22 
, wew. 12-49

FIRMA 
HANDLOWA

FIRMA HANDLOWA 
ŁODZlNSCY

Sklep Jubilerski

przyjmujemy 
pożyczki dewizowe

na korzystnych warunkach 
pod prawnymi gwarancjami

zaprasza
Kraków, Szlak 26

godz. 8—16 Ź
| tel.33-99-77 |

C.M.S. „JUSTYNA"
Computer Massage Studio, tel. 34-43-00 

MIOTERAPIA — Nowa droga do świetnej sylwetki 
— odchudzanie — bioprądy 
— kuracja odmładzająca twarzy (wyprężania zmarszczek) 
— odchudzanie — drenaż limfatyczny 
— masaż rekreacyjny

Kraków, ul. Józefitów 3

| UWAGA HURTOWNIE 
p I DETAL!

■ Napoje 1,5 I
Z piwo
b najniższe ceny
J fft oferuje
5 P.Z. „Frascati”
S Kraków-Tyniec
» ul. Bogucianka 15a 

g tel. 66-54-77, 67-53-66 + fas 
g-2619

■?-

MIODU
NATURALNEGO 
i ORZECHÓW . 
ŁUSKANYCH

MARK-2 j
Hurtownia |

Chemii Gospodarczej <
i Kosmetyków |

KRAKÓW 4
ul. Stoczniowców 3 4

(ZREMB) «
tel. 66-91-08 £

czynna pon.-pt. 3—16 Y 
sobota 8—14 ?

oferuje: <
— środki do prania i uirzy- Ą 

mania czystości 4
— kosmetyki <
— wyroby uzupełniające, i 

wata, podpaski, papier g 
toaletowy itp.

krajowe i importowane 
Wyroby krajowe w cenach 

zbytu fabrycznego.

iniinniiimnnimuniiiinizuniii
| WAGI I

handlowe E
| laboratoryjne E
E analityczne
= szwajcarskiej firmy s 

„Precisa” E
E oferuje
| „ARTI-bis” E
5 KRAKÓW “
“ uL Makuszyńskiego 10 ~
Z tel. 36-59-42, fax 36 58-85 E
5 ZAPRASZAMY 9—16 S
E M-1167 Ś■* aa
TnnniinHiiiiiiiHMiMmiHiHmiu
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I ZARZĄD OCHOTNICZEJ STRAŻY POŻARNEJ
- w Biskupicach

sprzeda
samochód marki „San” (autobus)

? w całości lub na części
« Samochód można oglądać w dniach od 22 do 27 października
5 1991 r. w Remizie OSP w Biskupicach k, Wieliczki. iio

iin
iif
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iii
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iif
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Mów po angielsku!
STUDIUM JĘZYKOWE 

THESAURUS INTERNATIONAL
zaprasza na 

konwersacje w języku angielskim 
prowadzone przez Native Speakera of English

Zapisy: Kraków, ul. M. Curie-Skłodowskiej 9/5 (przecznica z 
ul. Westerplatte), I piętro, tel. 22-01-43 w godz. 10—17, w soboty 
w godz. 10—14. '

Ilość miejsc ograniczona!

TEATR STU f

| zatrudni ogrodnika |
i * z kwalifikacjami jK
| do pracy w Ośrodku Teatru w Ochodzy k. Skawiny .'1
| Kontakt: tel. 22-22-63. g

W :SV'
-su M *

OGŁOSZENIA EKSPRESOWE

PRZY UL. O POLSKIE J 12

Duży sklep (85 m2) 
w centrum handlowym Krakowa 

ODSTĄPIĘ 
Oferty: Kraików 14 skrytka pocztowa 78

NOWO
OTWARTY KOMIS SAMOCHODOWY

zaprasza w godz 9 1 7

OFERUJEMY: PRZYJMUJEMY:
dobre samochody w kómis na korzystnych warunkach

GWARANTUJEMY SKUPUJEMY:
atrakcyjne ceny —    płacimy gotówką

Zestawy młodzieżowe, kuchenne, biurka, ławy 
narożne, stoły, komody, krzesła obrotowe, 

taborety barowe, szafy jednodrzwiowe, regały 
biblioteczne

poleca

SKLEP MEBLOWY „AIMIS", 
U L. I< R O WG. D E R S KA 62

iiniinimiimmnHimnnnmnn*
HURTOWNIA !

RAJSTOP s
poleca 

rajstopy 
po atrakcyjnych cenach 

midi — 5.300 zł 
Sklep — Kraków, ul. Koś­

ciuszki 16.
ló-F g 

imiiinmimHHmmimmiiutnn

Firma
TELKOM”

instaluje centralki wie­
lofunkcyjne w zakładach 
pracy, w domkach szcze­
gólnie w zamian za apa­
raty ZAS

— prowadzi serwis

— instaluje fas, telex, na­
głośnienia, telewizję 
przemysłową

tel./fax (6-12) 55-15-21
e-2262

HMT
AKCESORIA 

AUTO CZĘŚCI 
VW, AUDI:

— uszczelki, klocki i szczę­
ki hamulcowe, paski, fil­
try, oleje, kosmetyki, itp. 
bagażniki na wszystkie 
auta.

SKLEP
A CENY HURTOWE!

Kraków, ul. Krowoderska 67

PffiE

Hurtowa sprzedaż 
niasaModnych zestawów 

wie 
angielskiej firmy

MSB
modele SS60601.559000Cs ttsoremO 
■ra dakoriarg F8tas®ł.,‘WaA,KTI.4 

Rewelacyjne ceny R 
Prowadzlag również eprsedaż 

detallcsną i montaż
PrsedsIęblorstMa Eksportowo- 
-Importami PREX1M sp. s m. 
30-037lGrakówAiaioNacUego 4/5 
tal. 34-55-00. w godz. 8.30-15X0

1 PRZEDSIĘBIORSTWO
| WIELOBRANŻOWE
I „LEMAR”
a Kraków

os. Kościuszkowskie 5

i informuje
o uruchomieniu

| hurtowni
oferując

| szeroką gamę
g tanich i atrakcyjnych
ff — zabawek

— art, papierniczych
■ Hurtownia czynna w godz.
S 8.30—16, oprócz sobót.
I ZAPRASZAMY!

»MALCO«

:ZRB wykonuje

REMONTY
BIUR 

SKLEPÓW 
ZAKŁADÓW 

) & 
po konkurencyjnych cenach 

krótkie terminy 

21-00-29 
wieczorem 77-77-85.

......................................................................1ZJ1U.I

KRAKÓW UL ODRZAŃSKA 1

BMW 525i
lipiec 1990 

bogate wyposażenie
24 zawory 

przebieg 23.860 km 

teł. 22-26-11 wewn. 196 
po godz. 19

g-3836

studio szyldów 
i reklamy

©666450 9”1B’
56 13 12*--2t

Blacha 
ocynkowana 

1,5X1250X2500 

kątownik 
25X25X3 

oferuje
PRZEDSIĘBIORSTWO 

WIELOBRANŻOWE 
Kraków 

tel. 33-22-57

ZNICZE 
austriackie

czas palenia 
72 i 36 godz.

tel. 31-55-65

spółka „PATI” 
Kraków, ul. Szewska 21 

g-1275

JHIIlIIIIIIIHIIIIIIIIIIIIIIIIlIllIllllIllligiiiiiitiiliiiitiiiiiiiiiiiiiiiiiilllini’, 

i POLSKO-RADZIECKA
= FABRYKA WYROBÓW

CHEMH GOSPODARCZEJ 
I PERFUMERYJNO-KOSMETYCZNYCH

„MIRACULUM” 
w Krakowie

5

I

zatrudni
kierownika działu inwestycji

5 Wymagane:
— wykształcenie techniczne

| — praktyka w prowadzeniu zagadnień inwestycyjnych
i Preferowane uprawnienia budowlane.
5 Zgłoszenia przyjmuje Dział Kadr i Szkolenia Kraków', ul.
S błocie 23, tel. 66-70-22 wewn. 372, 330, 322.
ammiiiiiiiiiiiiimiiiiiiiiiitiiiiiiimiiiiiimiiiiiimmiiimimiiHiiułw

' i *■ S

§
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Przedsiębiorstwo Konfekcyjne 
„WIMARC”

Kraków-Mydlniki, ul. Godlewskiego 10 — 1600 m od Bronowie 
Teł. 36-99-99, 36-98-97

wysoko kwalifikowane:
SZWACZKI DO SZYCIA SPODNI I KURTEK 

FIRMA ZAPEWNIA
•— usługi eksportowe
—- jednorodność linii produkcyjnej
— wynagrodzenie od 2.000.000 wzwyż
—- pracę na najnowszym sprzęcie
Mile widziane brygady 5—10-ogobówe.
Dojazd autobusami: „A” — pośpieszny, 208, 226.

g-2596
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W KRAKOWIE

J Polecamy tarcicę, krawędziaki.

DREWIMO
tMilwaW7JAJ'., »;•$?5

informacje o treści ogłoszeń drobnych\ 

w poszczególnych numerach
wDZlENNIKA POLSK!EGO«

55-52-87
21-64-78
44-49-32
11-75-48

KRAKÓW:

TELEFONICZNA
AGENCJA INFORMACYJNA 
od poniedziałku do piątku 

w godz. 9—18

OGŁOSZENIA do

DZIENNIKA 
POLSKIEGO
przyjmujemy również 

w REDAKCJI:
★ KRAKÓW, ul. Wielopole 1, 

pok 212 lip tel 21 45 T2.fax 
(012) 228249 w godz 8 17

* NOWY SĄCZ ul Narutowicza 
6 tel <0 '8i 20449 ta* 20478

* TARNÓW. ul Krakowska 12, 
tel ta> t0i4> 213520

★ BOCHNIA, ul. Solna Góra 15, 
(wejście od ul Niecałej), 
tel/fax (0197) 25622

rr w godz. 8 00—16.00 -w

TAPETOWANIE. — 44-83-43.
’ C-287G

KIEROWCĘ ńa -Stara, emeryta lub 
rencistę — przyjmę. 47-48-29.

g-2842

TRANSPORT międzynarodowy, kra­
jowy (2- .tony). 47-47-99, wewn. 240.

C—2872

TELENAPRAWA — Neptun, Helios.
33-51-17. g-u<

PIEKARZA wysokokwalifikowanego 
na bardzo dobrych warunkach — 
przyjmę. Bochnia* tel. 248-49.

g-2969

PRZYJMĘ zlecenia na remonty, fli­
zy, tynki, malowanie. Tel. 55-60-43.

PRZYJMĘ kierowcę na Stara z przy­
czepą. .Tel. 12-40-33, wewn.; 180, po 19. 

g-2734 .

KRATY, regały, bramy, ogrodzenia, 
konstrukcje reklam — wyrób i mon­
taż. Tel. 44-49-36, po południu.

g^2927
FIRMA zatrudni szwaczki i kro jeży­
nie ’ na korzystnych warunkach. — 
43-45-55, (14—19). C-2866

SERWIS i przystrajanie sprzętu RTV 
ELTE. Wadowicka 12, tel. 66-89-87.

g-2726
FIRMA zagraniczna zatrudni księgo­
wego ze znajomością angielskiego i 
systemów komputerowych. — Oferty 
1167 Biuro Ogłoszeń „Garmond” pi. 
Szczepański 2, Kraków.

MALOWANIE. — 37-16-84.
g-2831

AUTO ALARMY.' —''Biernackiego 3, 
(10—17). g-2846

STOLARZA samodzielnego zatrudni 
firma. 36-56-46, po 20.

g-1168

FRYZJERKĘ — chętnie mistrza — 
zatrudnię (Śródmieście) 66-20-48.

m.g-2415

ZRZESZONY, koncesjonowany prze­
wóz towarów io 2 ton — ceny do 
uzgodnienia. Tel. 11-81-37.

KIOSK — Plac Centralny — sprze­
dam, wydzierżawię — 47-19-27.

mg-02412

FIRMA zatrudni pracownika 55-40-49.
mg-2423

FLIZOWANIE — tel. 44-24-60, (16—20).
e-2333

ELEKTRYKA z uprawnieniami i Spa­
waczy z uprawnieniami zatrudni fir- 

; ma prywatna. Atrakcyjne zarobki. —
Zgłoszenia — Wieliczka-Krzyśzko- 

I wice, ul. Ochota 14, od 8 do 15.
e-02313

DZIAŁKĘ 16 a w Bronowicach — 
sprzedam. — Tel. 36-78-79, w godz. 
10—17. e-2768

DOM do wykończenia Mników — 
sprzedam. Tel. 21-43-61.

g-2714

SPRZEDAM — działkę budowlaną 
uzbrojoną 14 a — Grębałów. 44-12-S.Y, 
po 18. C-2833

SPRZEDAM działkę budowlaną 50 ar
— Lusina. Szczurek Krystyna — 
Gaj 218. mg-01582

ZAMIENIĘ M-2 spółdzielcze w No­
wej Hucie na duże mieszkanie. Tel. 
grzecznościowy 43-76-28 w godz. 17—19. 

mg-01598

SPRZEDAM mieszkanie własnościo­
we 46 m2 — tel. 48-08-75.

mg-02417

SPÓŁKA poszukuje lokalu biurowe­
go z telefonem. Tel. 36-09-87.

g-3004

POKOJE do wynajęcia pracowni­
kom. — Tel. 36-84-C7.

g-2911

'POSZUKUJĘ mieszkania. ^5-35-17.
. - g-54353

ODDAM w dzierżawę pomieszczenia 
na gabinety lekarskie, biura. — 
55-14-68. g-1924

DO wynajęcia M-2. Tel. 66-95-90.
g-2805

WYNAJMĘ 50 m2 oraz 100 m2 — siła, 
woda, ogrzewanie — 4 km od Kra­
kowa. Tel. 33-01-27, godz. 8—15.

g-2837 '

BRAMY — kraty — ogrodzenia 1 
inne z montażem wykonuje Zakład, 
tel. 56-27-71, 33-63-03.

D-2214

REMONTY budowlane, roboty mu­
rarskie, tynki wewnętrzne, posadzki 
i wylewki cementowe, płytki tera­
kota i lastryko oraz posadzki lastry­
ko— wykona zakład. Tel. 55-15-94.

g-26-35

MOTORYZACYJNE

SIERRA 2,3 D, 1986 — sprżedam. —
Tel. 22-74-55. e-2334

sprzedam Ford Orion 1985. — Tel.
48-37-00 ' C-2375

FIATA Croma Turbo, benzynowy, 
1986 — ’ sprzedam. Tel. 37-93-93.

g-2970

ASCONA 1,6 S, 1982 — sprzedam. — 
37-15-39 — wieczorem.

e-2839

SPRZEDAM skrzynię biegów „ma­
lucha”, nieużywaną. 12-71-54.

g-2770

DACHÓWKI blaszane ocynkowane, 
rynny — tanio sprzedam. — Tel. 
48-35-12. C-2377

FUTRO norki nowe — tanio sprze­
dam. 48-19-26. C-2367

AUTOBUS Neoplań 33 miejsc — ta­
nio. Tel. 44-10-48.

C-2868

BOKSERKA — suczkę — sprzedam.
55-70-48. M-1I87

sprzedam części do Trabanta. — 
37-92-94, wieczorem.

g-3033

A & P oferuje sztuczne kwiaty (m. 
in. doniczkowe) import USA. Kra­
ków, ul. Michałowskiego 2, tel. 11-71-82

SPRZEDAM 2 nowe stoły bilardowe. 
55-65-74, po godz. 17.

g-2SS7

SPRZEDAM, tapczany jednoosobowe 
— tanio. 55-14-68.

g-1926

KOMBAJN — sprzedam. Tel. 117-909.
g-2173

MASZYNĘ dziewiarską Electronic 
6990 i overiock 797 — sprzedam. Tel. 
21-17-89. g-3001

najtańsza glazura ' schodowa • — 
hurtownia LUK, Cystersów 26.

g-3024

KAMAZ 53-20 skrzyniowy, stan bar­
dzo dobry — tanio sprzedam. Tel. 
11-39-41, godz. 6—14.

g-2967

KUPNO
KUPIĘ wał korbowy Mercedes 240 D 
na drugi szlif. 12-77-01.

D-2228

KUPIĘ cykliniarkę. 48-48-79.'
C-2876 A

wytnij ‘j

CAŁODOBOWA f
J POMOC DROGOWA ?
i (drobne naprawy) (
I Kraków Łokietka 19 i
J Telefon: 34-23-51 |

Zachowaj |

RÓŻNE

POSZUKUJĘ odbiorców używanych 
lub uszkodzonych samochodów i 
części zamiennych z rynku amery­
kańskiego. Tel. 34-03-35.

g-2787

POSIADAM sklep przy głównym 
ciągu handlowym w Nowej Hucie. 
Oczekuję propozycji. — Oferty 1725 
„Prasa” Kraków, Wiślna 2.

C-2862

SZKOŁA PODSTAWOWA Nr 128 
ul. Ułanów 31, teL 11-05-25

W y n a j m i e:

siłownię ♦ salę gimnastyczną
♦ sale lekcyjne O gabinet 

stomatologiczny
Organizuje

uroczystości weselne ♦ giełdy ♦ 
zjazdy

ZABÓJCZO NISKIE CENY! 
ZAPRASZAMY!

Olsza

TOWARZYSTWO 
POLSKO- SZWEDZKIE

organizuje

KURSY
JĘZYKA SZWEDZKIEGO 

za 8-miesięczny kurs (2X w 
tygodniu po 2 godz.) tylko 
650.000.—zł. Zapisy w Szkole 
przy ul. Dietla 70 — 24 hm.

(czwartek) o godz. 17-tej) 
TEL. 22-71-83

Pośrednictwo „OLSZA”
Kraków, ul. Olszańska 16, przecznica dawnej Ul. 
Marchlewskiego, tel. 11-25-33, dojazd T: 2, 11,12 

(Rakowice), czynne w godz.
10—18, w soboty 10—14

— Poszukuje mieszkań do wynajęcia i sprzedażyC wynajmu­
jący nic nie płaci). •

— Oferuje wyceny nieruchomości przez biegłego sądowego.
— Poszukuje domu w okolicach Zakopanego do kupna, dom 

ten może być częściowo zamieszkały, może być do remontu, 
— oferuje działki budowlano-usługowe ‘w różnych okolicach 
— wynajmuję mieszkania, domy, lokale usługowe,
— Oferuje do sprzedaży m. in.:

1) Kr. Jadwigi, 39 mkw., telefon, 2) Brogi, 38 m kw., tele­
fon, 3). Złoty Wiek, 50 m kw.. telefon, tanio. 4) ul. Olszańska, 
66 m kw., 2-poziomowe, garaż, telefon, d. standard. 5) płk Beliny 
Prazmowskiego (dawniej ulica Marchlewskiego), ’ 30 m kw., II 
P., hipot., 6) Skotniki, 270 m kw., 14 ar 7) os. Na Stokach. 42 
m kw., tanio, 8) os. 1000-lecia, 63 m kw.. telefon. 9) ul. Gdań­
ska, 39 m kw., 2 pokoje, 10) ul. Łużycka,- 47 m kw„ 11) ulż 

,.../ Krótką, k/St. Kleparza, 30 m kw., hipot, 12) ul. Młyńska. 35 
} m kw., 13) Cż. Prądnik, ul. Powstańców, 46 m kw., telefon 
4 1.4) os. 1000-lecia, 63 m kW„ telefon. 15) ul. .Barbary (Bieża- 
I nów), 50 m kw., 16) ós. Kazimierzowskie 24 m kw. 17) os. 
4 Dąbrowszczaków. 48 m kw., 18) Warszawa ul. Krucza, 48 rii 
( kw., b/Stegny, 48 m kw., telefon, 19) Stary Sącz, 50 m kw., 
r 20) Myślenice, 68 m kw.. hipot. 21) ul. Kobierzyńska, działka 
J 50 ar, 22) Trzebunia koło Myślenic, dom całoroczny, . duża 
i działka, 23) Trzebunia, na trasie Dobczyce — Myślenice, dom, 
5 300 m kw., garaż,. 8 ar, 24) Bukowina. Tatrz., ładny dom, 3- 

, kondygn, 7 pokoi. 200 m kw., działka 12 ar.' 25) Myślenice — 
( Osieczany. dom letniskowy, nad rzeką Rabą. 26) Łęg, 50 ar, 

: ■ działka usługowa.
Zapraszamy do naszego Biura, u zbiegu ulic: Olszańska — 

;Bandurskiego, wjazd od strony ul. Brodowicza lub Grochow- 
.1 skiej.

©

©

GARBARSKA 14 („Va Bank”), USD; 11800—11900 DEM- 
6830—6900, ATS: 950—980.
RYNEK GŁÓWNY 9 („Renesans”), USD: 11880—12000 DEM- 
6860—6950, ATS: 940—960, FRF: 1940—2000. . ’
WIELOPOLE 3 („Wielopole”) — punkty czynny do 22 — 

1J8Ó0—12000, DEM; 6800 (nie ma sprzedaży).
SZPITALNA 34 („Hasawa”), USD: 11600—11950. DEM- 6800 
—7000.

Firma Handlowa Łodzińscy
RYNEK KIEPARSKI 13, USD: 11800-11950, 
DEM: 6750—6900, FRF: 1930—2000 ATS- 95ff ' 
—970.
DŁUGA 8 („Teresa”), USD: 11800—12000, DEM: 
6750—6900.
KAŁWARYJSKA 25 i 36, SZEWSKA 12 , .i,Ewa”),

©

. *1 @ kiorzmciy

USD; 11800—12000, DEM: 680(1—70Ó0, ATS:. 930—950 G3P- 
19000—19500, FRF: 1930—2000.

Firma Handlowa Łodzińskich przyjmuje pożyczki w dewizach 
gwarantując zabezpieczenie i wysokie odsetki!

Firma Handlowa A.A. Słońscy
© GRODZKA 50, USD: 11850—12100, DEM: 6800—7000 ATS- 

950—990, FRF: 1930—2020.
Firma Handlowa Słońskich przyjmuje pożyczki w dewizach, gwa~ 

rantując zabezpieczenie i wysokie odsetki!

Notowania z 19 października br.

Firma Handlowa Łodzińscy — „KOBE”, ul. Szewska 19, tel.- 
21-91-57, ul, Dietla 77, tel.: 21-90-38 prowadzi:

Sprzedaż hurtową i detaliczną kamieni jubilerskich! Skup złomu 
złotego pr. 0,583 — 71.000 zł za gram; wycena (ul. Dietla 77).

Biuro Pośrednictwa Nieruchomości 
Krystyna Łodzińska-Huhert

Kraków, ul. Wiślna 10, tel.: 22-62-30, 
czynne: pon.-piątek 10—17.00

Pilnie poszukujemy do kupna domu mieszkalnego w Myśleni­
cach! Równocześnie poszukujemy do kupna i wynajmu mieszkań 
i domów na terenie Krakowa oraz parce! budowlanych w zachod­
niej części Krakowa.

Posiadamy duży wybór ofert domów, mieszkań, kamienic, gospo­
darstw rolnych, działek budowlanych, przemysłowych i rekrea­
cyjnych.

Przyjmujemy pożyczki w dewizach gwarantując zabezpieczenie 
i wysokie odsetki!

FIFUWK - PROJEKT
BIURO POŚREDNICTWA HANDLU 
NIERUCHOMOŚCIAMI

KRAKÓW, ul. LAMPEGO 7, tel : 12-65-95
czynne w godz. 11 —17 (w soboty i święta nieczynne)

SPRZEDA DOMY W TYŃCU: 10 letni. 120 nP _|_ n a + telefon 
za 45000 doi., 3 letni 250 m1 -}- zakład usługowy, 150 m2 -f- 13 a + 
telefon — posiadłość nadająca się na biurowiec, pensjonat, rzemio­
sło, lokal rozrywkowy itp. 150000 doi., DOMY NA WOLI JUSTOW- 
SKIEJ: 3 letni 350 m2 -|- 6 a -f- telefon + bardzo-kosztowne wy­
kończenie za 320000 doił., 11 letni 220 m2 -f- 14 a -f- teiefón za 220000 
doi., 25 letni 120 m> + 6 a -|- telefon za 95000 doi., DOM DO WY­
KOŃCZENIA W MAŁYM ZAKRESIE 220 m2 + 6 a + telefon za 
150000 doi. Działka budowlana w Tyńcu 9 a za 8000 doi., teren bu­
dowlany w okolicy osiedla Lesisko 1 ha cena do uzgodnienia, teren 
budowlany w Bieżanowie 1 ha za 700 min. Mieszkanie 4 pokojowe 
na II Pułku Lotniczego 33000 doi. POSZUKUJEMY DOMÓW. MIE­
SZKAŃ, LOKALI w Śródmieściu i Krowodrzy. ,

NA KAŻDY DACH I STROPODACH
® caia. gama pap na osnowach z włókien szklanych i 
poliestrowych • kolorowe gonty i dachówki bitumiczne, 

• mat. do wyk. izolacji cieplnej ścian i stropów
• styropian niemiecki, samogasnący

KILKADZIESIĄT LAT C W AR ANC 
TENGGER-WEST sp. z o.o.

Kraków, ul. Łea 210, pok. 229, 
tel. 37-80-89 lub 37-75-55 w. 353

Biura Obrotu Nieruchomościami 
ui. Lubicz 25a,tel.2107-33godz1017 

e!. Mickiewicza 31, tel. 33-37-03

DO SPRZEDANIA: hala pro- 
dukcyjno-magażynowa — 1 
mld„ budynpk magazynowo- 
-socjalny — 1,7 mld, obiekt 
rąagazynowe-usługowj’ — 1,7 
mld., pensjonat w Zakopanem 
— 1,3 mld. MIESZKANIA DO

SPRZEDANIA: pokój z kuchnią: Prokocim —135 min., śródmieście 
— 160 min., Krowodrza — 170 min., Widok — 180 min; 2 pokoje 
— 160 min., Krowodrza —. 170 min., Widok — 180 min; 2 pokoje 
z kuchnią: śródmieście — 312 min., 320 min., Kalinowe — 200 min.. 
Dąbie — 200 min., Prądnik B. — 286 min., Kurdwa.nów — 255 min., 
3 pokoje; Wola Duchacka — 420 min., Podwawelskie — 270 min., 
Wola Duchacka — 270 min., Bochnia — 270 min; DOMY DO WY­
NAJĘCIA: Kliny — 7,7 min., Czyżyny — 3,5 min., Bieżanów — 5 
min., Prokocim — 5 min., Michałowice — 3 min, Bodzanów — 2 
min. Posiadamy najwięcej ofert, pobieramy najniższe prowizje 
■DZIAŁKI DÓ SPRZEDANIA: Wola Justowska — 4,7 a., Krowodrza 
24 a., 38 a., Wieliczka — 6 a., 15 a.

FIRMA HANDLOWA STRONCZAK- 
Kraków, al. Słowackiego 58, tel. 33-22-67 

czynna codziennie od 10 do 18 
sobota od 10 do 14

MIESZKANIA DO WYNAJĘCIA: 32 m2 — os. XX-Lecia — 1.300.000 
zł; 100 m2 (dom) — Prądnik Biały — 3 min; 60 m2 — (część domu) — 
Czyżyny — 3,5 min; 60 m2 — ul. Fika — 3 min; 52 m2 — os. Boha­
terów Września — 2,5.min; 200 m2 (dom) — ul. Wrocławska — 8 min; 
50 mz — Wieliczka — 1,5 min; 68 m2 — ul. Meissnera — 3,5 min; 140 
mt _ Bieżanów — 5 min; 100 m2 (dom) — Prokocim — 3,5 min; 70 m2 
— Salwator — 3 min; 78 m2 — Bieżanów — 4 min; 90 m2 — Wola 
Jiistówska — 3 min; 80 m2 — Zielonki —.2 min; 129 m2 (dom) — Ju- 
gowice — 6 min.

LOKALE DO WYNAJĘCIA: 20 m2 — Rejon 29-go Listopada — 400 - 
tys; 150 m2 — Węgrzce — 2 min; 120 m2 — Opatkowice — 4,8 min; 
7Ż m2 — ul. Pawlikowskiego — 3,5 min; 60 m» — ul. Fika — 5 min; 
70 ms — Kliny — 3,5 min; 300 m2 — Rejon Wieliczki — 6 min, 
80 m2 — Płaszów — -1,6 min, 48 m2 — Kazimierz — 5,5 min; 40 
tn2 — Wieliczka — 1,0 min. . 1

Firma< poszukuje wszelkich lokali oraz mieszkań d<5 sprzedaży i 
oraz wynajęćiia. . ।

AUTO-HANDEL 0 AUTO-LES
Kalwaryjska 33. Tek: 56-22-66 fax 56-08-25 

godziny otwarcia 9—17.30
oferuje

„ISUZU TROOPER 2,5i” 1989 : 237 min; „FIAT CROMA 2,4 TD” 
1987: 10'3 min; „OPEL CALIBRA 2,0i 16V” 1990 (XII): 260 min; „FORD 
ESCORT 1,3” 1983: 41 min; „MERCEDES 608 PLATFORMA 3.8D” 
1971: 48 min; „MERCEDES 207 2,4D” 1988; 190 min;. „VW JETTA l,6i” 
1988: 118 min; „VW PASSAT 1,6D” 1983: 40 min, „SEAT IBTZA 1,2” 
1987: 41 min; „VOLVO 343 1,7” 1989: 92 min; „MAZDA 323 1,5 AUTO­
MATIC” 1985 : 54 min; „JEEP WRANGLER 4,0i” 1991: 248 min; „TO­
YOTA CARINA II 2,0D” 1988: 82 min zł.

doc. dr hab. ROMAN CHOROSNICKI

Z głębdtaim żalem zawiadamiamy, że dnia 13 października 1991 r. 
zmarł

pracownik naukowy Instytutu Nąuk Społecznych i Ekonomicznych 
Politechniki Krakowskiej.

Rodzinie Zmarłego składamy wyrazy szczerego współczucia.

koleżanki i koledzy z Instytutu.

Z głębokim żalem zawiadamiamy, że dnia 15 października 1991 r. 
w wieku 62 lat odszedł od nas na zawsze

ś.f p.

ZBIGNIEW PETER
Nabożeństwo żałobne zostanie odprawione w środę 23 października 

o godz. 8.00 -w Kościele św. Szczepana. Pogrzeb odbędzie 
. tarzu Rakowickim w tym samym dniu o godz.

O czym zawiadamia pogrążona w smutku i żalu

się na cmen- 
13.30

RODZINA

Dyrekcji i Pracownikom Krakowskiego Przedsiębiorstwa Instalacji 
Sanitarnych „KPIS-Cracovia” za wsparcie i bezmierną pomoc w 
tragicznych dla nas chwilach ostatniego pożegnania naszych naj­

bliższych

śp. KRZYSZTOFA BUGAJA - 
śp. CZESŁAWA BUGAJA -

serdeczne podziękowania składa pogrążona w bólu

-Syna 
Ojca

RODZINA

OB
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sTAUTORYZOWANY ZAKŁAD 

wykonuje
REMONTY

| POMP
2= głębinowych zatapialnych 

typu Homa, Soffel
g ZAKŁAD PROWADZI TAKŻE

U SPRZEDAŻ
§ POMP
^"przemysłowych, domowych
|H i ogrodowych.
== produkcji- niemieckiej

'(Homaj Śóffel)
=' Informacje Kraków*
= ul. KROWODERSKA 44
•= 22-57-10

Firma Handlowa
I 8| kupi lub wynajmie

-j (a

dużą parcelę fe
g w Krakowie £

lub magazyny |
5 o now. ok. 1000 m* z dużym y.

8

v pow. ok. 1000 m» z dużym g 
placem manewrowym i bu- g 

dynkami biurowymi.

Tel. 67-45-22 w godz. 8—10 
g-2675 4

HURTOWNIA

\LTI oferuje
— WÓDKI
— WINA. |
— PIWO
— NAPOJE

250 
gatunków

CENY PROMOCYJNE

RABAT 7%
ZAPRASZAMY!

Kraków, ul. Gdańska 12 
12-74-19

DYWANY 
bogaty wybór 

oferuje 
specjalistyczny sklep

„ARRAS”
ul. Karmelicka 64 

teł. 34-00-83 
(firma przeniesiona 

z ul. Bożego Ciała 11) 
jg-55768

MIĘDZYNARODOWA 
FIRMA HANDLOWA 

poszukuje

OPERATYWNYCH 
PRACOWNIKÓW

znających 

język niemiecki lub angielski 
do interesującej, samodzielnej, 

. dobrze płatnej pracy

Kto pierwszy napisze 
tego los wynagrodzi

W
Dystrybutor 

HURTEX” 
Kraków 

ul. Friedleina 6 

tel. 33-16-74 
immimgmmmiiminminnthm
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Bon-Voyage & Euro Transfer 
oferuje PT klientom przejazdy do:

— Paryż, Metz, Reims
— Lyon, Miiuza
— Rzym, Wenecja, Bolonia, Florencja
— Bruksela, Antwerpia, Genk, Mons
— Istambuł
— Norymberga, Monachium (3 x tygodniowo)

Hannover, Dortmund, Kolonia
— Stuttgart, Frankfurt
■— Wiedeń — codziennie
— oraz 49 innych miast niemieckich

SYLWESTER W PARYŻU

| Zapraszamy do korzystania z naszych usług.
Kraków, ul. Basztowa 25 (Hotel „Polonia”)

1 teł. 22-16-61 (9— 17)

'mZEDSĘBIORSTWA! 
SPÓŁKI!
HANDLOWCY!

Oferujemy Wam
szeroki wybór zagranicznych:

© KALENDARZY ŚCIENNYCH
© KALENDARZY BIURKOWYCH
® TERMINARZY BIZNESMENA

WfrlT
@ NOTATNIKÓW
® WORKÓW FOLIOWYCH 

(reklamówek)
© OPRAW NA DOKUMENTY 

i innych materiałów
z przeznaczeniem na 

UPOMINKI REKLAMOWE
Istnieje możliwość naniesienia znaku firmowego na 
oferowanych wyrobach.
Niskie ceny, wysoka jakość, fachom

„KPIS — CRACOVIA”, 
Kraków, ul. Lubicz 27, pok.

tel. 21-10-99 w. 254.

Sklep Motoryzacyjny „ROLNIK“

Wieliczka Os. Sienkiewicza (Pawilon) 
tel. (012) 78 19 10

czynny od 900 do 1700 
w każdą sobotę od 10°° do 1400

NAJTAŃSZE OPONY
do samochodów

© Fiat 126p 135 x 12 D-1210
D-124

240.000.-j

250.000 Ą

Zastawa i pochodne 145 x 13

155 x 13 270.000 z-l
l © Fiat 125p

7

165 x 13 D-90

D-131
D-121
D-124

270.000 Ą

275.000 Ą

280.000 Ą
305.000 J

Polonez i inne 175 x 13
185/70 x 13

D-124

D-124

350.000 J

385.000 Ą
"t o Mercedes i inne 175 x 14 D-124

350.000 .-i|

AKUMULATORY

305.000

381.000 .-

I
\ SZEROKI WYBÓR © SUCHE i ŁADOWANE ®

12 V - 34 Ab

12 V -45 Ab
Szczególnie polecane amerykańskie 

ładowane akumulatory
12 V - 60 Ah 662.000“?

i
Akumulatory i ogumienie do samochodów 
ciężarowych, maszyn rolniczych i rowerów, 

części i blacharka do 126p.

TANIE Paski klinowe |
Filtry F-my „Fram“

'i, olejowe i paliwowe do wszystkich marek |
j zachodnich samochodów osobowych |

II III
i i > I i ili li I ■

Klawiszowe instrumenty 
muzyczne

Yamaha, Casio
Dom Towarowy, ul. Św. Anny

III piętro
Futerały, statywy i akcesoria 

muzyczne
Flety, gitary akustyczne 

oraz komputery muzyczna 
ATARI ST— MONITORY

ktel. 22-98-22 w. 79

OBRONY PRAC DOKTORSKICH

Dnia 6 listopada 1991 r. o godz. 10 w Instytucie Fizyki Uniwersytetu Ja­
giellońskiego, ul. Reymonta 4, sala 057 odbędzie się PUBLICZNA OBRONA 
PRACY DOKTORSKIEJ mgr JANA CZYŻEWSKIEGO-pt.: „Forination Ti­
me of Multiparticle Systems in the.String Model”.

Promotor: prof. dr hab. Andrzej Białas.
Praca doktorska wraz z recenzjami znajduje się w Bibliotece Jagielloń­

skiej do wglądu, przy al. Mickiewicza 22. K-3384

PRZETARGI

Krakowskie Zakłady Teleelektroniczne „TELKOM-TELOS” Kraków, 
ul. Lubelska 14—18 oddadzą w najem W DDROZDE PRZETARGU 
PISEMNEGO obiekty garażowe, pomieszczenia produkcyjno-magazy- 
nowe.

Pisemne oferty zawierające warunki najmu — prosimy składać pod 
adresem j.w. w terminie 2 tygodni od daty ukazania się ogłoszenia.

Zastrzega się prawo wolnego wyboru oferenta oraz unieważnienie 
przetargu bez podania przyczyny. K-3416

E Profesjonalna
Szkoła Biznesu

(licencja Ministerstwa
5 Edukacji Narodowej) S
= 5s zaprasza na 

kurs studium EM* *ss
s przewodników 

miejskich s
El ' ®a*
E Gwarantujemy pracę stałą ™
™ i dorywczą. Informacja: tel. SS
S 21-15-76 g

5 mg-573 =
mmiiiiiiiiiiiitmiiwiimnuiiissr

ALUMINIOWE 
•TABLICE '
REJESTRACYJNE

Zamówienia
F.H. „CHEMILAK" 

os. 2-go Pułku Lotniczego 
pawilon 1.

Posiadamy 
transport na Węgry 

(22 tony)
Auta opłandekowane ża 

połowę ceny.

Tel. 33-98-22.
e-1694

AUTO - MOTO
Nysa, Żuk

Części i Akcesoria
20 % taniej
Powstańców
Wielkopolskich 7a J

Świetlówki
40 w 
tanio 

za kwizycję 
tel. 37-65-11 
pon., śr. pt.

8—13
g-1492

LYCRA JU 
MAUERA w 

MISCROFAZA 
GUMY i 

KORONKI
H u r t ó w in , t <: 1, 5 5 1 2 T 7

Firma 
Architektoniczna

projektuje
DOMY 

jednorodzinne 
ciekawe formy 

(wybór i katalogów 
firm zagranicznych) 

sklepy i wnętrza 
obiekty usługowe 

i przemysłowe 
Kraków, ul. Krakusa 8/9 

teł. 58-53-02, 56-13-50 
fas 11-97-92

g-55686

Spółdzielnia Mieszkaniowa „Ziemi Krakowskiej” w Krakowie, ul. 
Kremerowska 9, tel. 33-69-38 OGŁASZA PRZETARG na wykonanie 
budynku mieszkalnego przy ul. Podlesie-Ciasna w Krakowie.

Dokumentacja (ZTE) znajduje się w Spółdzielni. Termin zgłosze­
nia ofert upływa z dniem 7 listopada 1991 r. mg-01587
”‘",T V ■’  1 ' ' "■ ■■ *  ........ ■ ■ '• ............... r
Przedsiębiorstwo Produkcji i Montażu Urządzeń Dźwigowych Kra­
ków, ul. Śliczna 34a sprzeda W DRODZE PRZETARGU samochody: 
1. Żuk A06B, nr rejestracyjny KRE-027B, nr podwozia 10192, 1977 r., 

zużycie 60 proc. Cena wywoławcza — 8.800.000 zł
2. Fiat 125p, nr rej. KRD-910U, nr podwozia 2273440, 1966 r. — zuży­

cie 70 proc. Cena wywoławcza — 13,16 min zł.
Pierwszy przetarg odbędzie się w dniu 6 listopada 91 r. o godz. 9.
Drugi przetarg odbędzie się w dniu 20 listopada 1991 r. o godz. 9.
Przetarg odbędzie się w świetlicy przedsiębiorstwa ul. Śliczna 34a. 

Pojazdy można oglądać 2 dni przed przetargiem od godz. 8 do 13 na 
terenie przedsiębiorstwa przy ul. Ślicznej 34a.

Przystępujący do przetargu obowiązani są do> wpłacenia w kasie 
przedsiębiorstwa wadium w wysokości 10 proc, ceny wywoławczej w 
przeddzień przetargu.

Zastrzega się prawo unieważnienia przetargu lub wycofania pojaz­
du z przetargu bez podania przyczyny. K-3419

Ośrodek Badawczo-Rozwojowy Przemysłu Wyrobów Metalowych 
„Połmetał” (w likwidacji) 31-055 Kraków, ul. Miodowa 26, tel. 22-79-51 
telex 0322531, fax 220481 ogłasza PRZETARG PISEMNNY w formie 
zbierania ofert na sprzedaż następującego wyposażenia produkcyjnego, 
technologicznego i laboratoryjno-usługowego:
— urządzenie i wyposażenie produkcyjno-doświadczalne ciągami dru­

tu
-—.maszyny i urządzenia stanowiące wyposażenie warsztatu mechani- 

niczego obróbki wiórowej metali
— urządzenie i wyposażenie do obróbki (elektrodrążarki) elektro­

erozyjnej
— maszyny i urządzenia do badań metalograficznych i wytrzymało­

ściowych metali
— wyposażenie laboratoryjne do badań ochrony środowiska 
— wyposażenie 

metali
— wyposażenie ogólno-techniczne i gospodarcze jak telex, centrali 

telefonicznej, urządzenia poligraficzne i inne
— ęzęści i elementy zamienne i zapasowe do maszyn, urządzeń i wy­

posażenia doświadczalno-produkcyjnego.
Szczegółowe zestawienie ww. urządzeń, wyposażenia, materiałów 

i części zamiennych oraz ich wstępna wycena wywoławcza znajduje 
się w OBR PWM „Polmetąl” Oddział żabrze, 41-801 Zabrze ul. Fabry­
czna 1 telefon 71-25-20 telex 036717 gdzie można na-miejscu zapoznać 
się z pełną ofertą sprzedaży.

Oferty ż proponowaną ceną należy kierować pod adresem: Ośrodek 
Badawczo-Rozwojowy Przemysłu Wyrobów Metalowych „Polmetąl” 
Kraków, ul. Miodowa 26 da 14 dni po ukazaniu się ogłoszenia po prze­
targu.

Otwarcie ofert (przetarg) odbędzie się w 15 dniu od chwili ogłosze­
nia przetargu w siedzibie OBR PWM „Polmetąl” O/Zabrze, ul. Fabry­
czna 1.

Wadium w wysokości 10 proc, ceny wywoławczej należy wysłać na 
konto Państwowego Banku Kredytowego z siedzibą w Warszawie 
O/Kraków 373407—970 w terminie 14 dni od chwili ogłoszenia prze­
targu. Wadium przepada na rzecz OBR PWM „Polipetal” jeżeli ofe­
rent, którego oferta zostanie przyjęta uchyli się od zawarcia umowy 
kupna. Wadium złożone przez oferentów których oferta nie zostanie 
przyjęta zostanie zwrócona bezpośrednio po dokonaniu wyboru oferty, 
a Oferentowi, którego oferta zostanie przyjęta — zostanie, zaliczone na 
poczet ceny.

OBR PWM „Polmetąl” zastrzega sobie prawo swobodnego wyboru 
oferty, jeżeli uczestnicy przetargu zaoferują tę samą cenę.

Bliższych informacji na bieżąco udzieli Kierownik Oddziału w Za­
brzu codziennie w godz. od 9 do 15. e-1654

SALON TECHNICZNY |

OFERUJEMY SPRZĘT NAJWYŻSZEJ KLASY
Firmy BLAUPUNKT

TELEWIZORY: analogowe i cyfrowe
MAGNETOWIDY VHS i SVHS
KAMERY: VHS, SVHS, Video 8, Hi 8 ,
WZMACNIACZE, eąualizery, zmieniacze CD 
i radioodtwarzacze samochodowe
KOMPUTERY edycyjne, miksery Video
i osprzęt do kamer Videó %

ORAZ |

szeroki asortyment elektronarzędzi %
BOSCH, KANGO, ROLLER, oraz narzędzia: 
warsztatowe, ślusarskie, pomiarowe. 'A

Dla stałych klientów korzystne upusty i rabaty. %
DETAL: SALON TECHNICZNY Kraków os. Handlowe 1 %

44-23-74 0
HURT: C.H. POWER Kraków ul. Ciepłownicza A1A

44-21-77 w. 876 W

lakoratoryjno-doświadczaine do obróbki cieplnej

i A 
A 
A 
A

A

A

| g-2579 £

Firma Handlowa HB HANDBUD

na terenie Krakowa:
® SPRZEDAWCZYNIE, doświadczone chętnie znające język 

obcy
fil KIEROWNIKA DUŻEGO SKLEPU w centrum miasta — 

wynagrodzenie prowizyjne — stanowisko samodzielne
® SPECJALISTÓW ds. ZAOPATRZENIA oraz ds. ZBYTU — 

detal, hurt
fil FACHOWCÓW W DZIEDZINIE HANDLU ZAGRANICZNE- 

NEGO import — eksport
■ SPECJALISTĘ W ZAKRESIE ODPRAW CELNYCH

i OBSŁUGI składu celnego
fil SEKRETARKĘ — znajomość języka obcego, dyspozycyjność, 

doświadczenie, prawo jazdy
H GŁÓWNEGO KSIĘGOWEGO — znajomość branży han- 

dlowej.
Oferty pisemne kierować: Kraków, ul. Pietrusińskiego 12. I
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Kraków, ul Cerglarska 15
<2*6647 21

CONEX“

oferuje szeroki asortyment
• tarcicy 25,32,50

• Jkrawędziaków
• poszyci ów ki

9 listew
• galanterii drewnianej

SKLEP NR 2 w Krakowie, ul. Lindego 2/róg ul. Na 
Błonie

B&B* $.c. 
trading

GOLDENE 
SCHULE

SPECJALISTYCZNY SALON 
WYPOSAŻENIA SKLEPÓW 

poleca:
WŁAŚCICIELE 
SAMOCHODÓW 
I PRZYCZEP 

KEMPINGOWYCH!
Przyjmę do przechowania 

samochody w obiekcie strze­
żonym i zamkniętym oraz 
przyczepy na otwartym placu

Informacja: tel. 48-38-26 
(wieczorem).

SZWEDZKIE SYSTEMY SZYBKIEJ KONSTRUKCJI 
I KOMPOZYCJI WNĘTRZ

— regały ekspozycyjne ścienne i wolnostojące
— wieszaki obrotowe, lustra, kabiny, manekiny
— siatki ekspozycyjne, kosze, wieszaki
— gabloty wystawowe, lady sklepowe 

systemy oświetleniowe, lampy halogenowe, reklamy
Elementy metalowe dostępne w wersjach kolorowych lub chromowane.
Na życzenie projektujemy i wykonujemy wnętrza nietypowe.

OTWIERASZ SKLEP — PRZYJQŻ DO NAS

SZKOŁA JĘZYKA 
NIEMIECKIEGO

zaprasza
— wykładowcy akademiccy
— wszystkie stopnie zaawan­

sowania
— kursy intensywne
— dla słuchaczy opłaty miesięczne
— koszt jednego stopnia .

370 000 zł

ZAPISY:

— początkujący 11—18
—- zaawansowani 17.30—18
Kraków, ul. św. Krzyża 17 
tel.22-04-73 lub 22-51-08

(HURTOWNIA 
YIK-POL 

Kraków, ul. Orzechowa 6,
(od 8 do 16.30) 

tel/fax 66-73-09 
poleca.

pełny asortyment CHEMII GOSPODARCZEJ 
do domów i dla przedsiębiorstw renomowanej
duńskiej firmy JE-FA

oraz
©KOSMETYKI firm zachodnich I krajowych —
Colgate, Palmolive, Vidal, Sasoon, Yplon, Royal 
(Extase) ® PROSZKI DO PRANIA Rodena i VG

oraz najtańsza w Krakowie
FARBA EMULSYJNA (7 KG - 75.000 zł)

ZAPRASZAMY

BOX
HURTOWNIA:

Kraków, pl. Wolnica 13

56-10-18
$ kwiaty sztuczna 

art. piśmiennicza 
zabawki

4* bielizna 

gąbki
czynna tylko 

do 31 października

CKS „HOTUS” 
organizuje kursy 

angielskiego 
niemieckiego

Teł. 34-53-00 wewn. 13
w godz. 9—16

g-54348

Prawnicza Spółka z o.o. 
Kraków, ul. Zakątek 7/65

FAKTOR ' '
: ■ ■- '•i . Ar

Tel 37 82 29

oferują:
Szakładania joint ventures, spó­

łek, firm, składów celnych, 
przedstawicielstw, fundacji.

g) przekształcenia własnościowe
Rexport-import, koncesje
El obrót nieruchomościami z kom­

pletną obsługą prawną.

| Hurtownia |
| „POLEN” |
| teł. 43-76-88 |

fraków S
K ul. Centralna 55 |

4 oferuje: |
— kosmetyki i chemię t
— napoje fc
— kawę
— czekolady I
— zupy ekspresowe )
— konserwy !
— kasy pancerne
— kasety audio i video
— zabawki
Atrakcyjne ceny i formy / 

płatności dla placówek hand- 3 
lewych. Kredyt w towarze.
390 pozycji. )

g-55284

Kraków ul. Ceglarska 15
® 66 47 21 

poleca:
9 opakowania jednorazowe 

przemysłowe i gastronomiczne

• woreczki i reklamówki

CENY PROMOCYJNE

| Firma „SAMBUD” |
"■ Kraków, ul. Marchołta 1 Tą

2poleca: g
— pręt żebrowany
— walcówkę
— blachę ocynkowaną
— rury
— płaskownik
— profile zamknięte

HURT — DETAL 
Teł.. 12-34-86 

czynne bd 7 da 20 _
. g-54"li g

S

P O S

CompArt^

w-ary a —.SKLEPOWE iz t n« v.u
-WAGI LABORATORYJNE

1 s-sktroniczne PRZEMYSŁOWE
KOLEJOWE 
DŹWIGOWE 

W A WT ELEKTRONICZNE SAMOCHODOWE
L /w I Komputerowe stanowiska kasowe A. s.ec« kas skiep<)Wych

V Q WT J MAGNETYCZNE Dużej 
JL OiSkJ-z wymiennym nośnikiem

INSTALACJA GWARANCJA 
Ul.S. Staszica 9 

saassrasremssMs^ssss®

pojemności 
i optyczne 

SERWIS

pnininiunuimiHnininnBn»H£

ZNICZE 
hurt 

tel. 11-60-86 
78-39-63

5

S 8-1® E
H «

TANI 
TRANSPORT
KRAJ—ZAGRANICA 

solidnie i bezpiecznie 
IVECO obudowany 1,5 t 
2.200 zł/km (bez godzin)

WÓZKI 
podnośnikowe 

do palet
Kraków 

tel. (012) 247-20-37 
g-55061

SPORTPOL
HURTOWNIA I SKLEP 

Kraków, ul. Ostatnia 2c, tel. 11-01-17 
poleca:

— obuwie turystyczne i sportowe
—- dresy, bluzy dresowe
— kurtki i spodnie izotermiczne „Polar”
— plecaki

Zapraszamy od poniedziałku do piątku 8—16.
g-53292

dwiiiimiiimiiinniiiimiminiiiiiiiiiiniiiiiiniiinnniiiiiiiiiiinimiiu

E3SS

HURTOWNIA BIELIZNY

bezpośredni importer firma „CYMES"
wr kilkadziesiąt wzorów
w najkorzystniejsze ceny
w ciągłe dostawy od producenta
w dla stałych odbiorców atrakcyjne warunki 

współpracy

PRZA JDZ! ZOBACZ! WULIRrZ^
Kraków, ul. B. Prusa fia/3,9 —17, tel. 22-73-67, fax 22-73-67

PRZEDSIĘBIORSTWO HANDLOWE PCT

UL PRZEMYSŁOWA 3

2763500
SKAWINA

HURTOWNIA
ODZIEZYl
UZYWANE3

DANIA * FRANCJA * WIOCHY I 
. *NIEMCY * HOLANDIA 

ssso^muisasimMHEiiaraaógmEaraauaMBMMBu

troefaf
★ stemplarskie automaty samotuszujące ★

★ numeratory ★ datowniki ★ tusze do stempli ★
★ artykuły biurowe ★

Wyłączny dystrybutor: BAZAR.N IKL..

Warszawa - Dział Sprzedaży Hurtowej, ul. Lipowa 4 (róg Dobrej) 
® 26-73-96, tlx 816290 max, fax 26-99-62

Hurtownia: Nowy Sącz - •ATUT",
ul. Tarnowska 39a, ® 227-20

t

ZABAWKI
Dystrybutor Firmy JETCO-HONGKONG | 
i zaprasza |
‘ HURTOWNIE i SKLEPY I

do współpracy 
atrakcyjne wzory - niskie ceny 

oraz ZNICZE, artykuły szkolne i piśmiennicze

„FAWEX“ Kraków,ul.Brodzińskiego 5 
k ©(012)563311 wgodz.8-16.

/r——------------ —X
RZYM 
— przejazdy w każdą środę 
— wycieczki 7 i 10 dniowe

B. P. »POLOIMEZ«
k- __ U__ 1?—

Kraków, ul. Lubicz 30, 
tel. 22-92-72, 21-94-77

— USA — wycieczki, wizy
— FRANCJA— wyjazdy 

po samochody
* bilety lotnicze na cały świat
* przejazdy Wiedeń, Zurich, 

Paryż — Ford Transit — 8 os. 
wynajem.

LUKSUSOWE
AUTOKARY

PRZEDSIĘBIORSTWO 

„EL-GAZ” 
zaprasza i poleca

— kasety wideo z licencją 
do wypożyczalni

— w stałej ofercie ponad 
256 tytułów

Wideokasety Przedsiębior­
stwa „El-Gaz" —- to najlepszy 
relaks w domu! Kraków, uL 
Rakuś 6 (przecznica a ul. Ma 
la Góra).

mg-55807

uL Węgierska
| przecznica a uL Umanowaldeso |
| <5*56 5157 p

| • komputeiy, peryferia, monitory,

imiSlimBHIISBIIIIIItUIIBlIllllEKIlIlfe

HURTOWNIA 
ODZIEŻY 

g Kraków, ul. Wielicka 42A £
. teł. 56-16-96 

| Import t Tajlandia, Korea E

g Turcja
czynne codziennie 

od 8.36 de 18
sobota 8.30—14.36 

E M
s nawiążemy kontakty f 

z bezpośrednimi
importerami | 

e oraz producentami E 
krajowymi

S g-55116 g
iHHIMHSUMIMHUMaUMHMUHinii

Nowoczesne REGAŁY sklepowe
na bazie metalowych rurek 

Zabudowa i kolorystyka do uzgodnienia

FIRMA HANDLOWA
'^“ poleca Państwu po atrakcyjnych cenadT"^ 
pralki automatyczne, zamrażarki, chlodziarko-

z dostawą do domu - zamówienia przyjmujemy pod nr. tel 22 51 30

Najtaniej w Polsce —- u producenta!
PRZEDSIĘBIORSTWO PRODUKCYJNO-USŁUGOWE

„STALBUD” sp. z o.o.
Oddział Nowy Targ, ul. Składowa, tel. 659-74

34-400 Nowy Targ 
segmenty ogrodzeniowe 
o wyns. 2,5X1,25 m lub inne 

wypełnione siatką cięto-ciągnioną lub inną 
Przy zakupie ponad 100 szt. — dostarczamy.
Na zlecenie montujemy!

K-3377

JEŻELI UUZ 
TO TYLKO

UL. G. ZAPOLSKIEJ 2/4 
50-032 WROCŁAW 

i TEL.:071/44 64 64
| 44 74 17
I TLX: 0712301 0715655 
1 FAX: 071/4418 79
8 wgodz.8-20

pEER

I) NAS ZAWSZE 
TANIEJ
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STUDENCI, podejmą się sprzątania i my­
cia szyb. Tel. 12-97-88, w godz. 8-12. 
_____________________________ g-1713 
MECHANIK-kierowca BCDE, poszukują 
pracy. Tel, 12-14-63.g-1422 
PRZYJMĘ mężczyznę w celu przyuczenia 
do pracy w zakładzie złotniczym. Oferty 
1779 „Prasa" Kraków, Wiślna 2.
STARSZA osoba sprawna, nie posiadają­
ca mieszkania, potrzebna do opieki nad 
starszą kobietą. Warunki do omówienia. 
Teł.-34-43-00. g-1036
PRZYJMĘ zlecenia na telefon 55-73-52. 
___________ •__________________ g-987 
MAGISTER — podejmie opiekę nad dzie­
ckiem u siebie, możliwość — gimnastyka 
korekcyjna, angielski, niemiecki 12-80-84.

: jg-000535
DYPLOMOWANA asystentka stomato­
logiczna poszukuje pracy 12-55-85.

♦ ° _________________jg-000529
PRZYJMĘ chałupnictwo. 44-75-21.

SPRZEDAM Mercedesa 207, przystoso­
wany turystycznie i Fiat 126. rok prod.
1983. Tel. 21-28-45 po 16, 66-00-88, 
wewn. 349. g-1761
SKODA RTO — 12 min. Tel. 11-21-07.
_________________________ g-1474
SPRZEDAM UAZ po remoncie. Mochna- 
ckiego 34 a. Wola Duchacka. g-1122
ZASTAVA 1100 p, 1980. Mediterny, tel. 
34-08-56, po 17, , g-1114
FO R DA Sierrę 1,6 L. 1982,132 tys. km — 
sprzedam. Tel. 36-00-40, godz. 9-21.

_________ g-1208 •
KLOCKI hamulcowe, paski, świece, filtry, 
żarówki — Ford Taurus USA — sprzedam.
Oferty 1256 „Prasa" Krśków, Wiślna 2.
KUPIĘ samochód do 1300 cm3.44-37-08.
_____________________________ g-1257
CZĘŚCI samochodowe Fiat 128, ZastaVa, 
33-44-75.mg-0578
ŁADA 1500 81 r — sprzedam /0T2/55- 
-38-66 wew. 141. jg-000527

SUKNIĘ ślubną, ręcznie haftowaną — 
sprzedam. Tel. 33-03-04, po godz. 19. 
____________ __________________ g-948 
APARAT fotograficzny Nicon FM, obiek­
tywy: Nicon 50 mm/1.8; Zoom Soligor 
28-70mm/3.9-4.5; Zoom Panagpr 80-200 
mm 13.8, lampę błyskową Sunpak Auto 
522 (44 L.p), thyristor, zasilacz, komplet 
filtrów — tanio. Tel. 48-33-77, wieczorem. 
___________________ g-1233 
SPRZEDAM: szlifierkędo płaszczyzn, fre­
zarkę i prasy mechaniczne 5 szt. Brzesko.
Głowackiego 66.. ta-51842
MASZYNY dziewiarskie produkcyjne Nr 
4; 5; zwijarkę zagraniczną; 33-44-75. 
_____________ ___________ mg-0578 
SPRZEDAM 2 urządzenia do odchudza­
nia prod. RFN wraz z 2 łóżkami. Wrocław. 
tei. 25-13-09.________ta-51844
PIANINO „Legnica", Piano Feudera — 
sprzedam. 36-92-31. g-1082

. LOKALE

NAUKA
KOREPETYCJE — matematyka. Os. 2 
Pułku Lotniczego 8/37. g-.1702
J. FRANCUSKI, j. hiszpański — lekcje i 
konwersacja. Tei. 22-34-68. g-1485
STUDENTKA matematyki udzieli korepe­
tycji. 37-49-33, prosić 625. g-1354/A
NIEMIECKI — tanio, tel.’36-37-02, wie- 
czorem. g-1340
SZWEDZKI, niemiecki — tłumaczenia, 
korepetycje. 47-37-35, wieczorem.

. _______________ g-1097
STUDENTKA Uniwersytetu Jagielloń­
skiego — język angielski dla początkują­
cych, język polski — całość. Tel. 56-27-14. 
  g-989 
FORTEPIAN, zasady muzyki'— lekcji u- 
dzielę. Tel. 37-11 -57,g-1241 
UDZIELAM korepetycji z języka polskie­
go. Tel. 67-08-96. g-1251
ANGIELSKI 36-07-25. jg-000522
ANGIELSKI 66-31-79 wieczorem. 
 jg-000519 
J. NIEMIECKI — studentka, os. Komba­
tantów 10/1,01. jg-000530.

MOTORYZACYJNE
ŻUK 1979 silnik M-21 tanio sprzedam, tel. 
56-18-47 (16-19). ■ jg-01602
SYRENĘ „Bpsto". 37-94-60 po 17.00.

jg-0550
FORD Escort — w. ameryk., benzynowy, 
1986, 48 min. Tel, 37-00-87. g-1715
SPRZEDAM lub zamienię Audi 1980, 
prod. 1979. Tel. 21 -07-21, wewn. 88. 

______ _____________________ g-1481 
.SKODA 125 L — 10,500 km sprzedam.
Tel. 11-00-45. g-1464
VW-JETTA 1988, stan idealny, 56-10- 
-36. g-1404

KOMPLET kół do Mercedesa' 207, D. 
sprzedam. Tel. 33-74-46, wieczorem.

■ .   g-1357
SKODA S 11.0 L 61-24-56. g-1267
125 p Combi 1981, tanio sprzedam. Tel. 
11-60-07, wewn. 38, do godz. 12.
________________________ g-1250

• BIZON Rekord na. gwarancji, okazyjnie 
sprzedam. Wielka Wieś 205, 32-089.

g-1130

\ ;kupno

POSZUKUJĘ małego mieszkania na stale 
(wysokie odstępne). 22-07-98, pb 20. 
_________________________ g-1189 
GARSONIERĘ superkomfortówą, włas­
nościową, zamienię na większe. Oferty 
1190 „Prasa" Kraków. Wiślna- 2.
WYNAJMĘ pokój, kuchnię, łazienkę, w 
mieszkaniu dwupokojowym. Oferty 1217 
„Prasa" Kraków. Wiślna 2.
AZORY — garsonierę superkomfortową 
— sprzedam. Oferty 1234 „Prasa" Kraków, 
Wiślna 2.
KUPIĘ 2-3 pokojowe mieszkanie. Tel. 
11-65-42._______________  g-1259
OS. Il-go Pułku Lotniczego, pokój, kuch­
nia (40 m3) zamienię na podobne. Najchęt­
niej os. Kurdwanów, Wola Duchacka, tel. 
55-40-40. mg-0600
WŁASNOŚCIOWE M-3. telefon, zamienię 
na czteropokojowe. lokatorskie. 12-27-05.

■___________ jg-0543
FIRiyiA poszukuje mieszkania. Tei. 
33-44-55, wewn. 2097. g-1000

KU PIĘ wtryskarkę ślimakową, nową lubyy 
dobrym stanie, wtrysk do 400-600 gra­
mów. Wiadomość Myślenice, 315-67.

____________ g-1428
SZCZENIĘ doga niemieckiego — kupię. 
Tel. 44-29-53. g-1092
KUPIĘ skrzynię biegów „Dzika" lub „Dzi­
ka" — może być niekompletny. Zgłoszenia 
— Skala tel. 23 do godz. 20-,ej. g-1267

46 Ma hipoteczne. Prądnicka, tel. 36-07- 
-25 po 20-ej,  jg-000521
POSZUKUJEMY mieszkania lub willi do 
wynajęcia. Tel. 21-00-59 godz. 9-17.
■ ' mg-01508
KUPIMY mieszkanie tel. 21-00-59 godz 
9-17 mg-01508
POSZUKUJEMY lokalu handlowego tel.
21 -00-59 godz 9-17.mg-01507
MIESZKANIE 1-2 pokojowe, wynajmę, 
47-35-45. g-1362

KUPNO

SPRZEDAŻ
SPRZEDAM garaż blaszak uf. Gardows- 
kiego 15 lub tel. grzeczn. 55-90^63 po 15.

mg-01519
SPRZED AM suknię ślubną, tel. 37-73-82 
po godz. 17.00. mg-01511
TV Rubin .710 p. Tel, 66-70-72. g-1400 
KOSIARKĘ tanio sprzedam. Tel. 11-07- 
-08. __________ ________ g-1392
APARAT fotograficzny Zenith nowy, 
sprzedam. Tel. 33-74-46. wieczorem.

___________g-1356
SPRZEDAM wypożyczalnię kaset video, 
lub.same kasety. Tel. 56-57-15. g-1364 
RAKOWICE: 6 miejsc w gobowcu grani­
towym— sprzedam, (1 500 USD od miejs­
ca). Oferty 1324 „Prasa" Kraków, Wiślna 2.
KOMIN stalowy przemysłowy o wys. 20 
m, o 60 cm do sprzedania. Tel. 21 -79-08, 
godz. 8-15. ’ g-1282
ODCHOWANE owczarki niemieckie,ro­
dowodowe. Kraków, Salezjańska 9.

'  g-1140
SPRZEDAM silnik s-235 (Perkins), Wła­
dysław Śmiech, Dąbrowa Szlachecka 128 
k. Liszek. g-1132
KOMPLET wypoczynkowy używany, tel. 
12-25-28. _______________ g-1764
PARKIET dębowy, bozerię modrzewiową 
sprzedam. Tel. 55-05-62. g-1771
SPRZEDAM wyposażenie gabinetu sto­
matologicznego. Tel. 22-65-37, wieczo­
rem. g-1199
SPRZEDAM szafę trzydrzwiową. Mazo­
wiecka 13/15. g-1103
SPRZEDAM szklarnię ocynkowaną 9 * 
30 m. Tel. 55-36-35._______ g-10747
MEBLOSCIANKĘ, komplet wypoczyn­
kowy. Tel. 37-82-24, g-1047
SZNAUCER olbrzym 3-letni, z rodowo­
dem. Oferty 1023 „Prasa" Kraków, Wiślna 2.

ŚRÓDMIEŚCIE — do wynajęcia dwa 
pomieszczenia nadające się na prowadze­
nie działalności handlowej, bądź uslugo- 
wej. Oferty 1348 „Prasa" Kraków, Wiślna 2.
GARAŻ do wynajęcia, 37-09-23.

■_______________ ________ g-1316
ZAMIENIĘ komfortowe M-2, na M-3.Tel. 
33-88-71.g-1278
PROSPERUJĄCY sklep w centrum, do 
wynajęcia z powodu wyjazdu. Oferty 1137 
„Prasa" Kraków, Wiślna 2.
SPRZEDAM umeblowane mieszkanie, 
własnościowe hipoteczna. Tel. 12-44-97. 
_____________________________ g-1129 
NA korzystnych warunkach, zamienię po­
kój z kucnią na Azorach PGM, superkom- 
fortowe. na większe. Tel. 36-46-28.
,  g-1762
FIRMA kupi małe mieszkanie. Tel. 33- 
-44-55, wewn. 2097. g-11Ó1
POSZUKUJĘ małego lokalu handlowego 
w dobrym miejscu. Tel. 47-20-74.
____________ ■ ___________g-1127 
PRZYJMĘ do mieszkania panią pracują­
cą, 11-05-32.g-1178-
KUPIĘ tanio M-2 — M-3. Tel. 47-41 -93.

_______ g-1039
POKÓJ lub dwa z telefonem, na gabinet 
albo ciche rzemiosło, w Tarnowie — do 
wynajęcia. 21-30-32, wewn. 17.8.
__________ __________ g-1032
ZAMIENIĘ mieszkanie dwupokojowe, 38 
m3, na Kozłówce, na 2 oddzielne garsonie­

ry. Oferty 991 „Prasa" Kraków, Wiślna 2.
GARSONIERĘ wynajmę. Tel. 22-92-97.

_________ g-981
ZAMIENIĘ mieszkanie spółdzielcze, dwu­
pokojowe, 48 m3, na własnościowe, mniej­
sze, w Podgórzu. Kraków, Marzanny 3.

• ________ g-985
LOKAL 20 m3 na gabinet stomatologiczny, ■ 
na ul. Smoleńsk — do wynajęcia. Tel. 
21-44-08. g-983

SPRZEDAM działkę budowlaną 7a, wTen- 
czynku k/Krzeszowic. Oferty nr 0540 „Prasa" 
Kraków, Wiślna 2.
SPRZEDAM działkę budowlaną Jazowsko 
kolo Łącka, 12-73-22. g-1411
DOM do remontu — kupię. Tel. 11-07-08.

_____________ g-1391
DZIAŁKI budowlane w Zabierzowie 
sprzedam. Tel. 33-60-03. g-1387/A
SPRZEDAM działki budowlane 6 i 7 a, 
koło Wieliczki. Czarnochowice 143.
____________________________ g-1387 
WYDZIERŻAWIĘ pomieszczenie warsz­
tatowe, działkę, okolice Zabierzowa. Oferty 
1379 „Prasa" Kraków, Wiślna 2. ,
BRONOWICE 31 a — sprzedam. Oferty 
1370 „Prasa” Kraków, Wiślna 2.
RABKAI Dwie działki budowlane, każda 
1000 m3, wszystkie uprawnienia — sprze­
dam. Tel. 0187, 766-35.g-1347
WOLAJUSTOWSKA —działkę budow­
laną — sprzedam. Oferty 1279 „Prasa" 
Kraków, Wiślna 2.
SPRZEDAM 1/2 bliźniaka, w rozliczeniu 
może być mieszkanie, 67-15-77. g-1149
ODSTĄPIĘ 7 a placu w centrum Skawiny, 
76-39-72.g-1148
POSZUKUJĘ działki do dzierżawy przy 
głównej ulicy lub drogi wylotowej z Krako­
wa. Oferty 1133 „Prasa" Kraów, Wiślna 2.
KUPIĘ działkę budowlaną w Podgórzu. 
Tel. 66-63-29.g-1714 ■
PENSJONAT w Szczawnicy sprzedam 
lub zamienię. 1T-09-59. g-1777
SPRZEDAM działkę budowlaną w Boch­
ni o pow. 59 arów, z rozpoczętą budową 
zakładu rzemieślniczego oraz Żuka skrzy­
niowego r. prod. 1984, w b. dobrym stanie. 
Wiadomość: Bochnia, uł. Więźniów O- 
święcimia 11 a, tel. 257-74. g-1107
PARCELĘ kupię. Tel. 44-98-56. g-10~55

1,2 ha k/Wieliczki. uzbrojone — sprzedam.
Tel. 55-73-52. g-983
KUPIĘ dom do remontu w okolicach Kra- 
kowa-67-01-11. g-0587
KUPIĘ działkę,budowlaną lub dom stan 
surowy — Wola Justowska 33-44-75.

mg-0578
SPRZEDAM działkę budowlaną. 12-80-84.

• jg-000534

MALOWANIE, roboty stolarskie „REM- 
TOUR" Poselska 22. tel. 22-40-37.
____________ _ ____________ jg-01603 
„RAM-ART" usługi na telefon 11 -70-94 
oprawa artystyczna obrazów olejnych, gra­
fiki, pasteli, reprodukcji, fotografii, dyplo­
mów itp. Odnawianie i uzupełniania ubyt­
ków w sztukaterii. Odbiór i dostawa w 
domu klienta.
AUTOALARMY. Biernackiego 3 godz. 9 
— 17. ______________________
TANIE przepisywanie, na maszynie. 33- 
-74-11, wieczorem., g-1710 ,
MONTAŻ wodomierzy. 43-44-97, 44- 
-78-32. __________________ g-1355
„BABA" oferuje: opieka nad dziećmi na 
godziny, sprzątanie, obsługa przyjęć. Tel. 
66-93-24, 67-10-47.___________ g-1345
FIRMA wykonuje instalacje i remonty cen­
tralnego ogrzewania, gazu. wody, pompo­
wni i kotłowni — szybko, solidnie. Tel. 
12-88-78. g-1352
UKŁADANIE, cyklinowanie. 47-37-15.

'■_____________________g-1419 '
NAPRAWA pralek automatycznych. Tel. 
37-93-95.g-1457
AUTOALARMY „Alarmont". Pólitechrli- 
czną 16, tel. 78-17-55._________ g-1045
TAPICERKA drzwi (cena 150.000) zamki 
— Marzyński, .44-62-95,_______ g 1224
MALOWANIE, sprzątanie. 55-56-85. 
______________________________g-1244
SPRZĄTANIE, mycie okisn. 55-56-85.

________g-1245
ZAKŁAD Remontowo-Budowlany przyj- 
mie roboty w tym zakresie, tel. 66-28-65, 
wieczorem. g-1102
MALOWANIE drzwi i okien. 33-43-97 
(18-21). , ,' g-1195
UKŁADANIE wykładzin - malowanie. 
tel. 34-56-04.__________ ________ ,
WYKONUJEMY: kompleksowe remonty 
mieszkań — przebudowy pomieszczeń — 
roboty ślusarskie: kraty, bariery, ogrodze­
nia. Tel. 48-01-36.

Biuro Turystyki
S „ANTAŁEK” |
& zaprasza na K 

wyjazdy:

I
tó w czwartki

Miszkolc — 140.000
w soboty i;Turcja — 920.000 )

wycieczki

■ GRECJA 
już od 2.000.000 £

(grecki autokar) b

Kraków, pl. Inwalidów 7 tó 
tel. 33-22-18 S

M-1116 |

RZYM
- . PRZEWGZY ‘ 

luksusowymi autokarami 
WC + Video 

RADTUR Kraków, 
ul. Zyblikiewicza 2 

(Óotn Turysty) p. 110 

W21 -80-22, 21 37 00 
w godz. 9“—17“

REGULARNE

KUPNO

SPRZEDAM „Leponex" 100 mg. Myśle­
nice, tel. 207-64, g-990

DO wynajęcia lokal 50 m3 na magazyn. Tel. 
37-87-71, g-950 "usługi

INSTALACJE elektryczne 47-47-99 w. 232;
GROBOWIEC (Rakowice) odstąpię. Tel. 
21-00-59 godz. 9-17, /
POSIADAM komplet zachodni wyposa­
żenia kuchni. Szukam wspólnika do pro­
wadzenia gastronomii w atrakcyjnym miej­
scu. Oferty ta 05.1845 Dziennik Polski 
Tarnów, Krakowska 12.
UNIEWAŻNIA się zgubioną pieczątkę o 
treści: Z-ca dyrektora d/s Ekonomicz­
no-administracyjnych inż. Józef Skoczek.

, _____________ ■ g-1430
POSIADAM maszyny stolarskie + lokal, 
oczekuję propozycji, Oferty 1328 ..Prasa" 
Kraków, Wiślna 2.
.......... .................. ... ——.................. ......... -......... . •-

UWAGA sklepy!—wkręty, haki rozporo­
we rolki do mebli, oferuje producent. Tel. 
22-99-05. . g-1775
KARATE—zapisy: Krakowski Klub Kara­
te,” ul. Kremerowska 3. poniedz. środa 
piątek, godz. 16-18. tel. 34-08-49 
34-13-38.g-1424
PRODUKUJĘ wyroby zdobione koloro­
wym haftem maszynowym. Poszukuję od­
biorców oraz wspólnika z małym lokalem. 
Mogę podjąć współpracę z firmą reklamo­
wą lub wydawnictwem. Oferty 1095 „Pra 
sa" Kraków/ Wiślna: 2."
POSIADAM plac składowy.o pow. ok. 
1000m *, na terenie Nowej Huty. Oczekuję 
propozycji. Tel. 44-16-13. g-1057
FIRMĘ'elektroniczną posiadającą zwol­
nienie podatkowe —odstąpię, lub nawiążę 
współpracę Tel. 47-48-66 (16 20)

t>« w.

MARYLKA s
| blondynka | 

(Dębowska) |
| fryzjerka z „Forum” |
| zaprasza
| do nowo otwaitego | ta im

K ZAKŁADU £
FRYZJERSKIEGO K

S przy ul. Chełmońskiego 11 g
H g-2OT8 g
s?
•uinMSsąnni(mHmnHtttmrc:ccu

ZNICZE
NAGROBKOWE

sprzedaż hurtowa 
oraz 

taśmy video E-180

„ANEKO"
Kraków ul.Cieszyńśka 2

tel.34-25-13

KRAKOWSKIE PRZEDSIĘBIORSTWO 
GOSPODARKI MASZYNAMI BUDOWNICTWA

Kraków-Łęg, ul. So!tysowska,.tel. 44-62-44

zatrudni
głównego energetyka

Wymagane:
—- wykształcenie wyższe
— uprawnienia i praktyka

oraz
informatyka

■ wymagane wykształcenie wyższe
Warunki pracy i płacy do omówienia na miejscu.

K-3399

Kraków, ul. Łagiewnicka 35 

oferuje: , 
OCIEPLACZ DO KURTEK

> JEDWAB IMPORTOWANY 
RAJSTOPY

♦ BIELIZNA DAMSKA I MĘSKA 

ZAPRASZAMY
w godz. 9.00 —16.00 

codziennie 
sobota godz. 9.00 —12.00

Badania psychotechniczne 
dla kierowców i taksówkarzy 

oraz 
kursy spawania 

podstawowego i ponadpodstawowego (specjalistycznego) 
w osłonie CO2 (MAG) 

w osłonie argonu (TIG)
Nauka na nowoczesnym sprzęcie zachodniej firmy KEMPPI.
Zapisy: ZDZ, ul. Dietla 38, tel. 22-85-69 1 22-09-18 oraz ZDZ, 

ul. Wybickiego 3a, tel. 34-58-55.
K-3392

Posiadam lokal 
o pow. 150 n»! 

Kraków-Sródmicście 
w obrębie Plao Nowy 

oczekuję 
poważnych 
propozycji

Oferty 1051 „Prasa” Kra­
ków, Wiślna 2.

mTERBAŁY 
byśtowlasw 

i instalacyjsee 
SKtAD 

ul. Praswós 21 
TEL. g«-23-06

iFjrrnaTlańdld  \jvad"MjDęk*'

ZABAWKI

Firma Handlowo - Usługowa „SAMIKOS"

KOSMETYKI

W/łax(01ŻK5g25i60

dystrybutor największego importera 
zabawek

z Dalekiego Wschodu F-my East-West-Express 
poleca

od pon do piątku 8 17 sobota 8 13

w szerokim asortymencie

I konkurencyjnych cenach (obecnie 300 wzorów) 
transformery. lalki, samochody z różnymi napędami 

pióra kulkowe 12000 zł 
za szt., wkłady do piór 5500 zł Art biurowe F-my 

Herlitz oraz F-my Walker, zaszyty importowane itp.

oraz

przeniesiona z ul. Twardowskiego 
poleca:

r renomowanych firm:

Colgate, Palmolive, Bouijols, Perto, Coty. L'oreal, 
zapraszamy do Hurtowni
Kraków, ul. Kostki Napierskiego S
(wjazd ul Parkową od Rynku Podgórskiego)

miiimiiimiiiiiiiiiiiimiiiiiiimr
S BIURO POŚREDNICTWA §
§ OBROTU

3 NIERUCHOMOŚCI
FIRMY „TENET”

S zaprasza
w godz. 10—17 

teL 12-48-54
I g'W0° |
Ttniniiiniiiiiniiiiiiinningimiiu

I
 HURTOWNIA 1 

SPOŻYWCZA 
GuwTF

Zielonki k/Krakowa 'H 
33-40*42 

gwi art. z importu 
przetwory owocowa 

ji i warzywna 
miodyI* kapusta w beczkach

I f
MROŻONKI

B . . ■ ' i-
ijiDestawa własnym transporter^ 
/pntMtłuiony termin płatności, p 
iij' Zoprsszamy w godz. 7 —15 ii

Kazimierza Wlk. tel/fax 36-58-85, 36-59-42 
Kalwaryjska 36 a

KRAKÓW
★ SCHNEIDER ★.* ILIR<5 ★ SONY 
ITT ★ NOKIA ★ JVC ★ SAMSUNG ★

.' FUNAI*
• 50 typów telewizorów od 14" do 34"
@ autoryzowana stoisko firm „Schneider", „Philips"
• magnetowidy, odtwarzacze, zestawy satelitarne, zestawy 

wieżowe
sprzedaż detaliczna I hurtowa

ummmimimmHmmnmimiH
E Kupno—sprzedaż |

— mieszkań
5 — domów
B — działek |
S BIURO OBROTU
S NIERUCHOMOŚCIAMI

„DOM” |
S Wrocławska 12, pok. 416 g
g tel. 34-20-55 wewn. 229
g mg-566 g

NP. CENY HURTOWE
• Samsung 20" 5013Z
• Schneider 20"
6 Mac Tech 21"
tt Hitachi 21"
• ITT Nokia 21" st. tlx
> Metron 14" (lic.JVC)

— 3.600.000 zł
— 4.000.000 zl
— 3.900.000 zl
— 4.700.000 zl
— 6.300.000 zl
— 2.750.000 zł

detaliczne niewiele wyższe!!!

★ meblościanki
★ komplety wypoczynkowe
■ śr meble kuchenne
* sypialnie
■ k narożniki
★ wersalki
★ meble biurowe
• k biurka, krzesła

| OBNIŻKA CEN HURTOWYCH!!!

Hurtownia odzieży tajlandzkiej
g „AKT ON” |
« KRAKÓW, ul. SMOLEŃSK 21/11, tel. 12-58-91 ż| -- - - - - - - - - - - - - - - - - - - -  |
g UDZIELA 5 PROC. RABATU ®

na zakupiony towar w dniach od 21.10. do 7.11.91
ź KORZYSTAJ Z OKAZJI! • ź
ty 8-2022 ty

poleca

^„MEBRąLEK^ J
SALON SPRZEDAŻY 

Kraków, ul. Płk. Dąbka 2 
godz. 9.00 —17.00, 

tel. 55-30-88 w. 280 do 15.00 
55-32-06 po 15.00

PONADTO
☆ części zamienne do ciągników
☆ ogumienie, akumulatory

I Kraków, ul. Wadowicka 3



Nr 244 DZIENNIK POLSKI

ME3R0LUX

MEBLE
w cenach hurtowych
0 msblościanki
f) komplety wypoczynkowa
0 meble kuchenne
0 wersalki
• sofy
• amerykanki 1 i 2 osobowe
• meble biurowe
© regały sklepowe
0 krzesła
0 komody

Kraków u!. Cagieiniana 4

67-25-45*
i 67-34-74

JllUUIlMlMiltlBUZSIlSOiaiUUIIMiiiM

§ ISTAMBUŁ S
SS wyżywienie, hotel, przejazd 

4 dni pobytu — 1359.868 
10 dni pobytu — £.290.000

MISKOLC 
hotel, przejazd 

2 dni pobytu 209.000 

tanie wczasy krajowe 
„SKARPA”

S
2

Nowa Huta 
os. Złota Jesień 7 

tel. 47-37-71, 48-55-10 
mg-52032

'.mminiiHiiimiinnigsitr^

ROLMINEX
organizuje kursy 

prawa jazdy kat. „B“
zgłoszenia tel. 44,76 00 (8-14) 

43 28 38 (po 16)
Wykłady: wtorki^ godŁ 18.00 

w NCK Nowa Huta

ms

s

śs

•M*

tsuuismiiissiiztiiissHiiBiuiiisniitf

s Zakład E 
produkcyjny

(produkcja lamp) |
“ 400 ms, 12 km od Krakowa »

wraz z budynkami E
mieszkalnymi 160 m3

f sprzedam g
| łub przystąpię g 

do współpracy 
z firmą zagraniczną Wi

3 Tel. 22-20-11 wewn. 144 Sś

OFERUJEMY ' 1 

MOŻLIWOŚĆ

DZIAŁEK 
POD BUDOWY .

budynków mieszkalnych, 
pawilonów sklepowych, 

obiektów przemysłowych, 
stacji benzynowych

wraz 
z projektowaniem i wykonawstwem. 

Zgłoszenia kibrować 
PPiRI „Pro-Real. Kraków, 

ul Rogozińskiego 5. pokój 38, 
tel 11-90-33 w 228 

od godz. 8-9.

i

AS CENT*' sklep firmowy.
w Krakowie Ul. Węgierska 13 tel. (012) 58-19-58 

w gods. 9-18 — sobota 9-14
POLECA w ciągłej sprzedaży, bezpośrednio od producentów 

w cenach detalicznych i zaopatrzeniowych 
tĄ M I O

o kabiny natrydcowe z polnym wyposażeniem
• wyroby fajansowe (umywalki, miski i tp.) białe I kolorowe 
o wanny i zlewozmywaki emaliowane--nierdzewne, sżer.60 i 50 cm.
• termy i bojlery elektryczne, piece łazienkowe i termy gazowe
• armaturę łazienkową
o kształtki i rury PCV, średnicy 32 do 110 mm
• kształtki żeliwne i mosiężne — zasuwy kołnierzowe
o zawory gazowa, c.o.wodne, grzejnikowe i inne

Firma ZATRUDNI
MONTERÓW I SPAWACZY 

istalacji sanitarnych z praktyką

w każdą sobotę 
do TURCJ11.190.000 

w każdy czwartek 
do MISKOLCA 150.000 

w każdy poniedziałek do 
Budapesztu 250.000

UWAGAI 
wynajmujemy luksusowe autokary 

ABS. klimatyzacja, bar, ViDEO 
ceny konkurenyjns 

Kalwaryjska 16 tel. 56-52-14
Sławkowska 3 tal. 21-40-95
codziennie 10 —18, soboty 10 — 14

^iMLrrLr^^r>rarwir>

I
 BIURO PODRÓŻY I TURYSTYKI | 

„TOP-SEVEN” S.A.
Kraków, ul. Świętokrzyska 12 k. Wrocławskiej

tel. 34-20-55, wewn. 269, czynne: 9—16 |

PROPONUJE:

A wycieczki dla szkół i zakładów pracy: Wrocław „Panora- | 
ma Racławicka”, Jaskinia Raj, Oświęcim, Wieliczka, |

Łańcut 3

A ubezpieczenia „WESTA” — ubezpieczenia samochodowe | 
kraj, zagranica, koszty leczenia . . i

A ubezpieczenia „POLISA” —■ koszty leczenia, kraj i sa- £

granica 3

A bilety autokarowe do 25 miast RFN |
A bilety lotnicze. g

s-1666 I

-------------------

ZAMRAŻARKI 
CHŁODZIARKO 
ZAMRAŻARKI 

firm:
Vestfrost
Caravell 
Elcold 
Elektrolux

NAJWYŻSZEJ KLASY 
SPRZĘT CHŁODNICZY

Energooszczędno^ 
jakiej nie znajdziesz 
nigdzie np: 
zużycie energii: 
zamrażarka poj. 14(31 
0.62kWh/24h 
zamrażarka 400! 
0.96kWh/24h

— Przejazdy luksusowymi 
autokarami: Belgia, Ho­
landia, Dania, Wiochy. 
Francja

— atrakcyjne wycieczki — 
luksusowy autokar, ho­
tel, wyżywienie, pro­
gram
WŁOCHY — 10 dni

Wenecja, Padwa, Bolonia 
Florencja, Rzym, Wiedeń 

AUSTRIA 
Wiedeń — 5 dni

FRANCJA
Paryż — 6 dni 

UWAGA!
Specjalne warunki dla grup 

szkolnych!
Informacje: tel. 22-81-62.

BRflUO
♦ SPRZĘT GOSPODARSTWA DOMOWEGO

2 LATA GWARANCJI - SERWIS POGWARANCYJNY 
ELMAX TO SUPER ZAMRAŻARKI IAGD

ELMAX TO AUDIO - VIDEO
SPRZEDA# HURTOWA
SPRZEDAŻ DETALICZNA

KRAKÓW, ul. WIELICKA 76
KRAKÓW, ul. WIELICKA 76
KRAKÓW. os. XX LEC1A 37A
KRAKÓW, u) LWOWSKA 15
MYŚLENICE, ul RZEMIEŚLNICZA 25 
NOWY TARG, ul. KOPERNIKA® 
(pawilon Gosposia)

4- SPRZĘT GOSPODARSTWA DOMOWEGO 
APARATY ODNOWY BIOLOGICZNEJ

NAWIĄŹE WSPÓŁPRACĘ HANDLOWĄ Z INDYWIDU­
ALNYM! ODBIORCAMI, DEALERAMI, HURTOWNIAMI

tLUBTOYmiAl
P.W. MATEKO TEL 55-15-11 w. 252
30-716 KRAKÓW TEL/FAX 55-31 -14
UL PRZEWÓZ 34 TLX 0325352

Kraków „TV&AV WORLD” Miodowa 28a 
oferuje w szerokiej gamie 

z dostawą do domu
TV od 14” do 34”, magnetowidy, wieże 

SONY
ELEKTRONIKA FACHOWA OBSŁUGA

NISKIE CENT — ZAPRASZAMY!

BIURO
TURYSTYKI

Kraków, ul. Lubicz 27, pole. 8 i 15
tel. 21-10-89 w. 208,215 w godz. 7«® — 1S3*

@ wycieczki — HISZPANIA, FRANCJA, 
TURCJA

$ Słowacja — narty i Sylwester, „zie­
lone szkoły"

O Praga—noclegi, organizacja wycie­
czek ,

S przejazdy autokarowa do wielu 
miast Europy

® wynajem mikrobusów FORD-TRAN- 
SIT

@ pośrednictwo paszportowe

® PAPIER ! KARTON DWUSTRONNI? KREDOWANY
- w pełnej gamie gramatur od 90 do 300 g/m* — formaty A1 ii B1

• PAPIER JEDNOSTRONNIE KREDOWANY na etykiety oraz
KARTON JEDNOSTRONNIE KREDOWANY na pocztówki i pudelka 

O KILKADZIESIĄT WZORÓW! KOLORÓW KARTONÓW na wizytówki 

i PAPIERÓW na listowniki
CHROMOLUXY JEDNOSTRONNE. DWUSTRONNE ! KOLOROWE 

PAPIER SAMOKOPIUJĄCY
PAPIER KSEROGRAFICZNY w 15 kolorach oraz superbiały

KSEROGRAFICZNY MultiCopy
PAPIER DO TELEFAKSÓW, TELEKSÓW. KALKULATORÓW 
oraz DRUKAREK KOMPUTEROWYCH I LASEROWYCH 

KOPERTY SAMOPRZYLEPNE — duży wybór 
FOLIE I PAPIERY SAMOPRZYLEPNE 

w rolach i arkuszach

e

o

KRAKÓW, GRODZKA 4

_ 21-46-31
*&* 21-51-66.

21-52-29

^REGULARNE
. PRZEWOZY 
ki ' • ■■ ■ \
— Turcja — Istambuł (co sobotę)
•— Niemcy— 35 miast
— Francja—Paryż, Lyon, Marsylia
— Włochy — Wenecja, Rzym
—• Belgia, Holandia

NARTY—CSRF

nuaiiiiiiuitiimsiiiiibiiiiiiiiiituirM
s Etopiryna 1.400,—
- znicze od 1.600,—
| papier:

toaletowy, śniadaniowy 
pakowy, serwetki 

chusteczki, podpaski
" wata, lignina

poleca
„WERSAL” 

ul. Rydla 54 
tel. 37-47-58

łnmmnEimmmiiiiiiimmmiitii

P.P.H. ____

ramTTa
Potecs:

RYBY
JAJKA

C'-

SM

UWAGA! ELEKTRONICY I PUNKTY RTV
O.W.P. INTERMAX Kraków, Plac na Groblach 2 

tel. 22-17-45, 21-64-81
oferuje do sprzedaży po najniższych cenach w Polsce:

® TVC HELIOS 503 (kit) w wersji do składania
S KINESKOPY KOLOROWE 22”
s ZDALNE STEROWANIE, PŁYTY TELETEXU, 

CZĘŚCI I PODZESPOŁY
SKLEPY:

A'Kraków, ul. Królowej Jadwigi 144A, PL na Groblach 2
A Nowy Sącz, ul. Poniatowskiego 30.

g-1710

f MERCEDES — BESMZ 
' LEASING „Operacyjny"

#rżeda2 gotówkowa
UWAGA! Firmy i osoby prowadzące 

działalność gospodarczą 
samochody osobowe i dostawczą 

możliwość natychmiastowego odbioru

® UL GRODZKA 49, tel. 21 -90-64, fax 21 -63-21
G UL BALICKA 176 (salon), teL 36-48-49, fax

36-15-16

wędzono
(od 15.500) 
zepowniamy 
transport

Napoje i inne art. spożywczo 
KRAKÓW Cystersów 3A

«g» 11-10-33 W.24O

MMMMMMMAWWWM

SOBIESŁAW ZASADA ŁTD

jac

PIWO
46 gatunków 

NAPOJE 
GO-GO 3.3*8 zt 

WINA 
krajowe, importowane 

WÓDKI
■ Łańcuckiej 

Fabryki Wódek 
t proc, marży 

poleca 
„WERSAL” 

»L Rydla 54, teł. 37-47-53

ZGK „GARBARZ” |
informują, że s

ZAKŁAD USŁUG FUTRZARSKICH §
s Rynku Głównego 45 B

został przeniesiony S
na ul. Kalwaryjską 60 ~

„ teł. 58-50-66 . g
| POLECAMY: =
S — szycie i przeróbki futer ze skór naturalnych i sztucznych “
~ — sprzedaż futer, futrzaków, odzieży skórzanej i galanterii E
” kaletniczej ”MS "*
~ Prowadzimy skup błamów s łapek karakułowych i innych S 
g skór futerkowych. ~
S ZAPRASZAMY NASZYCH KLIENTÓW! =

iQfbaS?

!

I 
i

8 . -- —------- , - - K

BIURA HANDLOWE

Warszawa 
ul.-Krasińskiego 10 

iel/fax 39 82 20,39 47 05

Gdańsk*Wrzsszcz 
ul. Grunwaldzka 12 
„tel/fax41 34 62

Kraków 
ul. Cekiery 18 

tel/fax 56 52 09 i

Zakład 
Remontowo- 
Budowlany 

wykona szybko 
i solidnie

prace 
wykończeniowe 
i adaptacyjne 

wnętrz 
oraz remonty 

kapitalne
tel. 55-78-53
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g Rodzinie, Przyjaciołom i Znajomym, Wszystkim tym, którzy okazali | 
S nam wiele życzliwości, troski, opieki i wsparcia w tragicznej dla | 
g nas chwilK gdy nagle przestało bić serce naszego najdroższego Męża I 

i Ojca.

śp. RYSZARDA ZAJĄCA |
1 a w szczególności wspaniałym Przyjaciołom Katarzynie 1 Robertowi | 
B Majdom oraz Jerzemu Konopce — pełni wdzięczności z głębi serca | 

dziękujemy. , |
n Słowa gorących podziękowań składamy również Wszystkim, któ- ! 

rzy tak licznie towarzyszyli Ryszardowi w ostatniej Jego drodze f
S a także tym, którzy byli przy Nim w ostatnich sekundach życia. s 
» Pogrążeni w żalu

ŻONA i SYN I
W. iWiiiiwwwwnniiii'wrrrTnimr-rrTr! ■l'7r

MONTAŻ anten RTV, satelitarnych — 
gwarancja.- Złotek. 33-88-30.

CZYSZCZENIE dywanów, futrzaków, 
tapicerki. Tel. 44-65-41.

DOMOFONY, centrale telefoniczne, 
21-90-08. , g-53728

WIDEOFILMOWANIE - 44-81-73.

DYWAN-WAP — czyszczenie tapicer 
ki meblowej 1 samochodowej, telefon 
37-17-84. g-54610'

ROMEK — ekspresowo zabezpieczy 
drzwi, montuje zamki, taplcerki drzwi 
harmonijkowe, tel. 36-02-78 ul. War­
neńczyka 7 oraz 34-47-16 ul Długa 65.

FOTO-wideofilmowante. 48-01-95.

EXPRESOWA naprawa protez. Ban- 
durskiego 58, 11-67-53. g-53644

WIDEOFILMOWANIE, limuzyna. Tel.
33-67-22. g-53118

ZALUZJE — srebrzyste, kolorowe. — 
56-44-35. D-1645

„DOMATOR” — tapicerka drzwi, za­
bezpieczenie 56-44-35. D-1646

SCHODY, antresole, barki, boazeria 
— montaż. Firma — MODRZEW — 
47-45-29 (10—17). g-1090

ANTENY instaluję. 48-56-60.
g-54836

RODZINIE
I PRZYJACIOŁOM

składamy wyrazy szczerego 
współczucia i żalu z powodu 

tragicznej śmierci
ANDRZEJA ZAUCHY

dyrekcja, pracownicy 
i współpracownicy 

Estrady Krakowskiej

DOMY, mieszkania, parcele (niska pro­
wizja). Os. Zielone 5/8. 44-26-02.

POŚREDNICTWO „SKRĘT” Pijarska
21. Tel. 21-74-14. jg-0545

LOKALE do wynajęcia. Teł. 38-19-18, 
godz. 18—20. g-55003

PIWNICE w centrum lub okolicy ku­
pię 44-76-33. e-02290

JEDNOPOKOJOWE, 25 m kw., super- 
komfort; Azory, zamienią na większe 
chętnie do remontu. Tel. 36-62-30 wie­
czorem. W-289

Żaluzje srebrzyste, kolorowe, tel 
37-58-16. D-1932

ŻALUZJE przeciwsłoneczne — mon 
tuję, gwarancja 33-04-55 M-1025

WAP-POL — czyszczenie dywanów, 
tapicerki samochodowej, mycie aut. 
Tel. 55-13-31, Dauna. 32, (10—18).

e-1672

TRANSPORT Starem 66-14-82 wieczo­
rem. jg-055769

POŚREDNICTWO — wynajmowanie.
48-31-98. g-1150

PRACA dla energicznych. — 55-07-11, 
45-88-22 wewn. 133, 9—15. C-2721

PILNIE zamienię mieszkanie spółdziel­
cze (kredyt spłacony), superkomforto- 
we 52 m kw., na dwa mniejsze. Ofer­
ty: C-2735 „COMBEX” Kraków, Han­
dlowe 9. C-2755

POSIADAM Nysę, telefon i wolny 
czas — szukam' pracy, tel. 36-S8-38.

D-2100

POSZUKUJĘ mieszkania z telefonem 
do wynajęcia, minimum 2 pokoje, 
Azory, okolice. Teł. 36-62-30 wieczorem.

W-291

FODEJMĘ sprzątanie w N. Hucie: biu­
ro lub sklep. 44-54-20, w godz. 18—20. 

mg-01583

SPÓŁDZIELNIA Mieszkaniowa w Kra­
kowie (nie inwestująca!)^ zatrudni 
głównego księgowego z praktyką. 
Oferty 89 „Prasa” Kraków, Wiślna 2.

PIEKARZA — przyjmę. Walka-Wale- 
wskiego 14. M-1105

POŚREDNICTWO sprzeda duży, nowy 
dom z dwoma garażami w Czyżynach. 
Tel. 44-26-02. Ć-2789

LOKALE do wynajęcia. TeL 56-19-18, 
w godz. 16—20. g-55002

MIESZKANIA, nieruchomości — poś­
rednictwo mgr Koszek, Lea 8, pon., 
środy, piątki 10—17. 33-67-69.

M-1096

przyuczoną pomoe do cukierni — 
przyjmę. Walka-Walewskiego 14, Bro- 
nowice. M-1163

POŚREDNICTWO codziennie 8—20 —
BIT. Tel. 11-99-56. g-52160

MAJOR-MARKET zatrudni młode eks­
pedientki. Informacje: Kraków, Do­
brego Pasterza 67, w godz. 16--18.

M-1183

BLACHARZY samochodowych — do­
bre warunki — zatrudnię. Kraków, 
DaUna 110.

MATEMATYKA. Tel. 12-11-71.
g-1145

PROFESJONALNE kursy filmowania 
kamerą video. Mikołajska 2, — tek 
22-19-55, 21-02-21, 22-03-14.

g-54575

PROFESJONALNA Szkoła Biznes, za­
prasza na: — Kurs języka angielskie­
go metodą komputerową. Informacja, 
tel. 21-13-76. , MG-01574

MATEMATYKA — 21-58-53. D-589

„HQTUS” kursy angielskiego i nie­
mieckiego — tanio. Tel. 34-53-00, 
wewn. 13, W godz. 9—16. g-52885

ZŁOM kolorowy 22-90-61. mg-052162

SALON Antyków, Rynek Gł. 11 — 
(21-02-34) przyjmuje na aukcję do 
Warszawy obrazy, meble, srebra, ze­
gary. g-1153

KUPIĘ fryzy parkietowe (0115) 234-16.
D-2129

WORECZKI foliowe. 22-90-61.
mg-052161.

SPRZEDAM: węże gumowe, opryski 
wacze, rury ocynkowane, miał wę­
glowy, folię, winorośl, tel. 53-19-30.

D-1989

SPRZEDAM tapczany jednoosobowe — 
tanio. 55-14-68. g-1927

FUTRZAKI najtaniej! 66-00-88 w. 457.
D-1804

FIRMA „JURO” poleca modną odzież 
Zatrudnimy akwizytorów. Bochnia, — 

,tęi. 249-30, 228-74. t-50061

ZNICZE, hurt, detal, 11-54-18, Ostat­
nia 4. W-266

KIOSK — Hala Grzegórzecka (lodo­
wisko) — sprzedam. Tel. 21-54-02 no 
18.00. 12/F

POKROWCE i plandeki samochodowe 
poleca pracownia. Wrocławska 20.

M-1070

' FSO, 1SŚ5, sprzedam, 55-95-02.
D-2116

JELCZE 315, samowyładowczy i skrzy­
niowy — sprzedam. Wiadomość: sklep 
„Jelcz”, Kraków ul. Bajeczna 3.

, mg-49064

DOMY, mieszkania, parcele, sprzedaż 
J- wynajmowanie. Stronczak, Al. Sło­
wackiego 58, tel. 33-22-67.

mg-46431

ŻALUZJE przeciwsłoneczne — 55-36-46.
21-92-52 ( D-1846

FACHMAN — wypożyczalnia elektro­
narzędzi. — Os. Kolorowe 35, — Tel. 
48-58-91. C-2742

ZALUZJE — montaż, gwarancja, ser­
wis. 47-25-19. mg-0582

BOAZERIA, Drewno — Styl, jakość. 
44-10-49. C-2321

S BIURO I
POŚREDNICTWA 

„AKCES” g
*» « • wS poszukuje
| i dysponuje |
£ lokalami S
K użytkowymi |

i mieszkalnymi §
S Oferujemy studentom 

tanie mieszkania
S Ul. Konarskiego 22, tele- g.
S fon 34-51-10. g„ - a, w
S 16-2 Si
mmnninim>niinimuntiuu9n»

WIDEOFILMOWANIE tanio 66-34-94.
D-450

ZABEZPIECZANIE, tapicerowanie, 
zamki. 55-12-44. D-1963

RTV, video, naprawy, przestrajanie.
Tel. 21-93-84. g-53589

NAPRAWA pralek automatycznych,
Kumała, tel. 37-62-14. g-52646

AUTOALARMY — 11-39-27. g-53024

WIDEOFILMOWANIE 47-36-35.
C-2570

FLIZY, terakota, ponad 100 wzorów 
w ciągłej sprzedaży, ul. Krakowska 1. 

mg-051345

MONTAŻ alarmów — ROBLES. Tel.
11-95-70, 11-63-67. D-2060

WIERCENIE Udarowe. 33-20-00.
W-234

PRZEPROWADZKI krajowe - trans­
port mebli, fortepianów Mercedesem, 
fachowo. Warczyński, 34-44-03.

g-53648

PARKIETY — układanie, cyklinowa- 
nie, lakierowanie. Kurdziel — 66-96-16.

D-142S

DYWANY 
i CHODNIK! 

duży wybór 
wzorów 

i kolorów
KONKURENCYJNE CENY

poleca sklep
KRAKÓW, 

Bożago Ciała 11 
tai. 22-46-46

POSZUKUJĘ pilnie dwóch garaży na 
terenie Dębnik, Podgórza, w okolicy 
ul. Brożka lub Kapelańki względnie w 
pobliżu. Tel. 44-56-22 od 7—9 i po godz. 
17-tej. g-489

POSZUKUJEMY -mieszkań. 44-18-14.
jg-032271

MIESZKANIA, domy parcele, kupno 
— sprzedaż „SAMAL”, Nad Sudołem 6, 
tel. 34-07-94. mg-052108

(m er uch om ości"

POŚREDNICTWO ALFA 10-15. Plac 
Matejki 8 tel. 22-85-92. Poszukujemy 
mieszkań, domów, działek, lokali, ga­
raży. mg-49082

HALA 600 m kw. — na skład drzewa, 
warsztat samochodowy itp. do wyna­
jęcia, tel. 55-19-30. D-2168

2 DZIAŁKI rekreacyjne Wiśniowa — 
zdecydowanie sprzedam 37-22-26.

D-213S

SPRZEDAM działki budowlane, uzbro­
jone dojazd autobusem 227. Zdybał, 
.Wola Zacharlaszowska 5. e-2252

Zapraszamy 
na kursy

— obsługi finansowo-księ­
gowej

— prowadzenia ksiąg przy­
chodów i rozchodów 

;,WARIMEX”
Kraków

ul. Mazowiecka 25, pok. 805 
teł. 33-44-55 wewn. 20-07

55-26-50
M-1151

KUPIĘ działkę do 7 ar. na działalność 
handlową, przy drodze głównej lub 
wylotowej z Krakowa 56-18-64.

D-2033

DZIAŁKĘ budowlaną w Krakowie ku­
pię 53-00-18. ' D-2092

POŚREDNICTWO — 22-71-47, (1Ó—16).
g-34665

POŚREDNICTWO CHMURA, — plae 
Szczepański 8, czynne codziennie 10— 
—18, tel. 21-23-62, wewn. 217.

8-834

MALOWANIE — tapetowanie 36-54-26 
12—19. . M-1120

CZYSZCZENIE dywanów — 44-81-73

DOMOFONY — Fon — 11-58-62
lub 44-50-58. g-55556

NAPRAWA, przestrajanie u klienta 
magnetowidów, telewizorów. Tel. 
66-70-80. spg-052151

DIONIZOS — foldery reklamowe. Kra­
ków, Lubicz 25, tel. 21-04-33 wew. 681 

D-1751

CYKŁINOWANie, lakierowanie par­
kietów, Mucha, 37-89-16. g-53421

ŻALUZJE pionowe — poziome 55-74-22,
jg-052243

MALOWANIE, tapetowanie. 43-76-70.
C-2675

BOAZERIA — montaż, malowanie, ta­
petowanie. 66-56-04. jg-50525

PRZEZWAJANIE silników elektrycz­
nych, trójfazowych oraz do elektro­
narzędzi, kosiarek, odkurzaczy, pra­
lek wirnikowych i automatycznych 
Łobzowska 26 tel. 34-44-05 w godz. 
10—17. g-1128

CZYSZCZENIE dywanów, tapicerki
WAP-em. 44-43-85. g-52575

WYCENĘ parcel, budynków wykonu­
je. biegły sądowy. Teł. 37-08-17.

g-52977

DYWAN-TEXTIL czyszczenie WAP-em
Kubik, 37-58-65. g-53197

WIDEOFILMOWANIE - 11-15-63.
g-54265

MONTAŻ anten. Hosaja — 47-23-90.
g-90

MALOWANIE, ’ tapetbwanie, boazeria. 
56-17-65. D-2115

POSZUKUJĘ
HąF ODBIORCÓW 

f LAMPEK 1
I HALOGENOWYCH |
1 STROPOWYCH. |

=~■ Bezpośredni importer. ■=

i-JLŚh- 48-21-55 h

NAPRAWA pralek automatycznych, 
wirnikowych, wirówek. Tel 33-53-06 
8—11; 18—20. , C-2720

MALOWANIE, tapetowanie, sprząta­
nie, remonty. 55-61-29. D-1377

„BOSA CK A 7” — przestrajanie napra­
wa — Video — TV Secam/PAL, fonia 
21-23-39. g-1122

PARYŻ, Lyon, Rzym, Wiedeń — re­
gularne przejazdy. B. T. „VICTOR” 
Kraków ul. Sobieskiego 4, tel/fax — 
33-92-19, 33-12-62. D-1812

BOAZERIE, .wystroje wnętrz. 43-15-88.
C-2600

DYWAN — Textill czyszczenie dywa­
nów. Kubik 37-58-65. jg-051408

YIDEOFILMOWANIE. 48-39-75.
. .. C-2688

WYSTRÓJ wnętrz boazerią. 44-42-08.
44-51-43, C-2696

MONTAŻ boazerii — 66-00-88 wew. 468.
D-1924

SANATORIUM 
24-dniowy pobyt 

na Ukrainie
— badania lekarskie
— leczenie i profilaktyka
— zakwaterowanie
— wyżywienie i pijalnie 

wód
— autokar, pilot i opieka 

cena 1.900000 
wyjazd 12.11. br.

„DORA YOYAGE”
• Nowa Huta, os. Złota Je­

sień 158, tel. 48-06-02 
(8—17)

- „Zdrowie”, Wadowice, ul. 
Sienkiewicza 24

’ C-2802

TYLKO drugie (dodatkowe) drzwi 
gwarancją bezpieczeństwa, spokoju. 
Wymiana drzwi, tapicerki, zamki, za­
bezpieczenia, drzwi harmonijkowe. — 
Montuje „Solidność”, tei. 66-71-92.

D-2178

FLIZOWANIE, układanie parkietu, 
mozaiki, cykiinowanie również poza 
województwem. 48-00-85. D-2137

EŁVID przestrajanie OTVC na se- 
cam/PAL, wyjścia AV 66-83-85 (9—18) 

D-416

DEZYNSEKCJA — deratyzacja. Tel. 
43-35-96. - jg-47850

CZYSZCZENIE dywanów, wykładzin, 
tapicerki, 12-19-98, 12-73-77.

g-53526

ZABEZPIECZENIA, tapicerki, drzwi
— „SEYFO” - 36-96-32. M-947

POMOC drogowa — przyczepa plat­
forma, kraj .i zagranica. TeL 34-07-94. 

g-53245

„SZYFRUS” zabezpieczanie drzwi — 
żaluzje. Dopasowanie stolarki, 33-89-38. 

g-53741

DOMOFONY — 78-34-74. M-1154

MONTAŻ boazerii. 34-59-88.
mg-47948

CYKŁINOWANIE, 47-25-01.
mg-052132

MONTAŻ boazerii. 44-42-08. 44-60-45.
mg-47949

TRANSPORT mebli, przeprowadzki.
Gawor, tel. 33-20-47, (10—16).

g-52438

OKAPY kuchenne, zamki, tapicerki, 
drzwi harmonijkowe, tel. 66-42-80.

D-2018

MONTAŻ boazerii we wzory, pawla­
czy, szaf wnękowych. Józef Garbacz, 
Gołaśka 37/26. . D-1993

ŚCIANKI działowe z suchego tynku, 
podwieszanie sufitów, elektryka. Tel. 
47-05-13. g-354

MALOWANIE — tapetowanie — ra­
chunki. 21-39-75. C-2780

OMEGA — zabezpieczenia, tapicerka 
drzwi, teL 11-04-35. D-2055

MALOWANIE, tapetowanie 44-26-02.
C-27S0

„FORD” — zamki, tapicerki (230.000), 
drzwi harmonijkowe — 37-99-81.

g-2763

NAPRAWA pralek, odkurzaczy, tel. .
43-50-70. D-2206

A

AKADEMIA Filmowa — elitarne, ro­
czne Studium Wiedzy o Filmie. Naj­
lepsi wykładowcy. Najciekawsze fil­
my! Zgłoszenia DKF „Śródmiejski" 
— Mikołajska 2. I p„ telefony 22-08-14, 
22-19-55. Wznawiamy również profe­
sjonalne. kursy filmowania kamerą 
wideo

UDZIELANIE pożyczek. LOMBARD —
Kościuszki 17. Tel. 21-80-59. g-1112

SPRZĘT fotograficzny, instrumenty 
muzyczne, audio, vldeo, najkorzystniej 
sprzedasz, kupisz — Komis, Szlak 1A. 

g-42387

RADIESTETA — 55-47-75. jg-055718

PROTEZY zębowe w domu pacjenta, 
krótkie terminy. — Tel. 12-11-20 godz. 
8—11, 18—22. mg-01539

UDZIELANIE pożyczek Lombard ul. 
Szeroka 29 dojście od ul. Miodowej 
i starowiślnej. . D-1982

UWAGA! Najtaniej aerobic, kulturys­
tyka, samoobrona. Teł. 12-66-10, po 16. 

g-53574

I
 HURTOWNIA KOSMETYKÓW

„YELLOW” 
ul. Kolberga 10 (kolo Nowego Kleparza) 

czynna: pon-pt. 9—16, sobota 10—14 
PRZEDSTAWICIEL FIRMY „ARMEX” 

oferuje 
KOSMETYKI DLA DZIECI 

produkowane przez 
FRANCUSKIE LABORATORIUM FARMACEUTYCZNE 

VENDÓME — PRIM’AGE 
—- szampon. 
— oliwka 
— zasypka 
—' krem 
— mleczko 
— mydło 
— mydło naturalne ' 
— wazelina naturalna

KOSMETYKI PRIM’AGE 
TO GAMA ARTYKUŁÓW TOALETOWYCH 

DLA -DZIECI I CAŁEJ RODZINY!

e-2293

Przedsiębiorstwo w Krakowie 
POSZUKUJE INFORMATYKÓW 

ze znajomością języków: C i INFORMIX 4GL oraz systemu 
operacyjnego UNIX/XENIX

Preferowany wiek do 35 lat.
Oferty zawierające adres i krótką charakterystykę zawodową 

prosimy składać pod nr 2644.

SZKOŁA JĘZYKÓW OBCYCH „PARSONS” 
zaprasza na kursy języka angielskiego 

przygotowawcze do First Certyficate 
języka francuskiego 

dla początkujących
Kraków, ul. Miodowa 43/7, teł. 22-21-95, godz. 11—15 30.
Zapisy do 25 października br.
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CENTRUM SPRZEDAŻY PRZYCZEP 
I SAMOCHODÓW

| Kraków — Libertów, ul. Zakopiańska
i POLECA
S NOWE AUDI 80, przebieg 1300 km, kolor ciemno-zielony, 5 

otwierany dach, przyciemnione szyby, wspomaganie kierów- I 
nicy, itd., cena 128.000.080 zł s

B A tanie PRZYCZEPY HANDLOWE f
już od 37.000.000 zł (ograniczona ilość). §

■4 S

I
 Firma Handlowa HB „HANDBUD” j 

prowadzi ciągłą sprzedaż |
— 50 rodzajów rajstop włoskich z lycry i stre- f 

czu I
— wysokiej jakości konfekcję z Europy i Azji I

- — bielizny damskiej i męskiej

Zapraszamy od godz. 8 do 17. i

Kraków, ul. Pietrusińskiego 12, tel. 67-45-22, tel./fax 66-03-51, | 
tlx 322634. f

g-2673 i

I PBR „UNI-MA-JER” — buduje! I
W generalnym lub częściowym wykonawstwie: i

-— budynki mieszkalne i obiekty przemysłowe
— roboty ziemne i inżynieryjno-drogowe g
■— rewaloryzacja zabytków i adaptacja
r— zewnętrzne sieci kanalizacyjne
— kompleksowe roboty wykończeniowe (tynki, 

posadzki, flizy, malowanie)
Kontakt: Kraków, ul. Wielopole 17a, w godz. |

—15, tel. 21-20-55, wewn. 21, 22.
1

8
e-2272

___ w

Krakowskie Przedsiębiorstwo Budowy Pieców Przemysłowych 
Kraków, ul. Halicka 9

SPRZEDA lub WYDZIERŻAWI
obiekt w Krakowie-Łęgu, w całości ogrodzony z wewnętrznym 
oświetleniem, posiadający urządzenia energetyczne, oczyszczal­
nię ścieków olejów i smarów, place i drogi utwardzone o ogól­
nej powierzchni 17.810 m2 i składający się:
— z hali produkcyjnej 1.770 m’
— z budynku garaży ze stanowiskami diagnostyki 560 ms
— z zamkniętych pomieszczeń magazynowych 712 m’
— z wiaty magazynowej 432 m2
— z dwupiętrowego budynku administracyjno-socjalnego

328 m*
— ze stacji paliw ze zbiornikami o pojemności 50.000 1 i bu­

dynkiem obsługi 21 m2
— z budynku portierni 14 m2
Obiekt oddany był do eksploatacji w roku 1983.
Oferty prosimy składać na podany wyżej adres.
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